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deszcz przestanie p .dać, _'z : Jhmurzei e 
Pozostanie. Temperatura vyni sie około 60 
najwyższa (dopiero popoł.) W nocy prze­
lotne deszcze, — temperatura spadnie do 
około 48-50 stopni.
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KALENDARZYK
Dziś poniedziałek, dnia 27-go kwietnia.— 

Teofila, Piotra i Zyty.
Jutro wtorek, dnia 28-go kwietnia. — 

Pawia, Marka, Witalisa i Walerii.
Pojutrze środa, dnia 29-go kwietnia. — 

Piotra, Roberta i Bogusława.
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Obawy w Anglii, Że Rosja Dokona Nowych Zaborów

kontrolę nad funduszami za-

(UPI)
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Kearns wytyka, że ustawa 
senacka nie znosi “rozwydrzę- nio,> j___  ,
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munikowane mocarstwom za­
chodnim na spotkaniu w Ge­
newie w dniu 11 maja.

Sowiecki minister spraw za­
granicznych, Andrej Gromy­
ko przybył do Warszawy już 
wczoraj wieczorem. Konferen­
cja odbywa się w atmosferze 
ciężkiej “tajemniczości.” Do 
ostatniej chwili nie można by­
ło dowiedzie się kto będzie re­
prezentował poszczególne kra­
je. Wiadomo tylko, iż z Pekinu 
przybył na tę konferencję mi­
nister obrony i wicepremier 
komunistycznego reżimu Peng 
Teh-huai w towarzystwie aż 
sześciu generałów i jednego 
admirała.

Od Wczorai 
Do Dzisiaj

4 4 .j.
. Ludzie, którzy są ha “w 

ciał security”, lub pobierają 
pensje od firm, od asekuracji, 
są płaceni przez municypalia, 
jak policjanci, strażacy, nau­
czyciele, białokołnierzykowi 
robotnicy, ci wszyscy cierpią z 
powodu inflacji, z powodu sta­
łego podnoszenia się kosztów 
życia, bez równomiernego pod­
noszenia się ich płac tygodnio­
wych czy miesięcznych.

Stara jak świat jest w świę­
cie prawda, że dwie rzeczy 
człowieka w życiu nie ominą, 
mianowicie śmierć i — podat­
ki...

Motocykl — 
Motorówką

Kraków. (P) — Na lądzie i 
na wodzie korzystać można z 
przeczepy motocyklowej, wyko­
nanej w krakowskiej spółdziel­
ni “Metalowiec.” Jadąc na wy­
cieczkę, przyczepia się ją do 
motocykla, na wodzie zaś wy­
starczy zamocować na przycze­
pie motor i wówczas staje się 
ona małą motorówką. Przepro­
wadzone już próby na wodzie 
dały dobre rezultaty.

skiej względnie opieki szpi­
talnej i w tym kierunku jedy­
nie wspólne działanie miast i 
osad może przynieść rezulta­
ty. Takie rady wygłosił wczo. 
raj w referacie dr. George 
Norhup na zebrani u Amery­
kańskiego Towarzystwa O- 
steopatycznego.

się obrady ministrów spraw 
zagranicznych ośmiu krajów

Komunistyczne “Pegery” Opóźniły Sie 
Bardzo z Wiosennymi Zasiewami Zbóż

Washington. (UPI) — Se­
kretarz stanu Christian A. 
Herter odleciał dziś specjal­
nym samolotem do Paryża na 
konferencje ministrów spraw 
zagranicznych wielkiej 
czwórki Zachodu (U.S., An­
glia, Francja i Niemcy Za­
chodnie) w celu uzgodnienia 
programu i planów działania 
przed naradami ministerial­
nymi wielkiej czwórki świa­
towej (U.S., Anglia, Francja 
i Rosja) jakie mają się roz­
począć w Genewie 11 maja.

Sprzymierzeńcy Zach o d u 
mają tylko trzy dni do wy­
kończenia swych prac przy­
gotowawczych przed narada­
mi genewskimi. Herter wra­
ca do Washingtonu przy koń­
cu bieżącego tygodnia. Na­
rady mogą być przedłużone 
“dzień lub dwa”, o ile zajdą 
trudności w uzgodnieniu pro­
gramu.
Spotkanie

Podczas swej pierwszej 
misji dyplomatycznej jako 
sekretarz stanu, Herter roz- 
pocznie obrady w środę z 
francuskim ministrem spraw 
zagr anicznych, Maurice 
Couve de Murville i z za­
chodnio niemieckim mini­
strem spraw zagranicznym, 
Heinrichem von Brentano. 
Głównym tematem obrad bę­
dzie “znalezienie drogi wyj­
ścia” z kryzysu berlińskiego i 
ogólne opracowanie planów 
zjednoczenia Niemiec.

Co 4-ty Niemiec 
w NRD Umiera 
Na Raka

Berlin. (UPI) — Co czwarta 
osoba w Niemieckiej Republice 
Demokratycznej (komunistycz­
ne Niemcy Wschodnie) umiera 
z powodu raka — według rapor­
tu eksperta wschodnio-niemiec- 
kiego, opublikowanego ostatnio 
przez komunistyczny dziennik 
Volkstimme w Magdeburgu.

Pismo to podaje, jako dr. F. 
Lindner raportuje, iż na 200,000 
zgonów rocznie w NRD około 
50,000 osób pada co roku ofiarą 
raka.

Śluby i Chrzty 
w Bydgoszczy

Bydgoszcz. — (P) — Maria 
i Krzysztof — to najmodniejsze 
imiona, jakie nadawano dzie­
ciom urodzonym w pierwszym 
kwartale bieżącego roku w Byd­
goszczy. Wśród 1400 urodzonych 
w' tym okresie dzieci sporo jest 
również Andrzejów, Barbarek i 
Małgorzatek.

W tym samym czasie w Byd­
goszczy zawarto 472 małżeń­
stwa. Najmłodsze z nich liczyło 
łącznie 34 lata, najstarsze zaś 
— 136 lat.

Warszawa. —(DP).— w 
dwóch województwach znaj­
dujących się na przeciwleg­
łych krańcach Polski — kra­
kowskim i szczecińskim sie­
wy zbóż jarych dobiega koń­
ca.

Na polach województwa 
krakowskiego zagony zbóż ja­
rych zaczynają się już ziele­
nić i niemal wszędzie, z wy­
jątkiem rejonów górskich 
sadzi się już ziemniaki i przy­
gotowuje się glebę pod ro­
śliny przemysłowe, w pierw­
szym rzędzie buraki cukrowe 
i tytoń.

W województwie szczeciń­
skim, jedynie w rejonach nad­
morskim siewy są nieco opóź-

Wybory Do Senatu 
Francuskiego

Paryż. — (CT) — Konserwa­
tywne stronnictwa francuskie 
niezależni, radykalni socjaliści, 
degaulliści i republikańscy ka­
tolicy — zdobyli we wczoraj­
szych wyborach w metropoli- 
tańskiej Francji 192 mandaty 
na ogólną liczbę 255. Reszta 
przypada na opozycje do rządu 
prezydenta Charles de Gaulle, 
włączając 16 komunistów.

Zamorskie posiadłości Francji 
wybierają 52 senatorów. Wyni­
ki tych wyborów będą ogłoszo­
ne później.

Poszukiwania 
Zaginionego 
Samolotu

Londyn. (UPI) — Samolo­
ty i wojska lądowe czterech 
państw czynią dziś gorączko­
we poszukiwania brytyjskiego 
transportowca, który tajem­
niczo zaginął gdzieś kolo gra­
nicy sowieckiej w locie z An­
glii do Australii. Wszelkie 
wieści o tym transportowcu 
zamilkły nad granicą turecko- 
sowiecką, w okolic}7 Muo.

Brytyjscy rzecznicy ujaw­
nili, że transportowiec prze­
woził do Australii “tajny ła­
dunek” o strategicznym zna­
czeniu.

Ministerstwo spraw zagra­
nicznych Iranu ujawniło dziś, 
że sześć sowieckich odrzutow­
ców naruszyło granicę irań­
ską, w tym właśnie czasie i 
w tej okolicy, gdzie transpor­
towiec brytyjski przepadł bez 
wieści. — Na transportowcu 
znajdowała się załoga złożona 
z 12 ludzi.

Liu Zajął 
Miejsce Mao

Tokio. (UPI) — Buńczucz­
ny, wytrenowany w Moskwie 
komunista, Liu Szo-czi, ucho­
dzący w Chinach za “komu­
nistę nr. 2,” został dzisiaj wy­
brany tytularną głową Chiń­
skiej Republiki Ludowej na 
miejsce Mao Tse-tunga.

Czou En-lai, uważany za 
głównego rywala Liu Szo-czi 
do pierwszego miejsca w ko­
munistycznym reżimie chiń­
skim, jest przewidziany, na 
następny termin 4-letni jako 
premier.

sKamieiuittcii zwierzęcym11 * c„ J * **^***«***** 
roślinnych. Jako nauka P0'I Ptakoznastwem; 
mocnicza geologii uzupełnia i _

Inflaję obecną w Ameryce 
wodują liberali, lewicowcy i 

lożowi” reformatorzy w Kon- 
którzy wciąż jeszcze 

w żv^- Maksymę społeczną, że 
nic k!1- m<™a dostać coś za 
miewv2?y wierzą w olbrzy- 
dowyćh p anie Pieniędzy rzą- 
w Afrve« .Pomoc murzynom 
Azii a i 2ółtym narodom w AZJ’. » tyrnczasem niemają 

(DokOncZeiu
__________ C® na str. 2-glej)

Widowisko Zgasło
New York. (UPI).— Tele­

wizja sieci NBC nie “zajaśnia­
ła” w kraju, gdy o godzinie 
7ej rano technicy odmówili 
wyświetlenia filmu obrazują­
cego wywiad z głośną aktor­
ka francuską Bridritte Bar­
dot.

obrony 
reżimu 

chińskiego Peng Teh-huai w 
konferencji ministrów spraw 
zagranicznych krajów Paktu 
Warszawskiego pod komendą 
Moskwy, jaka rozpoczęła się 
dzisiaj w Warszawie, dowodzi 
o omawianiu strategii sowiec­
kiej w znacznie szerszym za­
kresie od rokowań ż Zacho­
dem o przyszłość Berlina i 
Niemiec.

Nasilanie “kryzysu berliń­
skiego” może więc być jedy­
nie stosowanym już niejedno­
krotnie przez komunistów 
kruczkiem dla odwrócenia 
uwagi Zachodu od istotnych 
zamierzeń Kremla.

4 4 4
Jeżeli podatki są sprawiedli­

we, jeżeli są równe dla wszy­
stkich i dotyczą w jednako­
wym stopniu każdego, to jesz­
cze można je z trudnością 
znieść. Ale jeżeli są niespra­
wiedliwe. jeżeli jednego obar­
cza się zbyt dużo, a drugie­
go zbyt mało, to taka niespra­
wiedliwość boli.

4 4 4
W Ameryce mamv teraz o- 

krutny, niesprawiedliwy, nie­
ludzki podatek, który obarcza 
tylko biednych ludzi, a nie ty­
czy w najmniejszym stopniu 
nawet bogaczy, mianowicie in­
flację. Wydmuchanie do ogro­
mnej wysokości cen życia do­
tyczy tych biedaków, którzy 
mają z góry ustalone pensje, 
emerytury, a nie dotyczy bo­
gaczy. którzy mają tak wbród 
dolarów, że ich nie obchodzi 
wcale czy bochenek chleba — 
kosztuje 25 centów czy dola­
ra.

Lody i Lody
Anchorage, Alaska. 

Ostatnie pomiary wykazują, 
że 18,000 mil kwadratowych
tego stanu znajduje się pod 
wiecznymi lodami. Alaska li­
czy ogółem 586,400 mil 
dratowych.

P odczas Krzyku 
o Berlin Dla 
OdwróceniaUwagi
Iran i Kuwait 
Znajdują Się Pod 
Złowrogą Presją
Londyn. (UPI) — Brytyj­

czycy w tych dniach pilnie 
śledzą rozwój sytuacji mię­
dzynarodowej, przewidując 
możliwość nowych komuni­
stycznych grabieży na Środ­
kowym lub Dalekim Wscho­
dzie podczas odwracania uwa­
gi Zachodu w stronę Berlina.

Wielu odpowiedzialnych o- 
ficjalistów w Londynie wy­
raża obawy, że Rosja luib ko­
munistyczne Chiny może za­
mierzają dokonać nowych 
zaborów podczas robienia 
krzyku o Berlin.

Złowrogie objawy, jakie o- 
becnie istnieją, są następu­
jące:

1. Uporczywe raporty 
wskazują o nowym nastawia­
niu się Rosji przeciwko Irano­
wi. Sowiety stosują ciągłą 
presję na szacha irańskiego, 
domagając się wyc o f a n i a 
Iranu z Paktu Bagdadzkiego.

2. Stałe zwiększanie się so­
wieckiej penetracji w Iraku. 
Brytyjczycy obawiają się no­
wego komunistycznego zama­
chu na Kuwait, małe sziko- 
stwo arabskie tuż na południe 
od Iraku, dostarczające .wię­
cej od połowy nafty dla u- 
żytku Wielkiej Brytanii.
Udział Chiński 
w Warszawie

3. Udział ministra 
komunis tycznego

Odznaczony Za Wybitne Prace 0 Skamielinach 
Geologlczneffo układu Ziemi

Prof. Uniw. Warszawskiego Otrzymuje 
Nagrodę Amerykańskiej Akademii Nauk

wej ustalił na podstawie ba­
dań. że rośliny potrafią 
wytwarzać obronę przeciw: 
pyłowi promienio-twórczymu 
powstałymu z wybuchu bomb 
jądrowych. Przed zabójczym 
pyłem rośliny ostrzega jakiś, 
dotychczas niewytłumaczony! 
“szósty zmysł”.

Paktu Warszawskiego, zwoła- nia” tak zwanych drugorzęd­
nych przez Moskwę dla rze- nych bojkotów i pikiet za po­
kornej “aprobaty planów” so- mocą których kierownicy unij 
wieckich odnośnie Berlina i mogą zmuszać pracodawców 
Niemiec, jakie mają być żako- do podpisywania kontraktów

Washington. (UPI)—Dziś 
przyznawane są nagr0(jy A_ 
merykańskiej Akademii jęa_ 
uk . Wśród sześciu odznaczo­
nych uczonych znaJ. się 
dr. Roman Kozłowski, dzie. 
kan Wydziału Paleontolog^ 
na Uniwersytecie waiszaw- 
skim. Otrzymuje on 0 zna­
czenie za wybitne prace na 
dziedzinie skamielin zwieizę- 
cych i roślinnych, czyli pale­
ontologii.

Palentologia jest nauką o 
skamielinach zwierzęcych 1

nione z uwagi na chłodne 
wiatry od Bałtyku.

W głębi województwa, w 
wielu powiatach chłopi zaczę­
li już sadzić ziemniaki.
Wolni chłopi już kończą...

W chwili, gdy chłopi indywi­
dualni ukońęzyli już w ca- 
łym kraju lub kończą zasie­
wy zbóż jarzyn, Państwowe 
Gospodarstwa Rolne (pege- i 
ry”) opóźniły się bardzo po- • 
ważnie. Zakończono wpraw- ‘ 
dzie wsiewki koniczyn, sara- 
deli i grochu, ale ze zbóż ja-
rych zasiano dotąd przede Palrłil
wszystkim owies i to tylko w VUI 1 aKlU 
80 proc, a tu i ówdzie trochę ». . .
pszenicy i jęczmienia. W HrSZaWSKiegO

Ministerstwo Rolne ob- “
liczą, że w skali krajowej T1 • •
PGR-ty zasiały zaledwie 50 1 ajemmcze 
proc, zbóż jarych. Prasa pod­
kreśla, że “wczesne prace 
połowę zaskoczył}7 niektóre 
PGR-y”.

W PGR-ach rzeszowskich, 
gdańskich i lubelskich nie wy­
remontowano na czas trakto­
rów i w rezultacie już w tej 
chwili 20 proc, ciągników nie 
nadaje się do użytku.

Kiepska Nauka
Long Beach, Calif. (UPI). 

— Pani Telma Blicha, lat 45, 
należy do wielbicielem bo­
haterki z czasów pionierskich, 
Anne Oakley, która z błyska­
wicznym skutkiem posługiwa­
ła się rewolwerem. Pani Bli­
cha “chciała być tak dobrą” 
jak panna Oakley była.

“Praktykowała" więc ze 
swym rewolwerem i postrzeli­
ła się niebezepiecznie w lewe 
ramię.

Chuligany?...
Hollywood. (UPI).—Jedna 

z większych wytwórni filmo­
wych zapowiada puszczenie 
nie na rynek najnowszej mi­
gawki p.t.: “Wyrostki z prze­
stworzy” (Teenagers from 
outer space).

Chłopi Indywidualni Ukończyli Już Zasiewy | 
w Całym Kraju, Gdy Reżimowe Kołchozy 

Znajdują Się Na Pół Drogi

z unią bezpośrednio zaintere­
sowaną albo w nowej umo­
wie, albo w “unionizowaniu” 
robotników danej fabryki.

Kearns skrytykował ostro 
“Deklerację Praw Robotni­
czych”, którą Senat najpierw 
uchwalił na wniosek Johna 
L. McClellana (D-Ark.), a w 
sobotę, skutkiem nowej po­
prawki “rozwodnił”.

“Rozwodniona ustaw a”, 
zdaniem Keamsa, nie zapew­
nia wolności i praw poszcze­
gólnym członkom unii, ale je 
raczej ogranicza i przestrze­
ganie ich utrudnia.

“Według nowej ustawy” 
i mówił Kearns, “członkostwo 

I C ' x 7 i Tjne ma mnieJ swobód ani-
JZOSty Łmyst I zeh pod Obecnie obowiązująca

i ustawą Taft-Hartley”
Los Alamos, N. M. (UPI) i „ , ------------

— Dr. Eric B. Fowler z nau- SpOZnione Słońce
(L PI). — We wszystkich 

niemal stanach środkowo-za- 
chodnich i wschodnich słońce 

wstało ’ dziś rano z jedno­
godzinnym o p ó ź nieniem, 
gdy te części kraju przeszły 
na letni czas “oszczędnościo­
wy”, czyli przesunięty wska­
zówki zegarowe o jedną go­
dzinę naprzód.

Koszt Choroby
Peoria, Ill. —(UPI).—Mia­

sta i osady amerykańskie 
powinne niezwłocznie przy­
stąpić do opracowania pro­
gramu społecznego, któryby 
zapewnił opiekę lekarską oso­
bom chorym, nie mogą-1 
cym sobie pozwolić na dzi­
siejsze wysokie ceny. Skut­
kiem drożyzny, bardzo wielu 
ludzi nie może sobie pozwolić kowego ośrodka doświadczał-1 
na szukanie porady lekar- nego Komisji Energii Atomo- skipi vv7p-|panip nnipki __ ■ ,

gólnych warstw skór upy 
ziemskiej i ustalenie okresu 
ich powstania. Jest więc pod­
stawą do opracowania tabeli 
formacyj g e o 1 o gicznych, 
świadczących o budowie i 
rozwoju ziemi.—Przep. Red ) 

Inne nagrody otrzymali: — 
Martin W. Johnson za o- 

oceanografie; ?
Charles Hard Townes za 

Pracę nad krótkimi falami 
'Microwaves);
_ Herbert Friedmann za pra-

---  .wfell uzupt*-— 1 .rac.y Morton Sonneborn 
ją wiadomościami o sposobie jadania genetyczne dro- 
życia dawnych organizmów iiun°astroi;
ułatwia porówanie poszczę-! „8ene Lindsay Opie za 

Pra ? na dziedzinie medvez- 
■------------ nej.

Rozdanie tych uagr(5d za 
WJ e prace naukowe jest częścią programu 96go doro­
cznego zebrania Amerykań­
skiej Akademii Nauk.

Prof. Koziowski jest człon­
kiem zarządu Polskiej Aka­
demii Nauk w Warszawie. 

Upiory?
Des Moines, Iowa. (UPI)_

Na stanowym zebraniu fry­
zjerów i “kosmetologów” o- 
głoszono, że zanosi się na 
“najnowszą modę”: — panie 
będą barwiły sobie włosy na 
kolor jasno-zielony.

Herter Zabiega o Uzgodnienie Planu 
Działania Ze Sprzymierzeńcami Zach. 
Dulles Radzi Mu Stanowczość Postępowania 

“w Domu i Zagranicą”
Urzędnicy Departame n t u 

Stanu są przekonani, że krót­
kość terminu, w jakim musi 
nastąpić zgoda sojuszników 
zachodnich w opracowaniu 
kontr-propozycji na plany so­
wieckie, odegra decydującą 
rolę w doprowadzeniu so­
juszników zachodnich do'zgo­
dy.
Stanowczość

Były sekretarz stanu John 
Foster Dulles udzielił Her- 
terowi kilka praktycznych 
rad z łoża szpitalnego w Wal­
ter Reed, gdzie odbywa le­
czenie się z choroby raka. 
Dulles radził Herterowi, aby 
“był stanowczy” w swoim 
programie dyplomatycz n y m 
“tak w domu jak i zagranicą” 
i aby nie pozwolił na to, iżby 
osoby postronne “interwenio­
wały” bez jego wiedzy u Pre­
zydenta w sprawie ustalania 
polityki zagranicznej.

Paryskie obrady ministe­
rialne mają nade wszystko 
rozpatrzyć raport przygoto­
wany przez rzeczoznawców 
czwórki zachodniej, którzy 
pracowali od czterech miesię­
cy nad odpowiedzią na so­
wiecki plan “umiędzynarodo­
wienia” Berlina i uczynienia 
zeń wolnego miasta pod opie­
ką Narodów Zjednoczonych. 
Otoczenie

Odpowiedź zachodnia prze­
widuje utrwalenie obecnego 
stanu rzeczy w Berlinie i do­
stępu sojuszników zachodnich 
do tego miasta, ustalonego na 
warunkach powojennych.

Zachód jednak ma zgodzić 
się na pewne ustępstwa i dać 
komunistom wschodnio - nie­
mieckim pewne nieurzędowe 
uznanie, przyznając im pra­
wo do kontrolowania dostę­
pów do Berlina.

Herterowi towarzyszą w 
naradach: — podsek >r e t a r z 
stanu dla spraw europejskich, 
Livingston T. Merchant; rad­
ca Departamentu Stanu, G. 
Frederick Rinehardt i podse­
kretarz działu międzynarodo­
wego bezpieczeństwa, John 
N. Irwin, oraz Martin J. Hille- 
brand, szef wydziału spraw 
niemieckich w Departamen­
cie Stanu.

Osiągnięcia “Społem”
Warszawa (P). — Jeden 

bilion 270 milionów złotych 
zysku osiągnął w roku 1958 
Związek Spółdzielni Spożyw­
ców “Społem”.

“Społem” uruchomiło w 
tym okresie 1350 nowych 
sklepów.

Łaziki-
New Orleans. (UPI) — Le­

karze w tutejszym szpitalu 
mocno się dziwują nad upo­
rem większości pacjentów. 
Mianowicie pewnej liczbie 
chorych pozwolili na “ograni­
czone spacery” i dla kontrolo­
wania ich nałożyli im “chodo- 
mierze” na nogi (pedo­
meters). Po tygodniu okaza­
ło się, że każdy z tych 
pacjentów przemaszerował 16 
mi] korytarzami i ogrodami 
szpitalnymi. A mieli oni ro­
bić tylko “kilka kroków 
dziennie”.

Izbowy Komitet 
Pracy Zapowiada 
Zmianę Tekstu 
AFL-CIO Ostrzega 
Przed Zatopieniem 
Całego Projektu
Washington. (UPI) — Rep. 

Carroll D. Kearns (R-Pa.), 
kluczowy członek izbowego 

, komitetu pracy zapowiedział, 
j że ustawa Senatu o reformach 
. unijnych ulegnie “ostrym 
zmianom” i zapewni silniej- 

| sze obostrzenia przeciw ra- 
i kieciarstwu w uniach.

Izbowy komitet pracy otrzy- 
I mał dziś tekst senackiej u- 
stawy i rozpocznie nad nim 
narady, w czasie których prze­
prowadzi specjalne przesłu­
chy. Według ustalonego pro- 

[ gramu, ustawa przedłożona 
będzie Izbie Reprezentantów 

i w połowie czerwca do osta-
■ tecznego nad nią głosowania.
i Powściągliwości

Kearns zarzucił, że ustawa 
przeprowadzona przez Senat 
w sobotę (głosami- 90 do 1) 
jest w założeniu swym poło­
wiczna, albowiem jej autorzy 
i zwolennicy mają “nadzieje 
prezyć(encjalne” na przyszły 
rok i nie chcieli sobie “zrażać 
głównych przywódców zorga­
nizowanej pracy”.

“Takich powściągliwości”, 
mówił Kearns, “nie będzie w 
Izbie Reprezentantów i nasz 
komitet postara się, aby usta­
wa o ochronie praw robotni­
czych w uniach miała moc­
niejsze zęby”.
NiezadowoloniŁ

Lobbyiści zorganizowa n e j 
I pracy prywatnie przyznają, 
i że ustawę robotniczą czeka w 
j Izbie daleko cięższa przepra-
■ wa niż w Senacie.

Prezes zorganizowanej pra- 
' cy, George Meany publicznie 
ostrzegł, że AFL-CIO będzie 
dążyła do unicestwienia całej

■ ustawy, o ile Izba pójdzie w 
! obostrzeniach prawnych dalej 
I niż poszedł Senat.

W ubiegłym roku podobna 
; ustawa Senatu “zmarła” w 
i Izbie skutkiem “zagrzebania 
i jej” w komitecie, który od- 
r mówił przedłożenia projektu 
ustawy do głosowania.

i Obostrzenia
Uchwalony przez Senat 

projekt ustawy robotniczej 
przewiduje między innymi:— 
tajne wybory urzędników 
unijnych w okresach ściśle 
przewidzianych ustawami u- 

, nijnyimi; składanie raportów 
finansowych Departamentowi 
Pracy; niedopuszczenie do u- 

: rzędów unijnych osób, które 
odsiadywały kary więzienne; 
kontrolę nad funduszami za- 

Warszawa. (UPI) — Dzi- pomogowymi i społecznymi 
siaj w Warszawie rozpoczęły unii.
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WINA i KARA
Powieść z tycia wielkomiejskiego 

DZIEJE NIESZCZĘŚLIWEJ KOBIETY 
Napisał H. ML

214---------------- (Ciąg dalszy)

W oczach stanęły jej łzy i zaszły mgłą, a nim zdołała je 
przetrzeć ukradkiem ręką — powóz uniósł ją już bardzo da­
leko od umiłowanego Artura.

On zaś stał jakby zaczarowany i wypatrywał oczy za 
znikającym coraz więcej powozem.

— Więc jest w Warszawie! — biło mu radośnie serce. — 
Odnalazłem ją w końcu! Lecz skąd wzięła się w powozie 
Cecylii, właśnie u niej? Będę musiał natychmiast wywie­
dzieć się gdzie Cecylia mieszka, aby wreszcie odzyskać u- 
tracony skarb, najdroższą, najlepszą, najuczciwszą moją 
Marię!

ROZDZIAŁ 133.
Zemsta kobiety.

Profeosorwa Smołczyńska nie widziała wprawdzie Ar­
tura, natomiast dostrzegła, że Maria pobladła i była dziw­
nie zmieszana i niespokojna. Nie słyszała prawie co do 
niej paplał mały Gucio, lub odpowiadała mu półsłówkami

— Co się jej mogło stać? — myślała Smołczyńska, ła­
miąc sobie daremnie głowę nad rozwiązaniem zagadki. Za­
pytać wprost Marię o przyczynę, nie chciała.

A Maria cierpiała bardzo! Zobaczyła Artura, jego, o 
którym myślała z gorącą tęsknotą dniami i nocami! Z jaką 
troską patrzył na nią, jaki był blady i zmieniony na twarzy.

W jego wzroku było coś znamiennego. Nie było w nim 
owej pogardy, z jaką odtrącił ją w owej strasznej godzinie 
gniewu i rozpaczy — przeciwnie, jaśniał miłością, przywią­
zaniem, rozrzewnieniem.

Serce waliło jak młotem, pierś falowała gwałtownie.
Wzdychała do chwili, kiedy znajdzie się wreszcie w 

domu i będzie mogła zrzucić z siebie przymus.
A kiedy przyjechali pod mieszkanie Smołczyńskich, 

schroniła się czemprędzej do pokoiku, aby tu we łzach uto­
pić najsprzeczniejsze uczucia, jakie szarpały jej duszę.

Zobaczenie najdroższego męża odnowiło ranę serca, 
która zaczęła ponownie krwawić.

Z goryczą odczuwała pustkę obecnego życia, zdała od 
męża i dziecka.

Gdyby ją był Artur wtedy wysłuchał i pozwolił wytłu­
maczyć przykry zbieg okoliczności, byłoby się wszystko 
złagodziło.

Podczas gdy ona tak rozpaczała nad swym losem, nie 
przypuszczała, że przedmiot jej namiętnej tęsknoty, właśnie 
przekracza próg mieszkania profesora Smołczyńskiego.

Artur z łatwością odszukał adres mieszkania Cecylii i 
podążył tam bez wahania. Skoro profesorowa jechała razem 
w powozie z Marią, udzieli mu z pewnością wszelkich infor­
macji, tyczących poszukiwanej żony.

Znalazłszy się w przedpokoju państwa Smołczyńskich, 
dowiedział się, że profesor jest w mieście, natomiast Ce­
cylia jest w domu.

Kazał się natychmiast zameldować pani domu.
Cecylia nie wierzyła własnym oczom, gdy pokojowa po­

dała jej kartkę wizytową człowieka, dla którego tyle się 
dawniej wycierpiała moralnie! — Chociaż była od rana w 
złym humorze, skoczyła z krzesła, jakby zelektryzowana i 
poleciła służącej zaraz wprowadzić barona do salonu.

Gdy pokojowa wyszła, stanęła przede wszystkim jesz­
cze raz przed lustrem, aby skontrolować swój zewnętrzny 
wygląd. Przyznała samej sobie, że była teraz pięknięjsza niż 
przedtem, gdy Artur odwiedzał ją jako pannę w domu ro­
dzicielskim. Kształty jej kibici stały się piękniejsze, dojrzal­
sze, więcej powabne. Pragnęła mu się podobać, aby pożało­
wał swego kroku, że przeniósł nad nią jakąś tam pannę skle­
pową, która obecnie wyrządziła mu tak wiele przykrości

Weszła do salonu z poczuciem zwycięstwa nad baro­
nem i nie bacząc na jego nerwowe silne podniecenie, zawo­
łała już od drzwi:

— Ach, czy to możliwe? Znalazłeś wreszcie do mnie 
drogę panie Arturze? Sądziłam, że pan o mnie dawno już 
zapomniał!

Artur pod wpływem takiego przywitania doznał nie­
miłego uczucia. Spojrzeniem spoczął przelotnie na jej po­
staci. Nie zwrócił zupełnie uwagi, że wygląda teraz o wiele 
korzystniej, niż pierwej, bo nigdy na niego nie wywierała 
większego wrażenia, przeciwnie, odpychała go jej kokie­
teria-

— Proszę mi wybaczyć — rozpoczął trochę drżącym 
głosem — że panią tak niespodzianie nachodzę. Sprowa­
dziła mnie tutaj sprawa dość dziwna- Widziałem panią, 
pani Cecylio, przejeżdżającą w mieście powozem obok mnie.

Wbrew woli przerwał zdanie, a twarz pokryła mu się 
rumieńcem. A ona nie spuszczała z niego wzroku, myśląc 
w duchu: Jaki przystojny zrobił się z niego mężczyzna. 
Mógłby stać się dla mnie jeszcze dziś niebezpiecznym.

— Więc... zatem? — spytała roztargniona.
— W powozie siedziała młoda kobieta — wyksztusiła 

z trudnością — pani domyśla się o kim mówię!
Cecylia otworzyła szeroko oczy i poruszyła zdziwiona 

głową.
— Zupełnie nie kombinuję kogo pan ma na myśli! 

Prócz mego dziecka i mnie, siedziała ze mną w powozie, 
jedynie moja bona, pani Werder, a chyba o nią nie może pa­
nu chodzić?

— Właśnie o nią. Cecylio... bo.. Maria Werder., to jej 
panieńskie nazwisko... jest, moją żoną!

Profesorowa zatoczyła się wstecz, jakby ugodzona pię­
ścią w głowę! Przez chwilę straciła nad sobą panowanie. 
Nie umiała wydobyć z siebie jednego słowa i patrzyła na 
gościa, jak nieprzytomna. Ale następnie spojrzenie jej na­
biera wyrazu, a czytać w niem można było coraz wyraźniej 
wściekłość.

Byłoż to możliwe, co słyszała? Kobieta, która zrabowa­
ła serce jej męża i miłość dziecka, jest ową dawną sklepów- 
ką, którą Artur przeniósł nad nią?

I ta bezwstydna baba ośmieliła się wślizgnąć do jej 
domu pod przybraną, fałszywą maską, aby jej znowu — 
po raz drugi — wydrzeć szczęście?

Ta kobieta musi poczuć jej zemstę. Puścić jej płazem ty­
lu poniżeń nie może.

Dopiero gdy spotkała się z oczyma Artura, odzyskała 
moc nad sobą i zawołała z wymuszonym uśmiechem:

(Ciąg dalszy nastąpi)

Popierajcie Tych, Którzy Ogłaszają Się 
w Dzienniku Związkowym

7354

PIERWSZY, KTÓRY WYLECI W PRZESTRZEŃ GWIAZD. — 
W samolocie wyobrażającym rzeczywisty X-15 siedzi Scott Cross­
field, który ma pierwszy zostać wystrzelonym w przestrzeń 
miępianet. z bombowca B-52. Z tyłu są koledzy jego, którzy mają 
po nim odbyć podobne próby. Są to por.-komandor F. S. Peterson, 
Joe Walker oraz kapitan R. M. White. Zdjęcie pochodzi z Świato­
wej Wystawy Lotów powietrznych w Las Vegas.

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
centa pomocy na uprzemysło­
wienie kraju w stanach bied­
nych.

4- 4 «
Jak straszliwą w swych 

stkutkach jest inflacja daje 
taki przykład:

Przez cały czas istnienia 
państwa amerykańskiego lud­
ność straciła do roku 1933 z 
powodu zamknięcia banków i 
rozmaitych instytucji finanso­
wych ogółem sumę niespełna 
dwóch bilionów dolarów. Jest 
to suma poważna!

♦
Ale tymczasem w ostatnich 

tylko dwudziestu latach z po­
wodu inflacji i z powodu pod­
niesienia kosztów utrzymania 
i życia, ogół meszkańców stra­
cił wskutek zmniejszenia się 
wartości dolara i zmniejszenia 
siły zakupna pieniądza, w u- 
lokowanych peniądzach w hon­
dach rządowych, na kontach 
oszczędnościowych w bankach, 
w social security i w emerytu­
rach sumę 196 bilionów do­
larów.

♦ ❖ +
To znaczy, jeżeli ktoś za­

kupił przed 10 laty bond rzą­
dowy za sto dolarów i dzisiaj 
wymieni go na gotówkę, to 
w zamian za to zakupi przed­
miotów wartości tylko 60 do­
larów, a nie wartości sto do­
larów, jakie by otrzymał gdy­
by te same przedmioty kupił 
przed 10 laty.* ‘ * +

Teraz zależy od szerokiego 
ogółu, aby wywarł nacisk na 
kongres Stanów Zjednoczo­
nych i domagał się, aby nasi 
prawodawcy przestali wyrzu­
cać pieniądze na prawo i lewo, 
aby wprowadzili oszczędności 
w utrzymaniu administracji 
państwem i aby podnieśli tym 
wartość dolara.

♦ ♦ ♦
Tylko wtedy można znieść 

ten olbrzymi nieludzki poda­
tek na biednych ludzi, jakie 
nałożyła na nas wszystkich in- 
facja, dusząca małego kupca, 
małego przemysłowca, małego 
rzemieślnika i emeryta.

♦ * ♦
Piszcie do kongresmanów i 

senatorów aby popierali w 
Kongresie projekt zmniejsze­
nia niepotrzebnych wydatków 
państwowych i aby zwalczali 
inflację.

Oświadczenie Rady Jedn. w Sprawie 
Dalszej Pomocy Gospodar. Dla Polski

Washington. (ZPPA)—Pol­
ska Rada Jedności w Stanach 
Zjednoczonych wydała nastę­
pujące oświadczenie w spra­
wie pożyczki dla Polski: —

“W związku ze wznowie­
niem w Washingtonie roz­
mów na temat trzeciej z kolei 
pożyczki, o którą administra­
cja warszawska zwróciła się 
z prośbą do rządu St. Zjedno­
czonych A. P., Polska Rada 
Jedności, biorąc pod uwagę,

że Polska po 14 latach ka­
tastrofalnej gospodarki ko­
munistycznej znajduje się 
wciąż w nędzy,

Reportaż Zza 

Drutów Obozu 
Pracy

Warszawa. (FEP) — War­
szawska “Trybuna Ludu” z 12 
kwietnia b. r. zamieszcza dłuż­
szy reportaż W. Bodalskiej o 
warunkach życia ludzi, którzy 
skazani zostali przez reżimowe 
sądy na prace przymusową w 
obozach pracy. W jednym z 
takich obozów w Koszalinie 
“Większość więźniów jest w 
wieku do 30 lat”. Jest ich oko­
ło 70 proc. W wieku od 22-25 
lat jest 23 procent. “Wśród 
więźniów jest kilku analfabe­
tów, 23 procent posiada od 2 
do 4 klas, 70 procent ma ukoń­
czoną szkołę podstawową, 6 
procent szkołę średnią, jeden
— wyższe wykształcenie”. — 
Wszystkie funkcje w obozie, 
podobnie zresztą jak w sowiec­
kich obozach pracy, wykony­
wane są przez więźniów. “Na 
każdym bloku jest blokowy i 
rada blokowa”.

“Kary są różne — pisze Bo- 
dalska. I t. zw. twarde łoże 
i odmówienie widzenia z rodzi­
ną, czy zezwolenia na impre­
zy artystyczne lub nawet ode­
słanie do więzienia zamknię­
tego. A nagrody — od pie­
niężnych do przedterminowe­
go zwolnienia. Jednak więk 
szość więźniów przestrzega re­
gulaminu, bo wyrywa się'na 
wolność, a wie co daje szanse 
wcześniejszego warunkowego 
zwolnienia”. Do obozu pracy
— jak stwierdza dalej autor­
ka reportażu — wysyłani są 
więźniowie, którzy pierwszy 
raz odsiadują wyrok i mają 
niewielkie wymiary kar. Ale 
ta segregacja nie jest zbyt 
pilnie przestrzegana, o czym 
świadczy odsetek recydywi­
stów — około 2.5 proc., i obec­
ność innych, których rodzaj 
przestępstwa raczej kwalifi­
kuje do więzienia zamknięte­
go.

140 Nowych Szkół 
Wybudują Chłopi 
Własnymi Siłami

Łódź. (P) — 140 nowych 
Szkół wybudują chłopi z wła­
snych funduszów wojewódz­
twa łódzkiego w ciągu naj­
bliższych siedmiu lat. Dotych­
czas zebrali oni na ten cel 
ogółem 10 milionów złotych. 
Między innymi 2 procent od 
rocznej przychodowości swo­
ich gospodarstw zadeklaro­
wali chłopi trzydziestu sied­
miu gromad w powiecie Wie­
luń.

Po 300 złotych od gospo­
darstwa wpłacali na fundusz 
budowy szkół chłopi z Czar- 
nożyc. Rolnicy z Mąkolic (po­
wiat Piotrków Trybunalski) 
wypalili już 10 tysięcy cegieł, 
a mieszkańcy Kamocinka w 
tym samym powiecie posta­
nowili dostarczyć 100 kwinta­
li wapna.

że główną przyczyną tego 
stanu rzeczy jest długoletni 
wywóz znacznej części pro­
dukcji polskiej do Rosji i kra­
jów bloku sowieckiego 1 for­
sowanie przez reżim budowy 
ciężkiego, głównie wojskowe­
go przemysłu) kosztem głodo­
wych płac robotników i pra­
cującej inteligencji,

że pożyczka zagraniczna, 
która wprost lub pośrednio 
wspierała zabójczą dla kraju 
politykę gospodarczą reżimu, 
musiała by wzbudzić zrozu­
miałe sprzeciwy i zastrzeże­
nia,

że natomiast pożyczka słu­
żąca rzeczywistym potrzebom 
narodu polskiego w szczegól­
ności na budowę na terenie 
zniszczenia podczas wojny 
Kraju niezbędnie potrzebnych 
Polsce szpitali, szkół i domów 
mieszkalnych, zastrzeżeń 
tych wywołać nie powinna,

w imieniu Wolnych Pola­
ków oświadcza, że opowiada 
się za udzieleniem Polsce 
przez rząd Stanów Zjednoczo­
nych dalszej pożyczki, pod 
warunkiem uzyskania gwa­
rancji, iż pomoc ta nie będzie 
zużyta na wzmożenie poten­
cjału wojskowego Rosji so­
wieckiej i nie przyczyni się do 
wzmocnienia panowania ko­
munistycznego w Polsce.”

Prośba Senatu 
Uniwersytetu 
Jagiellońskiego

Kraków. (KW) — Senat 
Uniwersytetu Jagiellońskiego 
postanowił uczcić pamięć 
wszystkich osób należących w 
roku akademickim 1938-9 oraz 
w okresie tajnego nauczania 
do U. J-» które padły ofiarą 
wojny.

W związku z tym Komisja 
senacka dla uczczenia ofiar 
11-ej wojny światowej zwra­
ca się z gorącym apelem do 
wszystkich rodaków przeby­
wających obecnie stale zagra­
nicą o podawanie nazwisk pro­
fesorów, docentów, pomocni­
czych sił naukowych, praco­
wników administracyjnych a 
przede wszystkim studentów 
U. J., którzy w czasie II-ej 
wojny światowej padli w wal­
ce o wolność, ojczyzny lub w 
inny sposób stali się ofiarami 
wojennej zawieruchy. Komi­
sja prosi rodziny, przyjaciół i 
znajomych o podawanie na­
zwisk oraz w miarę możliwo­
ści udokumentowanych oko­
liczności wśród jakich nastą­
piła śmierć pracowników na­
szej uczelni.

Nazwiska i dane dotyczące 
tych osób prosi się nadsyłać 
do końca roku 1959 na adres: 
Uniwersytet Jagielloński, Ko­
misja dla uczczenia ofiar II-ej 
wojny światowej, Kraków Go­
łębia 24.

Chłopskie Czyny 
Społeczne

Bydgoszcz. (U) — Pięć mi­
lionów złotych wyniesie war­
tość czynów7 społecznych roz­
poczętych przez chłopów za­
mieszkałych w niewielkim po­
wiecie Tuchola (wojewódz­
two bydgoskie). Między in­
nymi wybudowana zostanie 
nowa droga, która połączy 
wsie Bysław i Lubiewo. — 
Mieszkańcy wsi Cekcyn po­
łożą chodnik przy drodze — 
przebiegającej ich wieś.

Chłopi z Małego Gaona bu­
dują dom społeczny, w któ­
rym urządzona zostanie świe­
tlica, biblioteka, czytelnia i 
sala kinowa. W wielu wsiach 
tego powiatu chłopi budują 
remizy strażackie.

Telewizja w Łódzkich 
Wsiach

Łódź. —(P).—Dwa tysiące 
telewizorów zarejestrowali 
chłopi województwa łódz­
kiego. Ogólna liczba telewi­
zorów, znajdujących się w 
posiadaniu m i e s z kańców 
miast i wiosek tego woje­
wództwa, wynosi 8,500 apa­
ratów.

SWSmFt

Wzór 7354
Podług tego wzoru możecie wy- 

szydełkować komplet serwetek, 
jedną dużą na środek stołu, śred­
nią pod talerze i mniejszą na ta­
lerz z chlebem.

Wzór 7354 obejmuje wska­
zówki wyszydełkowania serwetki 
17x25 cali, 13x18 i 8x14% cali 
z bawełny Nr. 30.

Cena wzoru 35 centów Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
(ub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail). Z Kanady go­
tówkę

Trzy Serwetki

Wytnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

Imię i Nazwisko —— —

Adres - ....
Miasto  Stan

No. Modelka .

Budownictwo 
Wiejskie

Kielce. —(P).—Przeszło 10 
tysięcy domów mieszkalnych 
i zabudowań gospodarskich 
buduje się w. tym roku na wsi 
kieleckiej. Z dużą pomocą 
przyszło chłopom państwo, 
przyznając średnio i długo­
terminowe kredyty, które 
wynoszą ogółem dla woje­
wództwa 66 milionów złotych. 
W związku z powyższym roz­
wojem budownictwa chłopi 
Kielecczyzny organizują wie­
le zespołów, produkujących 
materiały budowlane, zakła­
dają cegielnie połowę, wapien­
niki, kamieniołomy i wytwór­
nie prefabrykatów, wykorzy­
stując w tym celu materiały 
miejskie.

Afera Obuwnicza 
w Łodzi Na Trzy 
Miliony Złotych

18 Osób Zostało 
Aresztowanych Za 
Nielegalną Sprzedaż
Łódź (ŻW). — Łódzka mi­

licja wykryła spekulacyjną 
szajkę, która w łódzkich skle­
pach MHD (Min. Handlu De- 
telicznego) — obuwia pro­
wadziła sprzedaż nielegalnie 
wprowadzonych do obrotu 
rynkowego butów roboczych.

Przeprowadzona przez MO 
1 PIH oraz pracowników Łódz­
kiego Zarządu Handlu kon­
trola ujawniła w 27 sklepach 
ponad 1,800 par obuwia, na 
które kierownicy sklepów nie 
posiadali żadnych dokumen­
tów7.

W toku dochodzenia usta­
lono, że buty te pochodziły 
ze Śląska. Dostarczano je do 
Łodzi pocztą. Ponadto niektó­
rzy kierownicy sklepów na­
wiązali kontakt z pracownika­
mi ambulansów poczt. PKP 
i w ten sposób otrzymywali 
paczki z butami. Nieuczciwi 
kierownicy sklepów płacili po 
200 złotych za parę tych bu­
tów, sprzedawali zaś je w 
sklepach po 384 złotych, zara­
biając w ten sposób 184 zło­
tych na jednej parze.

Według wryliczeń rozprowa­
dzono dotychczas 2,900 par 
butów nielegalnego pochodze­
nia na łączną sumę 3,500 zło­
tych. Ogółem do odpowie­
dzialności pociągnięto 18 o- 
sób. Większość z nich została 
aresztowana.

Praktyczny Fartuszek
PRINTED PATTERN

4853

SIZES
3^S~10-12 

I M—14—ló
18-20

Wzór 4853
Mając taki fartuszek jesteś­

cie gotowe do każdej pracy 
w domu mając pewność, że ochro­
ni wam on sukienkę. Fartuszek 
może być z kieszeniami lub bez. 
Łatwy do uszycia.

Wzór 4853 można nabyć w roz­
miarze małym (10-12), średnim 
(14-16) i dużym (18-20). Na śred­
ni fartuszek potrzeba 2 jardy 35 
cal. materiału.

Cena wzoru 35 centów Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 4c znaczkach pocztowych 
(lecz nie airmail) Z Kanady go­
tówkę.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów, adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave.. Chicago 
22. Illinois.

Imię 1 Nazwisko...... - -
 

Ulica — „
Miasto.................... St a n.

No Modelka ................ -

Rozmiar (Size) ■....——..h..w.w.hwh«

Przez Czternaście Etapów Nosili 
Żółte Koszulki “Lidera” Polacy
W Tym Roku Wyścig Kolarski Odbędzie Się 

Na Trasie: Berlin, Praga, Warszawa
Warszawa. (P) — Przez 

czternaście etapów nosili żół­
tą koszulkę lidera kolarze pol­
scy w Wyścigu Pokoju, który 
w tym roku rozegrany zosta­
nie po raz dwunasty na trasie: 
Berlin — Praga — Warszawa. 
Najwięcej etapów przejechał 
w żółtej koszulce (spośród 
Polaków) Wilczewski, który 
był wielką rewelacją Wyścigu 
w roku 1954. Był on leaderem 
przez sześć etapów i spadł na 
dalsze miejsce dopiero wsku­
tek wypadku na trasie. Obec­
nie studiuje dentystykę i rzad­
ko pojawia się w wyścigach 
kolarskich, nie mając czasu 
na intensywny trening. Więk­
szą ilość etapów przejechali w 
żółtej koszulce jedynie kola­
rze Danii, a mianowicie — 23 
etapy. Na dalszych miejscach 
w tej statystyce znajdują się: 
Czechosłowacja — 12 etapów, 
Bułgaria — 10 etapów, Holan­
dia .— 9 etapów, Anglia — 8 
etapów, Polonia Francuska i 
Belgia — po 7 etapów, Nie­
miecka Republika Demokra­
tyczna ■— 6 etapów, Jugosła­
wia — 5 etapów, Związek Ra- 
dzieski i Włochy — po 4, Ru­
munia, Szwecja i Austria — 
po 1 etapie.

W dotychczasowych Wyści­
gach Pokoju startowało ogó­
łem 692 zawodników dwudzie­
stu sześciu reprezentacji. 
Sensacja w Lidze Piłkarskiej

Sensacyjną porażką zeszło­
rocznego mistrza Polski w pił- 
karstwie — Łódzkiego Klubu

Sportowego zakończył 8 i ę 
mecz ligowy ŁKS — Lechia 
(Gdańsk) zakończony zwycię­
stwem gdańszczan w stosunku 
1:0 (do przerwy 1:0). Po 
trzeciej kolejce meczów na 
pierwszym miejscu w Lidze 
znajduje się Gwardia (War­
szawa), ze stosunkiem punk­
tów 5:1. Z tym samym sto­
sunkiem punktowym przy gor­
szym stosunku bramek drugie 
miejsce zajmuje Polonia (By­
tom). Trzecie i czwarte miej'- 
sca z tym samym dorobkiem 
punktowym (4:2) zajmują: 
Leohnia (Gdańsk) i Polonia 
(Bydgoszcz). A oto dalsze 
miejsca: 5. ŁKS 6. Górnik 
(żabrze) 7.—8, Legia (War­
szawa) i Górnik (Radlin) 9. 
Cracovia 10. Pogoń (Szczecin) 
11. Wisła (Kraków) 12. Ruch 
(Chorzów).
Dyskobol Mistrzem Polski... 
w Podnoszeniu Ciężarów

Mistrz Europy w rzucie dy­
skiem, Piątkowski zdobył ty­
tuł mistrza Polski w podno­
szeniu ciężarów. Startując w 
wadze ciężkiej osiągnął on w 
trójboju 380 kilogramów. Dru­
gi doskonały lekkoatleta pol­
ski, Kwiatkowski (pchnięcie 
kulą) na tych samych zawo­
dach zdobył tytuł mistrza Pol­
ski w wadze lekkociężkiej, 
uzyskując w trójboju 365 ki­
logramów. Wyniki te wskazu­
ją na staranną pracę obu mio­
taczy nad zdobyciem kondycji 
fizycznej

Oszołomiony Żądzą Zemsty Kochanek 

Niszczy Mieszkanie Swej Wybranki 
Elaine Babała Ofiara Dzikiego Napadu Od­

rzuconego “Wielbiciela” i Jego 
Pomocników

Detroit. (DP) ~ Czterech 
młodych huliganów włamało
się do domu w nocy, porozbi­
jało meble i sterroryzowało 
młodą parę, w akcie zemsty 
ze strony odrzuconego adora­
tora, według teorii policji.

Elaine Babała, lat 16, córka 
pani Heleny Babała, została 
opatrzona w Dearborn Glinie. Została pocięta odłamkami 
szkła.

Jej przyjaciel. Thomas Sta- 
irościak, lat 21, musiał otrzy­
mać 10 ściegów na głowie, na 
skutek pobicia go przez huli­
ganów.

Para była sama w domu 
panny Babała, gdy jeden z 
huliganów pojawił się około 
godziny 10:30 wieczorem.

Banda ich wysiadła z samo­
chodu i zaczęła rzucać butel­
kami od piwa w okna domu.

Elaine wezwała policję, 
która zaczęła przeszukiwać 
sąsiedztwo.

Banda wróciła około 11 go­
dziny.

Rozbiła drzwi frontowe, po­
wyrywała okna i wpadła do 
domu.

Znalazłszy się w domu, hu- 
ligani zaczęli rozrzucać śmie­
cie po pokoju i w kuchni, 
rozbijając półki a rozbiwszy 
dwie lampy zaczęli bić Sta- 
rosciaka.

Gdy opuścili dom Elaine po­
nownie wezwała policję.

Huligani usiłowali uciec, 
ale policja ich złapała.

Aresztowanymi i zatrzyma­
nymi na McGraw Station, 
jako podejrzani o pobicie zo­
stali Ronald Kozub, lat 17, i 
John Gendron, lat 18.

Apel Muzeum 
Wojska Polskiego

Warszawa. —(P).— Z a- 
pelem o udostępnienie pamią­
tek z okresu I wojny świato­
wej, Powstania Wielkopol­
skiego 1918—1919, Powstań 
Śląskich 1919 — 19*21 oraz 
z II wojny światowej wystą­
piło Muzeum Wojska Polskie­
go w Warszawie. Apel ten 
skierowany jest zwłaszcza 
do uczestników kampanii 
wrześniowej 1939 roku, do by­
łych żołnierzy I i II Annii Woj­
ska Polskiego, oraz do żoł­
nierzy Polskich Sił Zbrojnych 
na Zachodzie. Pamiątki mo­
gą być przekazane jako dar, 
lub depozyt, bądź też odstę­
powane za wynagrodzeniem.

Dwóch chłopców, jeden 15 
a drugi 16 lat, zostało zatrzy­
manych w Juvenile Deten­
tion Home.

Elaine podała policji, że 
Kozuib ją stale napastował od 
czasu gdy przestała go widy­
wać.

Kluby i Szkoły 
Lotnicze Na 

Terenie Polski
Warszawa. (FEP) — We­

dług informacji podanych 
przez warszawską “Trybunę 
Ludu” w chwili obecnej 
istnieje w Polsce 36 aeroklu­
bów regionalnych i 8 szkół 
lotniczych. Koła lotnicze sku­
piają łącznie przeszło 30,000 
członków. Ponadto w 264 
modelarniach lotniczych zrze­
szonych jest około 7,000 osób. 
W ostatnich latach przeszko­
lono 2,600 pilotów szybowco­
wych. Ponad 80 procent z 
nich nie przekroczyło 25-go 
roku życia.

W roku ubiegłym piloci 
szybowcowi zdobyli 196 od­
znak srebrnych, 23 złote i 1 
diamentową. Posiadają oni 
obecnie 10 z pośród 31 mię­
dzynarodowych rek orłów 
szybowcowych. Na 101 dia­
mentowych odznak syboweo- 
wych przyznanych lotnikom 
różnych krajów — 35 należy 
dO‘ pilotów polskich.

“Dla zilustrowania tego 
sukcesu — pisze “Trybuna 
Ludu” — należy przypomnieć, 
że piloci Stanów Zjednoczo­
nych posiadają 11 międzyna­
rodowych rekordów szybow­
cowych, piloci Francji i Jugo­
sławii po 3, Związku Radzie­
ckiego — 2, oraz Czechosło­
wacji i Afryki Południowej 
— P° 

Święcenia Kapłańskie
Przasnysz (pj.  w ro­

dzinnej parafii Św. Stanisła­
wa Kostki, w Przasnyszu, ks. 
biskup dr. Tadeusz Zakrzew­
ski ordynariusz Diecezji Pło­
ckiej, udzielił święceń ka­
płańskich siedmiu zakonni­
kom Zgromadzenia OO. Pa- 
sjonistów.

Uroczystości odbyły się w 
Farze przasnyskiej, gdzie 
przyjmował chrzest św. Sta­
nisław Kostka.

KUPON NA SREBRO STOŁOWE
Cena 82.20 (z przesyłka $2-35)

No. 2916 27-ro Kwietnia. 1950
Za dołączone kuponów 1 8  gotówka
proszę mi przysłać następujące sztuki srebra z ffwarancia: 

•••••••••••••*••••• ............ .... 
Nazwisko ...».................................................... -

Adres ................................................... - ............
Dziennik Związkowy — 1201 N. Milwaukee Ave.. Chicaco 22. Dl.



1

j Historia Związku
i Narodowego Polskiego i;

I
 ZEBRAŁ I NAPISAŁ ADAM OLSZEWSKI ;•

Cześć 2-ga Tomu 2-go od roku 1905 do roku 1930 ;>

Tom 1-szy od r. 1880 do r. 1905 napisał Stanisław Osad* !>
v**w*>%*A4**4*%v*»******4*********4************************^

(Ciąg dalszy)
WYDZIAŁ NARODOWY

Zorganizowany w kwietniu, a zatwierdzony odpiero w 
sierpniu — Wydział Narodowy P.C.K.R. ostatecznie ukon­
stytuował się i opracował swój statut, podany do publicznej 
wiadomości w październiku, gdy pisma sprzyjające P.C.K.R. 
zamieściły wiadomość o rozpoczynającej się akcji tego Wy­
działu i ogłosiły jego cele i statut.

Wydział Narodowy powstał samorzutnie, ale jego or­
ganizatorzy ściśle złączeni byli z P.C.K.R. Powstał jako ko­
nieczność ponieważ P.C.K.R. jako organizacja humanitar­
na, nie mógł prowadzić w ramach, w jakich działają orga­
nizacje humanitarne — akcji politycznej. Mając jednak 
Swój zarząd wybrany formalnie na zebraniu zwolenników 
akcji politycznej, mógł jednak działać jako Wydział P.C.K.R

Stany Zjednoczone do tego czasu nie wypowiedziały się 
ani po jednej ani po drugiej stronie państw wojujących. Wy­
padki w Europie tak się układały, że prędzej czy później mu- 
•ńało przyjść do decyzji. Prezydent Wilson — nie ulega 
kwestii — sympatiami swoimi darzył Państwa Sprzymie­
rzone. Nie chciał jednak decydować przed wyborami , ja­
kie przypadały na początek listopada.

Polonia nie mogła jednak być bezczynna politycznie, 
zarówno w stosunku do Europy, w której dojrzewała do 
rozstrzygnięć sprawa polska, jak i do spraw politycznych 
Stanów Zjednoczonych. Stwierdziła to odezwa Wydziału 
Narodowego, jak i artykuły w prasie polsko - amerykańskiej, 
przychylnej stanowisku P.C.K.R.OGŁOSZENIE NIEPODLEGŁOŚCI POLSKI

Tymczasem w Europie toczyła się zacięta walka nie 
tylko na polach bitewnych, ale i walka polityczna, zakuli­
sowa, coraz bardziej zdecydowana. Do Państw Sprzy­
mierzonych przystąpiły Włochy i Rumunia. Spotęgowało 
to siłę bojową Sprzymierzonych i wykazało stronę moral­
ną. Trzeba było jakoś to wyrównać. To zmusiło Niemcy 
i Austrię do ogłoszenia proklamacji ogłaszających niepod­
ległość Polski. W Warszawie i Lublinie odczytane zostały 
te proklamacje, restaurujące niepodległą Polskę, jako pań­
stwo monarchistyczne - konstytucyjne. Proklamacje ogło­
szone zostały przez generałów: Beselera w Warszawie i Ku­
ka w Lublinie. Warszawa była w rękach Niemców, a Lublin 
Austriaków. Ogłoszenie niepodległości 'było o tyle mętne, że 
nie wymieniało granic. Jaką więc byłaby ta niepodległa 
Polska — wiedzieli tylko władcy Niemiec i Austrii. Nie 
mniej wiadomość ta zelektryzowała świat i silnym echem 
odbiła się w Stanach Zjednoczonych. Nie mogła jednak wy­
wieźć w pole Polaków. Proklamację przyjęto również bar­
dzo chłodno w Polsce, tymbardziej, że zaraz potem wezwano 
Polaków do tworzenia armii, która miała stanąć przy boku 
armii niemieckiej i austriackiej. To odrazu wykazało po­
budki, jakie kierowały rządami Niemiec i Austrii.

Sprawa ta była rozpatrywaną na posiedzeniu Z.C. ZNP, 
na którym odrazu oświadczono, że musi być źle z państwa­
mi centralnymi, kiedy się uciekają do tego rodzaju podstę­
pów. Zgodzono się jednogłośnie: — “Za nic z Niemcami!...” 
Na takim swym stanowisku stanął również Wydział Na­
rodowy. Inaczej zresztą być nie mogło, ponieważ decydu­
jące głosy w tym Wydziale mieli Związkowcy. Wydział Na­
rodowy ogłosił odezwę podpisaną przez wszystkich człon­
ków, w której jasno przedstawił matactwa niemieckie.

ZWYCIĘSTWO WILSONA
Ogłoszenie niepodległości przypadło w tym samym cza- 

Fle> gdy w Stanach Zjednoczonych odbywały się wybory 
®r®zydencjalne. Partia demokratyczna wysunęła na drugie 
sunr°lecie Prezydenta Wilsona; partia republikańska wy- 
g. ęła C. e. Hughesa. Wilson wygrał nieznaczną większo- 

°sów i jeszcze mniejszą procentowo ilością elektorów. 
>l>vwat 'i-1*9' na og°ł w tym czas*e niezbyt wielu posiadała 

- ł ieniS Uprawnionych do głosowania, jak również jej wy- 
"°i kich Pj?lityczne> było bardzo małe. Okazało się to w 
P° S-k i ,.v’SŁryktach kongresjonalnych. W ósmym dy- 
Stf' 'V aczk^^0 sie Polaków i Irlandczyk, który 
■wygra, olMek dystrykt ten przeważnie był zamieszka­
ły przez Polasow.

proF. PIĄTKOWSKIEGO
smutn) m echem odbiła się również wśród Polonii — dy­

misja rektora Kolegą _ pr(>f R Piątkowkiego. Z rek­
torem Piątkowsum paru lat trwała cicha walka
fakultetu. liczącymi fakultetu był doświadczony
pedagog prof. ZwierzchOWski z Ann Arbor. Był on zdania, 
że prowadzenie nau i Kolegium Związkowym musi być 
zmodernizowane. Zdanie to podzielai caiy fakultet Kole­
gium. Zwracano na to uWagę prof Piątkowskiemu niejed­
nokrotnie. On jednak trZyinal g.ę SWOich metod, stosowa­
nych w Europie. Doszło d0 tegOj Sprawa oparła się o 
Radę Szkolną, która podzielua zdanie fakultetu i uchwaliła 
zmianę tych metod. Ib o . Piątkowski nie uległ.

W ostatnim roku — Szkolna musiała wyraźnie 
doprowadzić do zmiany. t chwalono aby znieść stanowisko 
rektora, a ustanowić pryncypała, któryby, jako pedagog, 
mógł utrzymywać stosunki z wladzani| SZkOlnymi i prowa- 

21 naukę podług nowych metod. Wyraźnie wtedy zazna- 
’ Ze. W tym kierunku niusz^ iść przygotowania. Prof. 

lątkowski nie wykonał tego polecenia, w dodatku przed 
rozpoczęciem nauki od nowego roku _ wyjechał na kilka 
tygodni, a gdy do niego pisano, nie odpowiadał. Wobec tego 
postanowiono udzielić mu dymisji-

Ogłoszona rezolucja przyjęta na Seimie Związku Wojsk 
Polskich, który jest jednocześnie Wydziałem ZNP., gdyż 
niemal wszystkie oddziały są grupami Związku Narodowego 
Polskiego, wykazała, że stanowisko ZWP pokrywa się naj­
zupełniej ze stanowiskiem ZNP, któremu Sejm oddał na­
leżne uznanie, mocno podkreślając ofiarność Związkow­
ców. Sejm wezwał Oddziały do dalszej pracy dla ZWP, za­
równo jak i dla ZNP, oraz do popierania Wydziału Niepod­
ległościowego ZNP, który procentowo najwięcej zdobywa 
funduszów dla ratunku Narodu Polskiego i wogóle pracuje 
dla sprawy polskiej.

(Ciąg dalszy nastąpi)

Załatwiajcie Sprawunki u Kupców 
w Sąsiedztwie!

DZIENNIK, ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 27-GO KWIETNIA (APRIL), 1959

Z Gminy 120 ZNP
We wtorek, 28go kwietnia, 

odbędzie się o godzinie 8-ej 
wieczorem w sali Wydziału 
Kongresu P. A. pnr. 1838 W. 
Division ul., regularne posie­
dzenie Gminy 120 ZNP.

Ze względu na ważność 
spraw, które mają być omó­
wione i załatwione, Zarząd 
Gminy prosi uprzejmie wszy­
stkie Delegatki i wszystkich 
Delegatów o niezawodne i 
punktualne przybycie. — Jó­
zef Tragarz, prezes; Tadeusz 
Jasiorkowski, sekr.

Z Gminy 34 ZNP
Posiedzenie Gminy 34 ZNP 

odbędzie się we wtorek, 28-go 
kwietnia o godz. 8-ej wieczo­
rem w sali Domu Polskiego, 
11935 S. Michigan Ave.

Prosimy Delegację o liczne 
przybycie, gdyż jest wiele waż­
nych spraw do załatwienia.— 
Franciszek Kabat, prez.; Fran­
ciszka Wróblewska, sekr.

Przyjęto 902 Nowych Certyfikatów Do 
ZNP Na Posiedzeniu Żarz. Centralnego
Narodowy Turniej Kręglarski Z. N. P. Zgro­

madził 1,876 Kręglarzy.—Przyjęto Uchwa­
łę Ze Zamknięcie Listy Członkowskiej Do 
Sejmu Z. N. P. Nastąpi w Dniu 29-go Maja

Dalszy ciąg posiedzenia plenar­
nego Zarządu Centralnego ZNP, 
które rozpoczęło się w piątek po 
południu, 24-go kwietnia, odbył 
się w sobotę rano o godz. 9:30.

Rozwój
Dyr. Jan UlatowSki jako prze­

wodniczący Komitetu Rozwoju 
przedłożył następujące polecenia:

Wydać 902 certyfikatów ubez­
pieczenia ZNP na ogólną sumę u- 
bezpieczenia $1,001,500.00, jako re­
zultat pracy werbunkowej za mie­
siąc marzec 1959 r.

Zatwierdzić połączenie osiem 
grup ZNP w różnych miejscowoś­
ciach.

Przyjąć w poczet Grup związko­
wych: z dniem Igo marca 1959 r. 
Tow. Fraternity Lodge, w Chica­
go, 111. i nadać miu porządkowy nu­
mer Grupy 3150 ZNP, przydziela­
jąc do Gminy 120 ZNP, Okręg 13 
ZNP.

Z dniem Igo kwietnia 1959 r. 
Towarzystwo z o r g a n izowane w 
mieście Chicago, 111. nadać mu po­
rządkowy numer Grupy 3151 ZNP, 
przydzielając go do Gminy 120ej 
ZNP, Okręg 13ty ZNP.

Z dniem Igo kwietnia 1959 r. 
Towarzystwo tor g a nizowane w 
mieście Chicago, 111. i nadać mu 
porządkowy numer Grupy 3152 
ZNP, przydzielając do Gminy 3ej 
ZNP, Okręg 13ty ZNP.

Zatwierdzić zmianę nazwy Tow. 
Polonia Grupa 3095 ZNP w Ham­
mond, Indiana na Tow. im. Gene­
rała Władysława Sikorskiego, Gr. 
3095 ZNP w Hammond, Indiana, 
przynależna do Gminy 49ej ZNP, 
Okręg 15ty ZNP.
Młodzież

Wiceprezes Stefan F. Lisowski 
przedłożył polecenia i uchwały 
Komisji Młodzieży ZNP aby wy­
płacić prowizję na prowadzenie 
drużyn młodzieżowych przy 19tu 
grupach i 10 gminach; na prowa­
dzenie drużyn doboszy i trębaczy 
dla 4 grup i 3 gmin; na prowadze­
nie chórów młodzieżowych dla 12 
grup, 14 gmm i jednego Okręgu; 
dla kół dramatycznych przy 4 gru­
pach i jednej gminie; dla kół ta­
necznych przy 11 grupach, 6 gmi­
nach i dwóch okręgach; zatwier­
dzić nowo założony zespół tane­
czny przy jednej gminie; udzielić 
zapomogę na akcję młodzieżową
I Gminy i 1 Okręgu. Dalej po­
lecił wypłacić poszczególne ra­
chunki, jak i przyznać mundurki, 
trofea i puchary kręglarski itd.

Turniej Kręglarski ZNP
Związkowy turniej Łręglarski z 

całego kraju odbył się w dniach
II i 12go kwietnia w South Bend, 
Ind. Menażerem był p. Al Dłu­
gosz, prezes 'Gminy 24 ZNP, wy­
wiązując się bardzo dobrze ze 
swych obowiązków, jak również i 
p. S. Kandzierski jako przewodni­
czący Komitetów. Turniej Krę­
glarski na nok 1959 zgromadził re­
kordową ilość kręglarzy, bo aż 
1876 osób kręglowało w 5658 
grach. Sami Związkowcy zapeł­
nili hotele Hoffman, Pick Oliver, 
kręgielnie, Klub Grupy 83 ZNP i 
Dom Demokratyczny, w którym 
odbyła się zabawa taneczna.

Wydział Młodzieży przygotowu­
je obecnie rozliczenia kasowe i 
wypłatę nagród. Na nagrody wy­
płacamy $5,834.60, całkowicie zło­
żonych przez kręglujących, poza 
sumą $250.00, którą ofiarował Wy­
dział Młodzieży ZNP i $250.00 któ­
re przekazaliśmy z naszych nad­
wyżek z ostatniego turnieju krę- 
glarskiego w roku 1958.

4ty kwartał roku 1958 wykazał, 
że nasze Zespoły Młodzieżowe nie 
tylko powiększają się liczbowo, 
lecz prowadzą energiczną akcję 
młodzieżową przy Okręgach, Gmi­
nach i Grupach, upiększając, wszę­
dzie gdzie istnieją, nie tylko związ­
kowe, lecz wszelkie inne uroczy­
stości, swoimi występami. Pracą 
swoją przyczyniają się do propa­
gowania naszego Związku Naro­
dowego Polskiego i zachęcają w 
ten sposób liczne rzesze młodzie­
ży do zapisywania się do Związku 
Narodowego Polskiego.

Sprawozdania z 4go kwartału 
roku 1958 świadczą o podtrzymy­
waniu polskich tradycji przez Ze­
społy Młodzieżowe ZNP, bo pra­
wie wszędzie były organizowane 
obchody Gwiazdkowe, przedsta­
wiane Jasełka itd.
Oświata

Wiceprezeska Franciszka Dymek 
jako przewodnicząca Wydziału 
Oświaty ZNP przedstawiła nastę­
pujące polecenia komisji:

Udzielić jednorazową pomoc fi­
nansową w sumie $50.00 na dalsze 
prowadzeni® szkoły języka pol­
skiego przez Gminę lszą ZNP w 
Philadelphia, Pa.

Szkole języka polskiego, prowa­
dzonej przy Grupie 1965 ZNP w 
Hatfield, Mass., przyjść z pomocą 
finansową w sumie $25.00.

Udzielić pomoc finansową w su­
mie $25.00 na prowadzenie szkoły 
języka polskiego przez Grupę 3131 
ZNP na terenie Lower Bucks Coun­
ty, Pa.

Przychylić się do prośby Gminy 
15ej ZNP w Detroit, Mich., wysy­
łając 30 egzemplarzy Elementarza.

Odnowić roczną prenumeratę 
National Geographic Society, dla 
Biblioteki ZNP.

Wysłać na żądanie Gmin do Bi­
bliotek i Czytelni Trylogię Sien­
kiewicza.
Wsparcie

Sprawozdanie za Komitet Wsparć 
i Pomocy zdał przewodniczący dyr. 
dr. M. W. Majchrowicz:

Komitet zatwierdził odnowienie 
wsparcia dla 97 członków (100 
cert.) na sumę — $1,165.20.

Przyznał po raz pierwszy wspar­
cie 14 członkom (14 cert.) na su­
mę — $169.44.

W okresie sprawozdawczym 
zmarło 22 członków (22 cert.) po­
bierających zapomogi z Funduszu 
Starców na ogólną sumę $307.68.

Ogółem zmarło od ostatniego 
Sejmu 407 członków pobierających 
zapomogę z Funduszu Starców.

Przystąpiono dalej do sprawo­
zdania komitetu realnościowego, a 
następnie do sprawozdania rzecz­
nika mec. Kazimierza Midowicza 
i kontrolera Józefa Bronarsa.
Nowe Sprawy

Sekr. Gen. Józef Foszcz zwró­
cił uwagę na przemówienie kon- 
gresmana Tadeusza Machrowicza 
o Kolegium Związkowym w Con­
gressional Record, które to prze­
mówienie przyniosło naszej uczel­
ni cenną reklamę.
29go Maja Zamknięcie 
Listy Członkowskiej

Zarząd Centralny ZNP przyjął 
jednogłośnie uchwałę że zamknię­
cie ksiąg Sekretarza Generalnego 
ZNP i liczby pełnoprawnych człon­
ków ZNP (z opłaconym podatkiem 
do biur ZNP za nowych członków 
jak i asesmentem za miesiąc maj) 
nastąpi w dniu 29go maja.
Wydawnictwa

Po odroczeniu się posiedzenia

Dr. Warnick Nowym Prezesem
Stowarzyszenia Radiologów

Stowarzyszenie medyczne 
“Chicago Roentgen Society” 
wybrało dra Edwarda G. War­
nick swym prezesem.

Na to stanowisko powoła­
ny został na dorocznym ze­
braniu i bankiecie tegoż zrze­
szenia amerykańskiego w dn. 
9 kwietnia 1959 r„ odbytym 
w Hotelu Sheraton.

Przez ubiegłe dwa lata był 
wiceprezesem i przewodni­
czącym programów nauko­
wo-badawczych tychże leka- 
rzy-specjalistów.

Dr. Warnick w swoim cza­
sie był szefem Działu Radio­
logii w szpitalu weterańskim 
West Side przy jednoczesnym 
wykładaniu swego tematu 
wiedzy lekarskiej na uniwer­
sytecie Loyola Stritch School 
of Medicine, jako “Associate 
Clinical Professor”.

Z tego stanowiska ustąpił 
przed dwoma laty by objąć 
kierownictwo tegoż samego 
działu medycznego w nowym 
szpitalu V. A. Research Hos­
pital w centrum medycznym 
Uniwersytetu Northwestern 
na północnej stronie m. Chi­
cago. Jest on na fakultecie 
u niwersy tetu North western 
“School of Medicine” obec-

Dr. Edward G. Warnick 
nie, jako asystent profesor de­
partamentu radiologii.

Przez 15 lat — z czterolet­
nią przerwą z racji czynnej 
służby w armii Satnów Zjed­
noczonych w czasie II Wojny 
Światowej — był członkiem 
sztabu lekarskiego szpitala 
powiatowego Cook County i 
na fakultecie “Cook County 
Graduate School of Medi­
cine”.

Dr. Warnick jest członkiem 
Stow. Lekarzy Polskich oraz 
członkiem Związku Narodo­
wego Polskiego.

Zarządu Centralnego odbyło się 
posiedzenie Korporacji Wydaw­
nictw, na którym, przyjęto jedno­
głośnie sprawozdanie Zarządcy J. 
Świerczyńskiego, że wydawnictwa 
ZNP opłacają się i przyniosły do­
chód, jak i sprawozdanie finan­
sowe z Wydawnictw sporządzone 
za okres 4-letni przez kontrolera 
ZNP J. Bronarsa. Sprawozdanie 
to Zarząd Korporaaji przyjął.

Z Gminy 87 ZNP
Zawiadamia się wszystkich 

delegatów i delegatki, że mie­
sięczne posiedzenie Gminy 87 
ZNP odbędzie się w piątek, 
1-tgo maja, w sali Wodarzyk, 
2149-51 West 21-sza ulica, o 
godzinie 8 wieczorem punktu­
alnie.

Mamy ważne sprawy do za­
łatwienie dla dobra Gminy, 
jakoteż Związu Nar. Pol. Na 
posiedzeniu będzie obecny or­
ganizator z wydziału rozwoju 
Związku Nar. Pol. i przedsta­
wi nowe polisy oraz sposób 
najlepszy zapisywania nowych 
członków do Związku. Na po­
siedzenie to więc proszeni są 
nie tylko delegaci, ale i po­
szczególni związkowcy.

Pozatym przypomina się, iż 
Obchód Majowy odbędzie się 
już w tę niedzielę i że Gmina 
nasza bierze czynny udział. 
Niewiasty i młode panienki 
proszone są, by zgłosiły się 
jako kwestarki do kolekty w 
dniu obchodu. Sprawa jest 
godna poparcia. Fundusz idzie 
bowiem na oświatę dla bied­
nych uczniów. Zgłaszać się do 
pani Foryś na adres 2125 W. 
Coulter St., tel. VI 7-7681. — 
Stan. Cieśla, prezes; Stan. 
Węgrzyn, sekr.

Kalendarzyk Posiedzeń

Wtorek, 28 Kwietnia
Klub Zwierniczan odbędzie po­

siedzenie we wtorek, 28 kwietnia, 
w sali Zw. Klubów Małopolskich, 
1401 W. Superior ul. Początek o 
godzinie 7:30 wieczorem. Zarząd 
prosi członków o przybycie. Waż­
ne sprawy są do załatwienia. — 
Rudolf Drozd, prezes; Genowefa 
Stoch, sekr. prot.

Piątek 1 Maja
Posiedzenie Związku Polskich 

Muzykantów odbędzie się w pią­
tek, 1-go maja, o godzinie 8:30 
wiecz., w sali zwykłych posiedzeń, 
1101 N. Damen ave., telefon EVer­
glade 4-9683. Wszyscy członkowie 
proszeni o przybycie, gdyż są waż­
ne sprawy do załatwienia. No­
wi członkowie mile widziani. — 
Aleksander Kamiński, prezes; Jan 
M. Smith, sekr. prot.

Marian Sykurski, Żołnierz A. K., 
Inwalida Bez Rąk, Przybył Do St. Zj.

Pamięć bohaterskiego Powstania 
Warszawskiego była żywa w my­
ślach tych, którzy w dniu 2 2-go 
kwietnia witali na lotnisku Idle- 
wild w N. Y. jednego z najnow­
szych uchodźców politycznych z 
Polski, przybyłego na stałe do 
Stanów Zjednoczonych, Mariana 
Sykurskiego.

Marian Sykurski, w wieku lat 
28, jest wśród tych uchodźców 
wypadkiem zupełnie wyjątkowym. 
W Powstaniu stracił obie ręce.
W Armii Krajowej

W sierpniu 1944, jako czterna­
stoletni chłopiec, Sykurski zgłosił 
się na ochotnika do Armii Kra­
jowej w Warszawie. Jako goniec, 
roznosił ważne meldunki pod cią­
głym, zabójczym ogniem niemiec­
kim. W jednym z pierwszych dni 
powstania wysłany został z mel­
dunkiem poprzez teren zburzonych 
przez artylerię domów. Był zale­
dwie o jakieś 30 metrów od swego 
celu, gdy straszna eksplozja rzu­
ciła nim o ziemię. Poraniony, bez­
silny chłopiec przez dwie godziny 
krzyczał o rabunek wśród rumo­
wiska, dopóki wreszcie nie dotarły 
do niego dwie pielęgniarki Armii 
Krajowej.

Opatrunek przyszedł za późno. 
W zranionych rękach rozwinęła 
się gangrena i chirurg powstań­
czy musiał je amputować powyżej 
łokci.

Mimo tragicznego kalectwa, Ma­
rian Sykurski nigdy nie stracił 
nadziei w przyszłość. Ambicją 
jego było stać się człowiekiem po­
żytecznym i wartościowym. Ukoń­
czył studia handlu zagranicznego 
w Warszawie z doskonałymi wy­
nikami i opanował cztery języki 
obce. Niemniej, to samo pragnie­
nie wolności, jakie kierowało go 
— jako chłopca — w szeregi Ar­
mii Krajowej, przyświecało mu w 
latach powojennych w opanowa­
nej przez komunistów Polsce i 
wkońcu — drogą na Berlin, skło­
niło go do ucieczki, w czerwcu 
1956 roku. Czynił to z pełną świa­
domością olbrzymiego ryzyka, ja­
kie ponosił — on, kaleka — mają­
cy rozpocząć nowe życie w obcym 
święcie.
“Adoptowanie” Sykurskiego

Władze amerykańskie w Niem­
czech, a szczególnie United States 
Escapee Program’, zajęły się Sy­
kulskim z wielką serdecznością; 
umieściły go w szpitalu ortope­
dycznym i wypłacały odpowiednie 
zasiłki na jego utrzymanie. Spra­
wa jego przyszłości jednak stała 
pod wielkim znakiem zapytania; i 
może nigdy nie byłby zdołał opu­
ścić Niemiec i musiałby tam po­
zostać, jako jeden z tragicznej 
kategorii “hard core refugees,” 
gdyby nie Polski Komitet Imi­
gracyjny w New Yorku, który za 
pośrednictwem swej delegatury w 
Niemczech “zaadoptował” Sykur­
skiego i podjął ogromnie trudne 
zadanie przeprowadzenia emigra­
cji jego do Stanów Zjednoczonych. 
Zadanie to zabrało ponad dwa 
lata czasu, olbrzymi wysiłek pra­
cy i kosztów; niemniej uwieńczo­
ne zostało sukcesem.

MARIAN SYKURSKI

Polski Komitet Imigracyjny u- 
zyskał dla Sykurskiego miejsce 
w “Institute of Physical Medicine 
and Rehabilitation — New York 
University, Bellevue Medican Cen­
ter,” gdzie ma być przeprowa­
dzone jego leczenie i rehabilitacja 
oraz odpowiednia naprawa protez. 
Sykurski ma się tam znaleść pod 

•opieką światowej sławy specjali­
sty dr. Howard Rusk, dyrektora 
Instytutu, oraz jego zastępcy dr. 
Donalda A. Covalt. W zapewnie­
niu tej doskonałej opieki lekar­
skiej dla Sykurskiego, wydajnie 
dopomogła Polskiemu Komitetowi 
Imigracyjnemu dr. Zofia Daszew­
ska, lekarka polska w New Yorku, 
specjalistka rehabilitacji.

Koszta Leczenia
Ogólny koszt leczenia Sykur­

skiego obliczany jest w przybli­
żeniu na $3,000, co obejmie ewen­
tualną zmianę protez oraz koszt 
rehabilitacji i pobytu w szpitalu.

Dzięki temu, że Polski Komitet 
Imigracyjny wziął na siebie wszy­
stkie niezbędne gwarancje i przed­
łożył konkretny plan rehabilitacji 
Sykurskiego — Departament Sta­
nu udzielił mu wizy, a Komisarz 
Imigracji zwolnił go od kaucji, 
która z uwagi na jego kalectwo 
mogłaby być bardzo wysoka.

Polonia Amerykańska serdecz­
nie wita tego młodego redaka, z 
którego patriotyzmu i wytrwałości 
może być słusznie dumna, j życzy 
mu szczęśliwej przyszłości w tvm 
kraju.

Formuła Na Astmę Przepisywana Naiwięcej 
Przez Lekarzy — Do Nabycia Teraz 

Bez Recepty
Zatrzymuje Ataki w Minutach... Pozostawia Ulgę na Godziny!

New York. N Y. (Sptcjalnie)- 
Fonnuła na astmę przepisywana 
więcej niż jakakolwiek inna przez 
lekarzy ich prywatnym, pac jen tom 
jest obecnie do nabycia bez recepty 
dla cierpiących na astmę.

Medyczne badania udowodniły 
te ta formuła zatrzymuje ataki 
astmy w minutach 1 daje godziny 
swobody od nawrotu bolesnych 
spazmów astmy.

Formuła ta test tak skuteczną, 
że jest naczelną receptą lekarzy 
na astmę—tak bezpieczną, że obec­
nie można ją sprzedawać — bet 
recepty — w malutkich tabletkach 
zwanych trimalene*.

Primatene otwiera oskrzelowa 
przewody rozpuszcza nagroma­
dzenie flegmy, przynoś* ulgę na 
naprężone wytężenie nerwowe. 
Wszystko to bez brania bolesnych 
zastrzyków.

Sekretem jest — że Primatene 
łączy w sobie 3 lekarstwa (o pełne) 
mocy recepty), które łącznie dzia­
łają najskuteczniej na strapienia 
z powodu astmy. Każde z nich 
działa w specjalnym celu.

Spodziewajcie sie więc spać w 
nocy i mieć swobodę od spazmów 
astmy — kupcie Primatene w ia- 
kiejkolwiek aptece. Tylko 98c— 
z gwarancja zwrotu pieniędzy 

Onuirwbinmiom.

Zabawa Koła 
Alumnek Akademii 
Najśw. Rodziny

Koło Alumnek Akademii Najśw. 
Rodziny zaprasza na zabawę to­
warzyską jaką urządza w środę, 
29 kwietnia w audytorium szkol­
nym pnr. 1444 w. Division ul. Po­
czątek o godz. 7:30 wieczorem.

Dochód z zabawy przeznaczony 
będzie w całości na fundusz bu­
dowy szpitala Sióstr Nazaretanek 
w Des Plaines, Ill.

Komitet postarał się o wiele 
cennych premii i nagród, wśród 
których znajdzie się “stola” z fu­
tra nurków (knink stole), pięcio­
dniowe wakacje w Pewaukee, Wis. 
wszelkie koszta opłacone; nurko­
wy kołnierz do sukni lub płasz­
cza, kosze likierów i wiele, wiele 
innych.

Do licznego udziału i poparcia 
uprasza się wszystkie byłe stu­
dentki Akademii Najśw. Rodziny 
jak i przyjaciół i sympatyków. _
Lucille Wojtas, przew. kom. re­
klamy.

Wiosenna Zabawa 
Skarbu Narodowego

Komitet Skarbu Narodowego za­
prasza Polonię na wiosenną zaba­
wę Skarbu Narodowego, która od­
będzie się w sobotę, 2go maja br. 
o godzinie 8ej wieczorem, w dużej 
sali Sokoła, 1062 N. Ashland ave.

Wyborowa orkiestra Adama 
Snopko, dobrze zaopatrzony bar i 
bufet, oraz okolicznościowy pro­
gram, gwarantują beztroską zaba­
wę.

W sprawie rezerwacji stolików 
można telefonować: Przewodniczą­
cy Komisji Rozwoju, K. Szternal, 
AL 2-8323. Przewodniczący Ko­
misji Imprez A. Stokinger, BR 8- 
3983.

Wobec zadań stojących przed 
Skarbem Narodowym, który ma 
zapewnić fundusze na działalność 
niepodległościową legalnego Rzą­
du R-P. na obczyźnie, Zarząd Ko­
mitetu uprzejmie prosi Polonię o 
jak największe poparcie tej im­
prezy.

Najlepsze dla Was 
Dwie Drogi do Europy

1. "SUPER-7" 
WPROST
z CHICAGO

2. PAN AM 
JET 
CLIPPERS

Każdego dnia w tygodniu 
możecie tego lata lecieć 

Pan American wprost z Chicago do-Europy “Super-7” 
Clippers*, zbudowanymi przez Douglas i wyekwipowa­
nymi w radar, najszybszymi w świecie z powietrznych 
liniowców z silnikami pistonowymi. Obsługa Clipper 
Thrift w klasie ekonomicznej zaoszczędza pieniędzy 
i obejmuje bezpłatne posiłki i napoje oraz bezpłatny 
przewóz 44 funtów bagażu. Lecicie wprost do Londynu, 
gdzie macie wygodne połączenie lotnicze z Warszawą.

Przelot w klasie ekonomicznej z Chicago do War­
szawy kosztuje $715.20 tam i z powrotem albo zaledwie 
$72 wpłaty przy korzystaniu z Pan Am Pay-Later Plan.

CENA IMIGRACYJNA: Jeśli macie osobę krewną 
lub znajomą, którą chcecie sprowadzić do tego kraju, 
to spytajcie o specjalne ceny imigracyjne Pan Am’u, 
w którym oszczędzacie do 30% w klasie ekonomicznej. 

•Trade-Mark, Reg. U. S. Pat. OfŁ

LUB CAŁĄ DROGĄ JET-em DO EUROPY 
Lećcie American Airlines 707 Jet’em z Chicago bez 
zatrzymania do New Yorku, skąd do Europy Pan Am 
'07 Jet Clipper dopłacając tylko $18 w każdą stronę. 
Te Jet Clippers są najszybszymi w świecie liniowcami 
lotniczymi i jedynymi Jet-ami, którymi można lecieć 
po niskich cenach klasy ekonomicznej.

Zgłoście się do Waszego Agenta Podróży lub telefonujcie:
DEarborn 2-4900. Biuro biletów 30 S. Michigan Ave., Chicago, Ul

NAJBARDZIEJ DOŚWIADCZONA LINIA LOTNICZA ŚWIATA 
PIERWSZA na Atlantyku — PIERWSZA na PACYFIKU — PIERWSZA 
w Ameryce Łacińskiej — PIERWSZA dokoła świata.

Oto

WSPANIAŁA POWIEŚĆ 
na tle życia społeczności polsko-amerykańskiej 

pióra znakomitego pisarza i felietonisty

PIOTRA YOLLESA

“CIERNIE”
■ P10tr.a Yollesa, to obraz osnuty na tle naszej współ­

czesności, na kanwie wojny i nieszczęścia polskiego Część akcji 
owS .Wej Powieści rozgrywa się w Chicago.
UŁKMŁ to książka obejmująca 350 stron wyraźnego druku.

CENA $3.50
Powieść “Ciernie” zamawiać można pisząc:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 MILWAUKEE AVE. CHICAGO 22, ILL.

Do zamówienia należy załączyć gotówkę lub money order na 
odwrotną sumę gdyż C.O.D. Wydawnictwo książek nie wysyła.
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Potrzeba 135,000 Nauczycieli
Kolegia amerykańskie wypuszczą, tego ro­

ku — za kilka tygodni — rekordową liczbę 
nauczycieli przygotowanych do wykładania 
nauk ścisłych, matematyki i języków ob­
cych, jak wynika z raportu Krajowego Sto­
warzyszenia Edukacyjnego (NEA).

Kwota nowych wykwalifikowanych nau­
czycieli do wykładania nauk ścisłych będzie 
o 28 procent wyższa. Matematyków będzie 
37 proc, więcej, a nauczycieli obych języ­
ków o 23 proc, więcej niż wyszło ze szkół 
w roku ubiegłym.

Objaw pocieszający, ale nie wciąż uzy­
skane nadwyżki nie nasycą panującego gło­
du. Brak wykwalifikowanych nauczycieli bę­
dzie dalej, w następnym roku szkolnym, 
wahał się około 135 tysięcy, jak w roku 
bieżącym — według NEA (National Educa­
tion Association).

Największe braki w dalszym ciągu będą 
istniały po fakultetach szkół elementarnych. 
Z kolegiów wyjdzie tego roku 47,490 alum­
nów i alumn ek odpowiednio wykształconych 
do nauczania w szkołach elementarnych. 
Stanowi to 4.8 procentową zwyżkę w sto­
sunku kwoty zeszłorocznej. Ale, niestety, jak 
doświadczenie mówi, nie wszyscy z nich 
poświęcą się zawodowi nauczycielskiemu. 
Znajdzie s;ę takich zaledwie około 80 pro­
cent po klasach szkolnych. Reszta młodzień­
ców i dziewcząt z nauczycielskimi dyploma­
mi bądź wyjdzie za mąż (płeć piękna) i 
pozostanie przy obowiązkah domowych, — 
bądź zaciągnie się do służby wojskowej, — 
bądź przyjmie lepiej płatne posady w prze­
myśle. Nieco większy dopływ nowych sił 
nauczycielskich będzie również zniwelowa­
ny większym napływem dzieci do szkół 
początkowych — około jednego miliona 
chłopców* i dziew*cząt więcej. Brak około 
135 tysięcy nauczycieli i nauczycielek będzie 
więc w dalszym ciągu udręką szkolnictwa 
amerykańskiego.

Usunięcie tego braku będzie też w dal­
szym ciągu zależało od ogółu społeczeń­
stwa i ambicji naukowych naszej młodzie­
ży. Ogół musi starać się o lepsze uposaże­
nie dla nauczycielstwa, a młodzież musi się 
kształcić w tym kierunku. Innego wyjścia 
nie ma.

Bez Wolnej Polski 
Nie Będzie Pokoju

Przygotowania do majowej konferencji 
ministrów spraw* zagranicznych nadal okry­
te są tajemnicą. Powody tego nie sprowa- 
dzają się jedynie do naturalnej dyskresji, za­
lecanej przed rozpoczęciem rokowań. Wią- 
żą się one niestety z trudnościami, jakie — 
na tle dużych rozbieżności — powstały przy 
uzgadnianiu stanowiska zachodnich kontra­
hentów.

Rozpoczęta gra w sprawie Berlina i Nie­
miec jest wielkiej doniosłości i w chwili obe­
cnej rozegraną być me może. Rzecz przeto 
sprowadza się do tego, by przez niefortunne 
posunięcia me popsuć sobie szans dalszej 
rozgrywki. Berlin jest tylko jej fragmentem, 
istota sprawy tkwi w problemie niemieckim, 
ściślej mówiąc w zagadnieniu zjednoczenia 
i w obszernym kompleksie spraw, które się 
z nim wiążą. Gra o przyszłość Niemiec, cho­
ciaż przez obie strony prowadzona w od­
miennym duchu i dla innych celów, znajduje 
się obecnie w tej fazie, w której zarówno 
Zachód jak i Sowiety nie widzą jeszcze moż­
liwości zjednoczenia i — volens nolens — 
godzą się na istnienie dwu państw niemiec­
kich. Obie jednak strony — zgodnie z naturą 
rzeczy — uważają ten stan za przejściowy, 
przede wszystkim zaś za przejściowy uwa­
żają go sami Niemcy, co dla przyszłego 
rozwoju svtuacji jest bodaj najistotniejsze. 
Sądzą oni, że zjednoczenie musi przyjść z cza­
sem jako wynik przede wszystkim ich wła­
snych usiłow ań i Adenauer wytrwale kładzie 
zręby tej polityki, którą nazywa polityką 
rokowań z pozycji siły. Siły te rosną z roku 
na rok, wysuwają Niemcy zachodnie coraz 
bardziej na czoło europejskich uczestników 
Paktiu Atlantyckiego.

SPOD PIÓRA Co Życie Niesie TIMELY TOPICS
Rodzi to i utrzymuje antagonizm niemiec- 

ko-sowiecki, który nawet przy załatwieniu 
kompromisowym kw*estii Berlina nie straci 
na sile i na znaczeniu i co za tym idzie, na­
pięcie na tle spraw*y niemieckiej ne prze­
stane istnieć uniemożliwiając trwałą stabi­
lizację stosunków pokojowych w* powojennej 
Europie. Próby poprawienia tego stanu rze­
czy za pomocą środków proponowanych 
przez politykę brytyjską są bardzo wątpliwej 
wartości. Częściowa demilitaryzacja i deza- 
tomizacja Europy środkowej, projekty w sty­
lu Eden, Rapackiego czy MacMillana, jeśli 
by nawet były do przyjęcia dla obu stron, 
nie usuną antagonizmu niemiecko-sowieckie- 
go, nie zjednoczą Niemiec i nie wywołają po 
obu stronach, jak to sobie obiecują Brytyj­
czycy, głębokich przemian psychologicznych, 
gdyż środki te nie odpowiadają istotnym 
wymaganiom sytuacji.

Bezpieczeństwo Europy jest przede wszy­
stkim zagadnieniem politycznym, dopiero w 
dalszych następstwach sprawą militarną. To 
też usiłowania zmierzające do trwałej sta­
bilizacji pokoju nie powinny obracać się je­
dynie dokoła “rozrzedzeń” i “pułapu” sił 
zbrojnych, ale dotyczyć przede wszystkim 
uporządkowania stosunków politycznych, 
zabagnionycb w Teheranie i Jałcie, od czte­
rnastu lat jątrzących się w Europie środ­
kowej i wschodniej. Dopóki to nie nastąpi, 
dopóki Sowiety nie zostaną odepchnięte do 
swoich granic, imperializm komunistyczny 
będzie czynnikiem burzącym każdy trwal­
szy układ stosunków i każdą próbę stabili­
zacji; w miarę zaś przybywania sił nie­
mieckich ’ wzrostu antagonizmu sowiecko- 
niemieckiego, coraz bardziej groźny dla po­
koju w świecie.

W tym stanie rzeczy prawdziwe odpręże­
nie i trwała stabilizacja może nastąpić je­
dynie wtedy, kiedy zniewolone przez So­
wiety narody, przede wszystkim zaś Polska, 
odzyskają swobodę działania i powrócą do 
swej naturalnej roli w układzie politycznym, 
oddzielania dwu silnych państw będących 
przyczyną i źródłem niepokoju w Europie.

Partyjne “Szturmówki”
W całej Polsce wznowiły ostatnio swą dzia­

łalność specjalne zespoły PZPR-u, to zna­
czy polskiej partii komunistycznej pod szyl­
dem Polskiej Zjednoczonej Partii Robotni­
czej. Zespoły takie były nazywane w okresie 
stalinowskim “szturmówkami” agitacyjnymi. 
Obecnie nadano im nazwę “partyjnych grup 
pracy terenowej.” Grupy te tworzone są z 
agitatorów komunistycznych w miejscach 
zamieszkania, a głównym ich celem jest or­
ganizowanie zebrań i różnych imprez par­
tyjnych oraz śledzenie działalności władz re­
żimowych i poszczególnych osób.

Według informacji radia warszawskiego 
w Łodzi działa już dwieście takich grup, w 
Białymstoku 42, na .Kielecczyźnie 82, w 
Szczecinie 37 i w Gdańsku 11. “W Warsza­
wie oraz w województwie rzeszowskim i w 
niektórych innych ośrodkach kraju, grupy 
pracy terenowej znajdują się w stadium 
organizacji.”

Reżim Gomułki, innymi słowy, działa me­
todycznie, planowo—powoli przykręca śruby 
i przytracza kraj do rydwanu sowieckiego.

ZŁOTE MYŚLI

Kto chce się wznieść nad po­
ziom, powinien przygotować się 
na walkę i nie cofać się przed 
żadną trudnością. Balzac

Umiłowanie bogactw dla samej 
idei posiadania poniża nas i nie 
przynosi ani cienia moralnych za­
dowoleń. Th. Bentzon

* r
Jednym słowem człowiek może 

sobie zdobyć opinię mędrca; dru­
gim słowem może zasłużyć na mia­
no .. . głupca............... D. Biggers

Kto przypuszcza, że tak łatwą 
rzeczą zwalczać środkami prze­
ciętnej , ewolucjonistyczno-pozy ty- 
wistycznej doktrynki tak subtelny 
jak katolicki światopogląd filo­
zoficzny, ten nie zadał sobie trudu 
nigdy, ani katolicyzmu przemyśleć, 
ani zapoznać się z nim z pierwszo­
rzędnych poważnych źródeł.

St. Brzozowski 
» • *

Kto ma dobre serce, ten nie 
szuka korzyści i pochwały z do­
brodziejstw, ale się kocha w czy­
nieniu tychże. Górnicki

* # *
Kto nie kocha, ten nie pozna 

Boga, gdyż Bóg jest miłością. Boga 
nikt nigdy nie widział; ale jeśli 
miłujemy jedni drugich — Bóg w 
nas mieszka, a miłość Jego do­
skonała jest w nas.

Św. Jan Ewangelista
* * *

OCHRANIAJ PTASZKA

Śliczna Jaskółeczka gniazdko 
zręcznie kleci.

Gdy nadejdzie jesień ptaszek 
precz poleci...

Jaskółeczka zwinna pod niebo 
wzlatuje.

Pewnie tam srebrzyste obłoczki 
całuje.

Buja hen... w błękitach ptaszyna 
radosna

Przez calutkie lato i jak długa 
wiosna

Dobrą pogodę Jaskółka zwiastuje... 
Wznosi się wysoko i przestworza 

pruje.

Nie czyń człowieku Jaskółeczce 
krzywdy.

Nie zabijaj proszę i nie rań jej 
nigdy.

Z Bożej woli żyje ptaszyna 
niewinną

Ochraniać maleństwo rzecz 
. ludzka... powinna.

Maria Darasz
* » »

PRZYJACIEL PTAKÓW

Matka oglądając w pokoju zię­
cia kilka klatek z mnóstwem pta­
ków:

— Twój mąż musi być wielkim 
przyjacielem ptaków.

Córka: — O tak... jeśli nie sie­
dzi w knajpie “Pod 'kogutem”, to 
napewno “Pod orłem”.

* » •
GDY PANI ZAGRA...

Bronimy Wiary i Ducha
Kontrolowany przez komunistów dziennik 

“Życie Warszawy” zamieścił ostatnio kłamli­
we oskarżenie Kościoła o wrogą wobec Polski 
Ludowej działalność polityczną. Okazją do 
tego ataku stał się artykuł w “Osservatore 
Romano” stwierdzający, że biskupi polscy 
nie uprawiają żadnej polityki lecz spełniają 
wiernie swe powinności pasterskie.

“Pasterze nawołujący wiernych do prze­
strzegania praw boskich nie są politykami, 
których można zmusić do milczenia, lecz 
biskupami wykonywującymi swój obowią­
zek” pisał “Osservatore Romano”. W odpo­
wiedzi na co “Życie Warszawy” wyraża ob­
łudne zdziwienie pisząc; “Można tylko wy­
razić zdziwienie, że autorzy artykułu w “Os­
servatore Romano” z taką otwartością o- 
śmielili się wydawać dyrektywy polityczne 
polskiemu duchowieństwu”.

“Życie Warszawy” twierdzi dalej — bez 
cienia dowodu, że “dla polityków waty­
kańskich Kościół ma być narzędziem walki 
z państwem. Nie podoba im się, że partia 
nie pragnie wojny religijnej, gdyż oni chcie- 
liby jej nie w imię celów religijnych, lecz 
jak najbardziej politycznych”. Jako przykład 
tej wojowniczej działalności politycznej “Ży­
cie Warszawy” przytacza kilka zdań z kazań 
ks. biskupa Kaczmarka. Cytowane zdania 
dotyczą spraw moralności życia małżeńskie­
go oraz obrony wiary przed naporem bez­
bożnictwa.

Dla uniknięcia wszelkich nieporozumień 
ks. biskup odpowiedział, że “nie mamy bro- 
ni ni miecza, żelazem nie walczymy... bro­
nimy wiary nie żelazem a mleczem diucha...” 
— Mimo to “Życie Warszawy” próbuje 
przedstawić te zdania jako wyraz ambicji 
politycznych Hierarchii polskiej i wezwanie 
do wojny religijnej w Polsce.

Narzeczony: — Co to będzie za 
rozkosz zatańczyć tak na naszym 
weselu!

Narzeczona: — O! jeszcze więk­
sza rozkosz po weselu!

Narzeczony: — Jakto!
Narzeczona: — Bo wtedy bę­

dziesz tańczył jak ci zagram.
* * »

SZELMA ŁÓDKA

W łódce na środku rzeki pasa­
żer mówi do obwieszonego me­
dalami przewoźnika:

— Pan widocznie bardzo wielu 
nieostrożnych wyratował z wo­
dy
— Eee... prawdę mówiąc, oni nie 
byli nieostrożni tylko ta szelma 
łódka jest taka wywrotna

• • •
SPROSTOWANIE

— Możesz mi pożyczyć tysiąc 
dolarów? Gdybyś to uczynił, do­
wiódłbyś, że jesteś nieskończenie 
dobry.

— Mam wrażenie, że dowiódł­
bym raczej czego innego.

— Mianowicie?
— Że jestem nieskończenie głu­

pi.
* « »

LOGICZNE ROZUMOWANIE

Dionizy Rogal siedzi w knajpie 
nad pustym kieliszkiem i mruczy 
pod nosem:

— Mam się jeszcze napić czy 
nie? Głowa mówi — nie, żołądek 
mówi — tak! Hm... głowa jest 
mądra, żołądek głupi... Mądry 
głupiemu ustąpi... Wobec tego, pa­
nie kelner, jeszcze jedną zakra­
pianą!

• • «
ŚWIĘTO LASU

Przyleciał wiatr, szalony wiatr 
I bicze z piaskn kręci 
I zasypuje pola szmat, 
I hula bez pamięci.

Magnetofon, czyli urządzenie pozwalające 
nagrywać na taśmie magnetycznej, a nastę­
pnie wiernie odtwarzać ludzkie słowa, mu­
zykę i wszelkie dźwięki, znalazło zastosowa­
nie w najrozmaitszych dziedzinach i zaczyna 
nawet konkurować skutecznie z płytami gra­
mofonowymi, posiadając kilka dodatkowych 
zalet, jakich płyty nie mają.

Lecz posłuchajcie — słychać śpiew, 
Ze szkoły idą dzieci,
Dziś święto lasu, święto drzew. 
Co chronią od zamieci.

Sosenka tu, sosenka tam, 
Brzoza i buk, i dąb, 
Niedługo już zaszumi nam 
Nowego lasu zrąb.

K. K.

Szklarska Poręba:

Były senator włoski Euge- 
, nio Reale zna Polskę dobrze, 
bo był pierwszym po ostatniej 
wojnie ambasadorem Włoch 
w Warszawie. Był on wów­
czas jednym z naczelnych 
członków zarządu głównego 
Włoskiej Partii Komunistycz­
nej (należącej przejściowo do 
koalicji śp. premiera de Gas- 
peri) i jako taki brał udział 
w tajnym spotkaniu przy­
wódców komunisty c z n y c h 
świata w Szklarskiej Porębie, 
niedaleko Wrocławia, od 22 
do 27 września 1947 roku.

X X X
Zebranie to powołało do 

życia Kominform, jako świa­
tową centralę komunistyczną, 
na miejsce rozwiązanego (po­
zornie) przez Stalina w czasie 
wojny Kominternu. Głów­
nym jednak zadaniem zebra­
nia było uzgodnienie taktyki, 
mającej na celu narz’ tia 
światu komunizmu.

XXX

Eugenio Reale przejrzał o- 
statecznie po besti a 1 s k i m 
zgnieceniu powstania węgier­
skiego przez władców Kremla 
i, zerwawszy z komunizmem, 
ogłosił własne zapiski z rze­
czonego zebrania, na które go 
wysłał, wraz z tow. Longo, 
herszt włoskiego bolszewizmu 
Togliatti.

x x x

W zebraniu w Szklarskiej 
Porębie brała udział sama 
elita świata komunistycznego, 
elita ówczesna, z której wielu 
albo zginęło w międzyczasie 
z rąk stalinowych oprawców, 
albo zostało przez tenże 
Kominform wyklętych. Byli 
tam Malenkow i Żdanow, Go­
mułka, Minc, Berman, Rad­
kiewicz, Szyr, Mazur, Duclos, 
Georghiu-Dej i Anna Pauker, 
Slansky i Geminder, Farkas i 
Revai, Czerwenkow i Popto- 
mow, Kardelj i Dżilas, itd. ... 
Stosunki wzajemne nie były 
najlepsze.

Komuniści “polscy” wyraź­
nie czuli się niepewni wobec 
Sowieciarzy, pamiętając wy­
mordowanie przez Stalina 
przed samą wojną głównych 
kierowników polskiej partii 
komunistycznej. Ocaleli jedy­
nie Bierut i Gomułka, ten 
ostatni “dzięki aresztowaniu 
go przez policję Piłsudskiego, 

> co przeszkodziło mu w udaniu 
się do Moskwy”. Pamiętali 
oni też rozbiór Polski na pod­
stawie paktu Ribbentrop — 
Mołotow, i wymordowanie ty­
sięcy oficerów w Katyniu.

XXX

Nie przeszkadzało to jednak 
Gomułce w pełnej solidarno­
ści z planami światoburczymi 
Stalina, . acz, zdaniem autora 
pamiętników, wykazał on 
więcej godności i realizmu 
(np. przez krytykę forsowa­
nia kołchozów) od wierno- 
poddańczych i służalczych 
wobec Stalina wywodów 
większości obecnych.

Najprzykszejszą jednak by­
ła rola towarzyszów włoskich 
i francuskich, oskarżanych o 
niewykorzystanie rzeko mej 
sposobności do opanowania 
ich krajów po załamaniu się 
okupantów niemieckich.

X 38 X

Towarzysze z “demokracji 
ludowych” bredzili tak, jak 
gdyby dokonane już uciemię­
żenie Polski i przygotowywa­
ne całkowite zniewolenie Wę­
gier, Rumunii, Czechosłowa­
cji i Bułgarii było ich zasługą, 
a nie wynikiem narzucenia 
ustrojów komunistycznych 
przez Armię Czerwoną.

Najbardziej gwałtown y m i 
oskarżycielami komunis t ó w 
włoskich i francuskich byli 
wówczas przedstawiciele

Wyjazd Fryzjerów 
W arszawskich 
Do Budapesztu

Warszawa. — W Budape­
szcie odbędzie się Międzyna­
rodowy Konkurs Fryzjerski, 
na który wyjeżdża trzech 
warszawskich fryzjerów: pp. 
WładysławKubasiewicz, Mie­
czysław* Duriasz i Stanisław 
Turalski (fryzjer męski) oraz 
15 obserwtorów.

Najwybitniejsi warszawscy 
fryzjerzy, zrzeszeni w Kole 
Artystycznym, dbają też o to, 
by wszyscy ich koledzy po 
fachu byli zaznajomieni z naj­
nowszymi liniami uczesania. 
Ostatnio odbył się w Domu 
Rzemiosła pokaz modnego 
czesania, w którym wzięło 
udział 1.8 mistrzów.

Królowało najmodniejsze 
obecnie uczesanie o nazwie 
“kotka”, w różnych odmia­
nach, ale były także wszyst­
kie inne fryzury modne w o- 
statnini czasie. Na pokaz 
przybyło przeszło 300 widzów.

Dokonał Się Tam Spisek

marszałka Tito, Kardelj i 
Dżilas, do tego stopnia, że 
autor podejrzewa Stalina o 
prowokacyjne wyznaczę nie 
im tej roli w przewidywaniu 
późniejszej niełaski Tito i po­
trzeby utrudnienia mu potem 
sytuacji wobec komunistów 
zachodnich.

X X 38

Spisek w Szklarskiej Porę­
bie miał bowiem głównie na 
celu przygotowanie dyktatu­
ry komunistycznej w całej 
Europie środkowo-wschodniej 
drogą zdrady, przemocy, o- 
szustw i fałszerstw.

W oficjalnym sprawozda­
niu z tych narad historyk nie 
znajdzie jednak śladu tych 
szatańskich planów, tak wi­
docznych z przytoczo n y c h 
przez autora przemówień 
głównych uczestników.

Po kolei potępili oni spra­
wozdania Włochów i Francu­
zów jako dowodzące liczenia 
się ich z “przesądami” “^ur7 
żuazyjnego patriotyzmu” i 
konstytucyjnej praworządno­
ści. Komuniści węgierscy, 
czescy, rumuńscy, biorący je­
szcze wówczas udział w rzą­
dach koalicyjnych, referowali 
całkiem cynicznie szczegóło­
we plany rozbijania tych ko­
alicji sposobami “z całą pew­
nością skutecznymi”, oraz za­
stąpienia ich właśnie dykta­
turą.

XXX

Jako głównych wrogów ko­
munizmu uznano chłopów. 
W Czechosłowacji Stalin już 
wymógł na Beneszu ubez- 
prawnienie stronnictwa a- 
grarnego, co ułatwiło zamach 
z 1948 r.

Na Węgrzech i w Rumunii 
obezwładnienie stronn i c t w 
chłopskich było właśnie w 
toku. Rzecznik komunistów 
węgierskich, Revai, opowia­
dał z dumą, jak oni wprowa­
dzili agentów własnych do 
zarządu stronnictwa chłop­
skiego i narzucili rządowi 
większość komunis tyczną, 
kiedy partia była jeszcze w 
mniejszości.

XXX
Najbardziej jednak druzgo­

cące były krytyki Jugosło­
wian idla Francuzów i Wło­
chów.

Chwalili się oni niezwłocz­
nym narzuceniem krajowi ko­
munizmu po jego “oswobo­
dzeniu” do spółki z Armią 
Czerwoną, “unieszkodliwie­
nie m” innych stronnictw, 
łącznie z socjalistami (któ­
rych nie wolno uważać za 
ideologicznie “zbliżon y c h”) 
oraz złamaniem, “opozycji 
watykańskiej”.

Kardelj i zarzucił Francu­
zom i Włochom, że nie zdo­
byli się na “rewolucję prole­
tariacką” przeciwko demo­
kracji parlamentarnej, że ca­
ckali się z Kościołem i prawo­
rządnością, że chcieli ulżyć 
nędzy mas przy pomocy Ame­
ryki, zamiast wykorzystać te 
nędzę dla utopienia rządzą­
cej większości narodowej w 
morzu krwi przez zrozpaczone 
tłumy. “Nie wolno z niepod­
ległości narodowej czynić 
przedmiotu aukcji”, ryczał 
Węgier Farkas.

XXX

W końcu Żdanow zażądał 
publicznego pokajania się ko­
munistów włoskich i fran­
cuskich za grzechy (co też 
uczynili) domagając się zer­
wania przez nich z “bzdurą 
przesądów prawnych i moral­
nych” demokracji zachodnich, 
uznania socjalistów niepo­
prawnych za równych impe­
rialistom, wrogów komuniz­
mu itd.

Spisek w Szklarskiej Porę­
bie zatwierdził dążenie do 

j “dyktatury proletariatu” na 
świecie, potępienie “złudzeń o 
możliwości realizacji socja­
lizmu w drodze demokratycz­
nej, odrzucenie wszelkiej po­
mocy amerykańskiej dla Eu­
ropy itp.

Wszystkie następne krwa­
we czystki i morderstwa w 
Moskwie, Pradze, Budapesz­
cie itd. były następstwami 
spisku w Szklarskiej Porębie. 

xxx
Lecz, pisze Reale, spisek 

przygotował również zalążki 
nieprzewidywanych w y d a- 
rzeń, które, poprzez wypadki 
poznańskie, berlińskie, wę­
gierskie doprowadzić muszą 
koniec końców do załamania 
się dyktatury komunistycznej 
na gruzach Kominformu, jego 
dzieła ze Szklarskiej Poręby.

Potrzeba wolności góruje 
nad wszystkim “zwycięstwo 
wolności nad despotyzmem i 
totalizmem jest tak samo 
pewnością, jak konieczno­
ścią”.

Dyktatura sowiecka, jak 
ongiś przepotężny carat, są ol­
brzymem na nogach z gliny.

Czerwonej Zdrady, Przemocy, Oszustw, 
i Fałszerstw

Satellite Nations Are Free... To 
Blindly Obey Moscow’s Leadership
Khrushchev Makes No Bones About It, That 

There Is Only One Road For The Satel­
lites — That Of Moscow

The Western democracies can 
undoubtedly be criticised in a 
number of respects, but at least 
they are not everlasting obliged 
to convince their public opinion 
that their system is the right one, 
that it develops and that justice 
reigns in it. This is what the So­
viet Union is forced to do. All 
the citizens of that vast empire 
are the object of ceaseless official 
propaganda aimed at persuading 
them that they live in the world’s 
most joyful system which sooner 
or later will prevail over the 
whole world. Nor is this all, for 
this propaganda cannot be re­
stricted to Soviet citizens and 
must also include the satellite 
countries, to convince them that 
they obtain more freedom and 
success in the Moscow orbit than 
they would do were they inde­
pendent states not subject to the 
Soviet Union. Furthermore, the 
Soviet Union’s propaganda is ob­
liged time and again to explain 
to the rest of the world that the 
cduntries subjected by Moscow 
were never as contented as they 
are as satellites of Russia.

A good proportion of Khrush-1 
chev’s lengthy speech at the XHst 
Communist Party Congress in 
Moscow was devoted to this very 
matter. It is true that Khrush­
chev was referring primarily to 
the satellite Communist parties, 
but he left no doubts in the minds 
of his audience that the views of 
these Parties and the views of 
the people they rule are identi­
cal. The Soviet dictator held that 
the relations between the Moscow 
centre and the satellite branches 
are based on the principle of 
“equality and unity of action, as 
component parts of a great and 
united army.” Khrushchev held' 
up to scorn the “imperialists of 
the West” and the “revisionists” 
in the satellite countries who are 
“spreading false statements to the 
effect that the Communist move­
ment is in the hands of Moscow, 
while the Communist parties out­
side the Soviet Union are subject 
to the Communist Party of the 
U-S.S.R., and that our Party in­
terferes in the internal affairs of 
other countries and is trying to 
make them subject to herself.” 
Khrushchev called these state­
ments “slanderous” and1 “absurd”; 
and went on to show that Commu­
nism is the inevitable consequence 
of the development of the work­
ing class and is therefore the “ob­
jective historic necessity of every 
country.”

Since the Communist parties 
outside Russia are “independent, 
equal in rights and not subject” 
what, then, does the Soviet 
Union’s role consist of? Khrush­
chev certainly does not deny that 
Russia holds the lead in the world 
Communist movement. This sup­
remacy does not—he claims—con­
sist of domination over other 
countries, but of the belief that it 
is Russia which has done most for 
Communism, is its pioneer, is the 
mainstay of all the countries ruled 
by Communism and that it is the 
most powerful country and the

leading section in the world's 
Communist system.

This definition of the “indepen­
dence” of the satellite Communist 
parties and of the part played by 
Russia in the Communist empire 
i s followed, i n Khrushchev’s 
speech, by a passage in which he 
lays down the boundaries of the 
independence of the satellites and 
their duties. This says:

“Our standpoint has been and 
still is the view that it is not per­
missible to go separate ways into 
national houses. We hold that the 
overall strengthening of the power 
of the Socialist camp is essential 
as well as the further consolida­
tion of the unity of the inter­
national Communist movement 
according to the principles adopt­
ed by all fraternal parties in the 
Moscow Declaration.”

And tshe main idea of this Dec­
laration, dated November 1957 
was:

“It is the Soviet Union which 
stands at the head of the camp 
of Socialist states”.

The nature of the “indepen­
dence” of the satellite parties 
emerges very clearly from this 
dialectic peculiar to the Soviet 
dictator. The “self-government, 
independence and equality” of 
these parties is conditioned by 
agreement on the part of the Mos­
cow leadership that they should 
“act in unity” under Moscow, 
should march forward as “a com­
ponent part of a united army,” 
to “strengthen the power of the 
Socialist camp.” But this can only 
be done if, as Khrushchev laid 
down, logically enough, these na­
tions “do not go their separate 
ways into national houses.” i.e. 
do not seek to obtain indepen­
dence, even within the framework 
of what is known as national 
Communism, then they will have 
to reckon with Moscow’s anger 
and retaliation. In bis speech, 
Khrushchev jeered at the “Yugo­
slav road to Communism.” and in 
this way clearly made a warning 
reference to the now discarded 
slogan of the Polish) road to So­
cialism put forward by the Polish 
Communists after October, 1956. 
There is only one road: that of 
Moscow. Khrushchev made no 
bones about this; and it is on this 
road that the satellites my be 
“self-governing,” ‘’independent,* 
and equal...,"

Even though, there can be no 
doubt about Khrushchev’s hostile 
attitude towards ideas of State 
independence in the countries 
subject to Russia—bis speech at 
the XXIst Congress makes this 
clear—yet it is precisely his per­
verse and deceptive utterances as 
to “self-government” of satel­
lites which have become the main 
subject of interest and of enthu­
siasm among all the leaders of 
the satellite parties and the Com­
munist press in the “Peoples’ De- 
mocracies.”

(To be concluded)

Cancer cap no longer be called 
a “woman’s disease.” The Ameri­
can Cancer Society says that 53 
out of every 100 cancer deaths oc­
cur among men.

TODAY AND TOMORROW
BY RALF HARDESTER

Feature Editor TV GUIDE MAGAZINE

ROBERT TAYLOR A TV HOLDOUT for sometime, 
w has agreed to star in a new series for Four Star, with 

shooting to start this summer. He will play a detective. 
The series already has a network, ABC... Jackie 
Cooperhas completed a sponsor-financed test film, 
calledHennesey, in which he plays a Navy doctor 
. . . Yancy Derringer has been renewed to run 
through September on CBS . . , Nancy Hadley, 
late of The Brothers, will be a regular in a new 
series, World in White . . . Danny Thomas’ new 
‘agent in several episodes will be his producer­
director, Sheldon Leonard, long known for his 
comic heavy roles with Jack Benny . . . Thomas 
Mitchell, back from his Glencannon stint, returns 
to U.S. TV with a starring role in a Zane Grey 
Theater episode, Man Alone.

♦ * ♦
,, DENNIS DAY WILL PLAY A VILLAIN in 

an upcoming Alfred Hitchcock Presents episode, Cheap is Cheap 
... There are plans afoot to add another half hour to a Maverick 
show titled Two Tickets to Ten Strike and release it as a theatrical 
feature.. • Alex Gottlieb, producer and sometime writer of The Gale 
Storm Show, is doing an original, Inside My Wife’s Head.for 
Playhouse 90 ... NBC has bought Jack Webb’s 
new Black Cat series, dealing with a San Fran­
cisco newspaperman. It will go on the network 
schedule next fall . . . Desilu Playhouse is pre­
paring a two-parter, to be shown on consecutive 
weeks, titled The Untouchables and based on the 
book by former FBI agent Eliot Ness. It’s the 
story of the break-up of the Capone gang . • • 
Perry Como may move his Saturday night show to 
Wednesday, beginning next fall.

• ♦ »
FRANK GIFFORD. STAR HALFBACK OF 

THE New York Giants’ football team, is up for 
the starring role in Public Enemy, a new hour- 
long series that ABC may pick up from Warner 
Brothers next fall ... Pat Boone planning to produce and star in 
an independent movie during next summer s vacation from TV... 
Lucille Ball and Desi Arnaz hope to star in a Broadway show next 
fall but will continue with their Lucy-Desi specials as part of Desilu 
Playhouse . . . Tom Ewell and June Lockhart will co-star on an 
upcoming U.S. Steel Hour in The Square Egghead, an original by 
Louis Pelletier . . . Dennis the Menace, a half-hour telefilm series 
based on the comic strip, was bought by CBS and will probably be 
shown on Friday nights starting next fall. The series stars Jay 
North as Dennis.

«nn rishte eemved—TV QUIDBt

V

Perry Como 
.. on the move

Pat Boone
... busy summer
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* * Sports — P. N. A. Youth Section — Social * *
Curly’s Tap Craftsmen See 1959 As
E. J. Sierocinski PNA Loop Title Year
Player-Manager Harry Trychta’s Crew Ready 

To Supplant 2nd Federal Savings 
As Perennial Champion

. The 25th annual E. John Siero­
cinski (Executive Vice-President, 
Second Federal Savings) PNA 
Seniors Softball league race 
^hould terminate with Curly’s 
Tap Craftsmen supplanting the 
2nd Federal Savings squad as pe­
rennial champions, according to 
j^ayer-Manager Harry (Trixie) 
Trychta of the Craftsmen.

Trychta. one of the loop’s pre­
mier hitters and fielders for more 
“Jan a decade, last played on a 
PNiA softball championship team 
uack in 1948 when the currently 
defunct Council 120 PNA, then 
(Piloted by Walter (Bim) Mroz 
Mio later starred on 9 straight 
Federal title teams, nosed out the 
Federals for the crown for the 
second successive year — having 
also captured the scepter in 1947.

Since that time Trychta’s 
Craftsmen softballers have waged 
a gallant fight to finish in first 
Place, only to be frustrated in 
each instance.

Second Federal has won the 
title the last 10 years and 19 
times in the last 24 seasons of 
PNA competition.

Returning veterans, in addition 
to Trychta, will be such Crafts­
men stalwarts as Buddy Nowik, 
Joe Placek, Vince Klotz, Stan 
Smudzki. Wyllis Micrelini, Stan 
Ptasnik, Ed Madry, Red Buczkie- 
wicz and Lefty Rakowski. Bill 
Shipfoaugh, one of the league’s 
top all-around performers the last 
two seasons, is currently in the 
U. S. Army and will be sadly 
missed by the Craftsmen in their 
bid for the 1959 crown.

Several top-notch newcomers 
will also grace the roster of Mana­
ger Trychta’s team.

Furnishing the opposition for 
the Craftsmen in the 1959 lid

opener on Friday evening, June 
,5, on the northeast diamond at 
Eckhart Park, Chicago Ave., and 
Noble St., will be the ever danger­
ous Cadets, managed by Don Uk­
leja. The Cadets have revamped 
their lineup and will render an 
excellent account of themselves 
in their all-out bid for premier 
honors during the 25th annual 
flag race.

DRIFTERS PLAY FEDERALS
The Drifters, known as the St. 

Boniface HNS in_ 1957 and 195'8, 
are slated to collide with defend­
ing champions Second Federal 
Savings on the southwest diamond 
come June 5.

Player-Manager E d Koester, 
who ranked among the league’s 
most potent batsmen last year, 
has rounded up a talented aggre­
gation of performers who prom­
ise to make things mighty hot 
for the Federals.

Ted Kieres, who has pitched 
with varying degrees of success 
for the Craftsmen, PNA and St. 
Boniface HNS in the past, will 
probably get the pitching nod 
from Manager Koester on June 
5.

The Feds will probably counter 
with either Jim Bondmass or Jer­
ry Sikorski. Lou King, the 1958 
batting champ, Dale Diezel, Ted 
Hoffman, Larry Stakenas, Roy Er- 
rera, Earl Abraham, Bill Pasko, 
Bab Walter, Fred Martinez, Gene 
Mozdzierz and Dave Voss and 
Jimmy Hoffman are others who 
will see action against the Drift­
ers.

JUNE 5
x Drifters vs. Second Federal 

(Southwest Diamond)
x Cadets vs. Craftsmen 

(Northeast Diamond)

San-Jac Movers 
Lead By Six In 
Bowlerettes

STANDINGS
W.

San-Jac Movers ......-.... 63
Schlitz Beer ................... 57
R.B. Clothes ..................51
Zagorski Tavern .......... 50
Niemiec Tavern ...... . .... 49^
Logan Realty ................44/2
flub Arm ................ .... 43
F-T Restaurant.... ........38

L.
36
42
48
49
49)4
54)4
56
61

The San-Jac Movers, assisted 
by Logan Realty’s 2 to 1 con­
quest of second place Schlitz, 
boosted their Lewis Bowlerettes 
loop lead to six games with only 
6 left to Play by winning a pair 
from Niemiec Tavern last Mon­
day night at Lewis Alleys.

Verne Suwauski tallied 460 for 
San-Jac, Beverly Wenzel 4'16 for 
Niemiec, JOy Obrocrta 439 for 
Logan, and E. Szaflarski 476 and 
Harriet Wojcik 471 for Schlitz.

Restaurant upset Club Arm 
JU-ice On a 420 by Jo Jendras. I. 

cbwat rolled 451 for Club Arm. 
fts / -°achinski’s 460 set the pace 
Zagortv- <>t^es copped all 3 from 
featurZS1 Tave™, whose attack 

SAN 460 t*5' Irene Stodolny. 
445, v MOVERS: Z. Schultz 
V. Suwani 453. T. Maraldi 358, 

NIEMIe^1 460, S- Brzank 445.
365 B. Wen,JAVERN: M. Działo 
J. Burłak 4J6’ L- Niemiec 401, 

LOGAN REAl\?iovak 377- , .k0wski 467, j^Y: J. Kwiat- 
Cirra 451, I. Hra2,brochta 439> R- 
basUk 437. 323, L. Ku-

SCHLITZ BEEr{ w w . .. ...
V Kuscr 447, s ? Wojcik 471, 

E
F-T RESTAURAN’p. 

ski 411 A. Tegal too'
418, J. Jendras 420,
419.

CLUB ABM: K- «lodzinski
D. Prokuski 370. E. Borek « 3** 
Pudelek 410. L Ochwat M.

R.B. CLOTHES: M r k.
460, M. Szwedo **. Bochula 
<14. S. Szwedo 434- • ^der 435.

ZAGORSKI ta'EK?L j Bon- 
gratz 401, L. S^zech Wo, g. zjp 
liński 377, C. Szczech 441, 1. Stf(_ 
dolny 460. _____

WINS TROUT BOUT—Tony Yeu- 
łenski of Worcester, Mass., 
lands a big one at Quabbin 
Reservoir in Belchertown. 
Mass. His brown trout weighed 
in at an impressive 8% pounds. 
Tony reportedly hooked the 
fish with a mooselook wobbtec.

JUNE 12
x Craftsmen vs. 2nd Federal 

(Northeast Diamond)
x Drifters vs. Cadets 

(Southwest Diamond)
x HOME TEAM (Secures Set 

Of Bases At Eckhart Park Field­
house, And Returns Bases To 
Fieldhouse A t Conclusion O f 
Game—Win Or Lose)

Frank-Julia’s Tips 
Aces, Działo Poker 
Club Loop Champions

STANDINGS
W. L.

Aces ............................  72 27
Gay’s Lounge .............. 63 36
White Dove Tap ....... 5914 3914
Lewis Alleys .............. 4714 5114
Frank-Julia’s .............. 4514 5314
Ed-Marie’s .................  39 ’ 60
Stubby’s Tap ....... . .... 38 61
Frank’s Tavern ..........  31 68

Frank and Julia’s Tavern trip­
ped up the Działo Poker Club 
Keg loop champion Aces, 2 to 1, 
last Monday night at Lewis Al­
leys, behind a 610 by Chet Golab 
and a 571 by S. Działo. A. Stopka 
tallied 507 for the Aces.

Chet Sromek’s 571 netted White 
Dove Tap a pair at the expense 
of Gay’s Lounge, whose drive was 
topped by B. Peterman’s 511.

Frank’s Tavern beat Ed-Marie’s 
Tavern twice on a 472 by Kowal­
ski. Arendarczyk scored a 511 for 
Ed-Marie’s.

Ray Kalusa posted a 522 as 
Lewis Alleys trimmed Stubby’s 
Tap. 2 to 1. Frank Winiarski toss­
ed » 543 for Stubby’s.

STUBBY’S: T. Nastemak 430, 
J. Winiarski 467, F. Winiarski 543, 
D. Mytnik 437.

LEWIS ALLEYS: E. Dubis 520, 
W. Pecherek 446, A. Kalusa 522, 
A. Smaron 376, C. Zaraza 477.

FRANK’S: Kowalski 472, Sowa 
397, Mytnik 419, Baski 449.

ED-MARIE’S: Plecinoga 326, 
Borta 369, Pruszewski 340, Aren­
darczyk 511, Fitz 394.

WHITE DOVE TAP: John Les- 
tar 426, Joe Lestar 412, R. Glomb 
393. W. Kuta 454, C. Sromek 571.

GAY’S LOUNGE: E. Mondrow- 
ski 376, S. Kopacz 393, L. Boehm 
485, B. Peterman 511, T. Fecko 
463.

ACES: J. Patulski 500, A. Stop­
ka 507, A. Dombrowski 476, E. 
Nakielny 492, E. Dusk 500.

FRANK-JULIA’S: T. Leginski 
487, E. Wienski 530, F. Działo 500, 
S. Działo 571, C. Golab 610.

Third Of May
Manifestation

HumboldtHTL
ConsHtn?nual 3r<l 01 May Polish 
present Day Manifestation, 
partmen? Ey Ahe Educational De­
chairman th« PNA and whose 
Vice-President Ffa™* Dymek, 
will take D711 * Alliance, 

The line en^ Sunday, May 3. 
the vicinif-,,ot.Parade will form in 
Alliance Bidf ithe Polish National “rt-’S DMsion-Bos-
The
south down Ashland Ave to Augusta Boulevard, tert down 
paurgkslnd theemard to HumS 
Park, and thence to the 
trian monument Of Thaddeuc 
Kościuszko near North 
where imposing exercises will 
take place.

Senator H. Humiphrev mJWm 
nesota) will be the principal 
speaker.

Other speeches will be deliver­
ed by Gov. William Stratton of 
Illinois, Mayor Richard J. Daley 
of Chicago, and Charles Roz- 
marek, president of the PNA and 
also of the polish American Con­
gress.

FOR SIS

BARBARA Ł6CKHART, 17 OF 
PARK RIDGE, ILL., TOPPED A 
FIELD OF J5 TO CAIN NO. 1 SPOT 
ON THE FIRST U.S. WOMEN'S 
OLYMPIC SPEED SKATIH6 TEAM
ON MON. FEB.2,1159. .<

WHO DIED 
ĄT THE AGE OF 77, IN DUBLIN, 
IRELAND, JAN. I959, CLAIMED 
THE TITLE OF WOMAN BOxiHfi 
CHAMPION OF THE WORLD AT 
THE TURNOF THE CENTURY.

FAMILY sports album
LEO LESNIAK

FORMOM

.ZACK EAT
BROOKLYN DODGER OUTFlElDtt 
AND ONETIME ID0L OF FLATBUSH, 
WAS ELECTED M THEEHTh 
MEMBER OF 
pF FAME ON SUN. FEB. I ■ |5$1.

-------- FOR Junior —

FOR. POP

JIMMY BR0V*N OF THE 
Cleveland browns,set an 
ALL-TIME NFŁ. RUSHING REG 
OF 1.S27 YARDS IN 1358.

Skowron Sold Stengel On Sad Story To
Return To Lineup; Hit Homer, 2b, lb

Bill Skowron reached back in 
history, after the Yankee open­
ing game, to demonstrate his 
baseball erudition and to illus­
trate the trenchant point that it 
is never a good idea for a Bomber 
to ride the bench.

Mary Throneberry had played 
first base in the first game; Sko­
wron had sat it out, nursing a 
nagging sacroiliac which required 
an elastic girdle for support. 
Nevertheless, The Moose figured 
he had picked up his quota of 
splinters for the season.

“I don’t want to be a Wally 
Pipp,” he told writers. “I want 
to get in the game and play every 
day. You can lose out when you 
don’t and remember that Marv 
had a darned good spring.” In 
exhibitions, Old Pro Skowron was 
high Yankee at .466, and Throne­
berry, the contender was second 
at .351.

When he referred to Pipp, of 
course, the mighty first baseman 
rang the bell. Wally played first 
for the Yankees in 1924. He 
worked 153 games, hit .295, and 
drove in 113 runs. He was solid. 
Then, in 1925, Pipp had to lay off 
to recuperate from a beaning, 
and by the end of the season he 
was on his way to Cincinnati. A 
young man by the name of Lou 
Gehrig had passed him by.
MOOSE 'PUT HIMSELF IN 
GAME,' SAYS STENGEL

Skowron liked his Pipp story so 
well that he tried it on Casey 
Stengel before the second Yankee 
game in Baltimore in Memorial 
Stadium. The Moose is no con 
man, and it takes a slick tongue

Jesse Bowdry Meets 
Lou Bailey Monday 
At Midwest Gym

The seventh ranking light­
heavyweight, Jesse Bawdry of St. 
Louis, will headline the main 
event in Midwest Gym Monday 
night when he takes on Lou 
Bailey of Peoria in the eight 
round main event.

Bowdry who has headlined sev­
eral Chicago Stadium boxing pro­
motions, has a record of 25 vic­
tories, and only three losses. 
Strangely all three of his defeats 
came at the hands of Sonny Ray, 
another Chicago light heavy who 
has moved into title contention.

Bailey is a trial horse, hoping 
to score an upset so he ca ncam- 
paign for a TV 'bout.

Bowdry has scored 21 knock­
outs in his 25 victories and most 
experts consider him one of the 
best young prospects to came 
along in several years. He com­
bines boxing skill with a lethal 
right hand. He is a stablemate 
of former welter champ Virgil 
Akins and Bobby Boyd who are 
handled by Bernie Glickman, Chi­
cago awning executive.

Also on the Midwest Gym card 
will be Bobby Cofer, sensational 
Philadelphia puncher who has 
scored several knockouts in his 
Chicago bouts. He takes on Bobby 
Scott of Chicago in a welterweight 
six roundel-.

THE CARD
Jesse Bowdry, St. Louis, vs. Lou 

Bailey, Peoria, 8 rounds, 175 lbs.
Bobby Cofer, Philadelphia, vs. 

Bobby Scott, Chicago, 6 rounds, 
147 lbs.

Willey Johnson, Chicago, vs. 
King Farouk, Chicago, 5 rounds, 
147 lbs.

Charles Wilson, Chicago, vs. 
Harold Scully, Chicago, 147 lbs.

Willie Anderson, St. Louis, vsl 
Tommy Caldwell, Chicago, 4 
rounds, 168 lbs.

to out-talk Stengel or even slip in 
a word sidewise, but Skowron 
did talk his way into the game.

The manager related the inci­
dent to explain why he rejected 
credit for the titanic grand-slam 
homer Skowron slugged off Arnie 
Portocarrero, and the double and 
single he added in five chances, 
in a 13 to 3 Yankee explosion.

“Give Skowron the credit,” re­
vealed Casey, “because he put 
himself in the game. I was going 
to rest him a couple of more days 
until Boston because he has that 
girdle on his back and I have 
Throneberry going good.

“Then he came to me before 
the game and put over that sad 
story he has about not wanting 
to be a Wally Pipp, and he is one 
young man I wouldn’t want to 
get down on his luck, so I put him 
down on the card.”

Casey put over a point of his 
own while he was about it. He 
asked: “What did I do?” he an­
swered: “I took out two good 
lefthanders against a righthanded 
pitcher and put in two good right­
handers. Did they do okay?” 
Okay.

Yogi Berra and Throneberry, 
lefties, had faced Righty Tom 
Brewer- of the Red Sox in the 
New York opener. With another 
righty, Portocarrero, going, the 
manager “subbed” Elston Howard 
and Skowron.
CASEY THUMBED NOSE 
AT LEFTY-RIGHTY SWITCH

Stengel shies from the idea that 
he is a platoon man — if that 
means the slavish, automatic 
lefty-righty switch. He never had 
been a disciple of that fad. In­
stead, he contends that his best 
players get the most times at bat, 
but he also has a lot of good play­
ers who must get some work. But 
not lefty-righty. Fooey. Platoon? 
Putting Howard and Skowron in 
action was the reverse. He was 
thumbing his nose at the lefty­
righty switch.

Stengel, the rich man, obviously 
has plenty of fine players, a fact 
recognized by Skowron and all 
the rest.

As a result, no Yankee cares to 
sit down, for fear of never being 
asked to take his feet again.

“How do I play ’em all?” cries 
Stengel, the poor rich man. He 
has, as he says, Berra and How­
ard to catch, but how can he keep 
one out of the lineup? That would 
mean, no doubt, one in the out­
field while one receives, but who 
among the gardeners will bow 
out? Not Hank Bauer until he 
needs rest. Not Norm Siebem, 
who hit the homer to win the 
opening game.

The only fear a Yankee holds 
is the bench.

St. Stanislaus Kostka 
HNS Seeks Members

The newly organized English 
speaking Holy Name Society at 
St. Stanislaus Kostka Parish, 135'1 
W. Evergreen, is conducting a 
drive to attract new members 
from among adult and teenage 
parishoners. The drive continues 
from April 19 through May 10.

Those interested in joining the 
society are asked to sign a mem­
bership application which will be 
available at the back of the 
church each Sunday during the 
drive.

New members will be installed 
after the regular 11 o’clock Mass 
and Communion on Sunday, May 
10.

Chasen Clings To Slim NFC-PNA Lead
Over P.G. Bakers; Acme Captures 3

Ted Jajac Shoots 236-636
STANDINGS

W. L.
Chasen F. H................ . 61 38
P. G. Baking ............. . 601,2 38'^
B-C Federal .............,. 571/2 401/s
Johnson-Hintzke ....... . 53 46
Action Camera ......... . 53 46
E. S. R. Sales ......... . 49 50
Edgebrook Heating ... . 501/a 48¥3
Mueller Engr.............. . 39 60
Gales ........................... . 40 59
Acme Tool ................. . 38 61

Chasen Funeral Home, victori­
ous twice over Johnson-Hintzke 
last Monday night at 20th Cen­
tury Alleys, continues to sport a 
slender one-half game lead over 
P. G. Baking Co., winner of 2 at 
the expense of ESR Sales, in the 
National Fellowship Club PNA 
Bowling league title race. Ed 
Handzel rolled 540 and C. Handzel 
506 for Chasen, D. Manning 513 
and R. Bojar 500 for J-H, John

The Sportrait
New York. (UPI)—Billy Haugh­

ton, a medium-sized young man 
with slicked back brown hair, is 
an example today of what has 
happened to harness racing.

Haughton is a farm boy who 
was born with a love for trotting 
horses. He never anticipated that 
the day would come when he 
would have 103 horses in his 
charge and his stable would win 
a record $1,047,610 in a season.

That’s because 18 years ago, 
when Billy was 17 and took a job 
as a groom, harness racing was a 
sport associated with cider and 
chicken with dumplings while 
today it is an industry of cocktails 
and caviar.

Even a decade ago it was rough 
going for the “Trots.” The city 
slickers still were in the pro­
cess of learning to appreciate the 
country folks’ sport and it was 
touch and go whether they would 
catch on.

But the dusty by-product of the 
county fair today is big business, 
compounded of many factors. It 
received its major break with in­
vention of the Phillips starting 
gate. This contraption, a folding 
barrier mounted on the back of 
an automobile, eliminated the 
tedious system of innumerable 
false starts. Construction of med- 
ern raceways which are glittering 
pari-mutuel palaces and the un­
quenchable urge to gamble pushed 
the sport across.

Figures usually are boring, un­
less they happen to deal with 
your own finances or the odds on 
the longshot toting your wager 
home in front, but the betting 
records currently being piled up 
at Yonkers Raceway, as example, 
are staggering.
$2,436,000 BET 
IN ONE NIGHT

In early April, when them 
weather was poor and crowds 
were not at then’ best, Yonkers 
had five nights in a row on which 
the fans bet betetr than $2,000,000 
per night. The average nightly 
wagering is more than $1,800,000 
and on one recent night Yonkers 
created a record handle of $2,536,- 
000.0

Consider that a mere six years 
ago, Haughton was the leading 
money winner among the nation’s 
sulky sitters with $374,527. Last 
year he personally piloted home 
horses which won $816,659.

“I’m continually surprised at 
what has happened,” he says.— 
“Why, when I first came into trot­
ting it was rough going to make 
ends meet. After all, we had only 
the county fairs and the purses 
weren’t much.”

Billy’s father, a leather manu­
facturer in the tiny upstate New 
York village of Fultonville, also 
had a great love for horses and 
bought his son a pony when he 
was five.

“From the time I was 11 or 12,” 
he recalls, “I went across the 
bridge to the Fonda Fairgrounds 
to walk horses and just be around 
them.”

When he was 17, Billy drove his 
first race at the old Vernon, N. Y., 
Fairgrounds but even then had 
no idea that racing was to be his 
career. Even when he graduated 
from the New York State Agri­
cultural College he still envision­
ed a life of farm work.

“I worked on the farm during 
the day and drove at night as a 
hobby,” he grins.

But as harness racing began to 
make strides, Billy opened a pub­
lic stable in 1947 and today he is 
the top man in the driver-trainer 
league. He has been the nation’s 
leading driver six years in a row 
and has led in earnings seven 
years in a row.

It’s hard work but profitable. 
His work day starts at 7 A. M. 
and ends close to midnight. He 
has 63 persons on his payroll, in­
cluding 55 grooms, six second 
trainers, a night watchman and 
an office manager. His stable 
includes 42 horses currently rac- 
ingng in New York, 13 in his 
second division at Goseh, N. Y., 
and 48 training in Florida.

Like harness racing, Billy has 
come a long way from those corn 
tassle days of the past.

Juske 528 and Bob Kranz 522 
for ESR Sales, and Ted Zajac 
236-636 for P. G. Baking.

Len Tomaszewski threw a 541, 
Ed Niewiadomski 518 and Roman 
Tomaszewski 530 to net Edge­
brook heatng a pair over Bel­
mont-Central Federal Savngs, 
whose attack featured a 540 by 
Dr. J. Wood, a 515 by Ed Wod- 
niakowski and a 507 by Carl Gus­
tafson.

The Gales copped 2 from Action 
Camera on a 509 by F. Mikulski. 
Bob Kraft rolled 495 for Action 
Camera.

Acme Tool ujJset Mueller En­
gineering, 3 to 0. F. Peszynski 
racked up a 505 for Acme.

JOHNSON-HINTZKE: D. Man- 
nng 513, R. Bojar 500, S. Nadza 
483. W. Maczka 450.

CHASEN: C. Handzel 506, E. 
Bogulki 483, W. Chasen 480, E. 
Handzel 540, J. Zyk 482.

E. S. R. SALES: B. Kranz 522, 
; T. Berg 408, S. Gniadek 438, R. 
' Seifert 488, J. Juske 528.

P. G. BAKING: T. Zajal 636, 
W. Desecki 408, H. Kaminski 461, 
E. Kocol 492, S. Bator 487.

BEL-CENT.: SAVINGS: Ed 
Wodniakowski 515, L. Sitko 502, 
G. Waskowski 435, Dr. J. Wood 
540. C. Gustafson 507.

EDGEBROOK: C. Tomas 489, T. 
Niewiadomski 498, R. Tomaszew­
ski 530, E. Niewiadomski 518, L. 
Tomaszewski 541.

GALES: D. Sullivan 395, L. 
Torrez 458, S. Quinlan 481, F. Mi- 
kulslci ^09

ACTION CAMERA: P. Duda 
420, R. Betlewski 414, M. Ozga 
438, R. Swaljay 447, B. Kraft 495.

MUELLER: E. Gilkeson 421, L. 
Borth 360, J. Strahammer 301, 
Mascarello 441.

ACME: B. McCarthy 490. T. 
Peszynski 505, R. Wanke 413, E. 
Duda 483, A. Danowski 417.

Reliance Gains 2nd 
Place Kolski Ladies 
Class (<B’f Deadlock

STANDINGS
W. L.

Old Spot Inn ............59 40
Happy Hour Inn ......  58 41
Reliance S. D.............. 58 41
Chessmen Inn ............  54 45
Mauritzon Co................  4714 5114
Sunnys Florist ..........  46 53
Bar Ranch .................  3?^
Wishing Well ............ 35 64

Jo Fontana tossed a 498 series 
and Vicki Peluso 411 last Monday 
night at Congress -Arcade where 
their team, Reliance Special Deli­
very, won all 3 games from Sun­
ny’s Florist and thereby’ dead­
locked Happy Hour Inn, loser af 
a pair to Mauritzon and Co., for 
second place in the Ed Kolski 
Ladies Class “B” Bowling loop 
title race, only one game back 
of trail-blazing Old Spot Inn, 
loser of 2 to the Wishing Well.

S. Masello threw a 375 for Sun­
ny, Ann Bryliński 419 for the 
Wishing Well, V. Fritz 462, D. 
Bonczkowski 45'1 and M. Apostle 
433 for Old Spot, F. Ludwig 485,
L. Mueller 421 and L. O’Hare 407 
for Happy Hour, and Ann Lan- 
doch 378 for Mauritzon.

Chessmen Inn turned back Bar 
Ranch in 2 out of 3, thanks to a 
430 by Jean Filmonczyk, a 406 
by M. Lehman and a 403 by A. 
Rajah. R. Holder and L. Augustyn 
shot 400’s for Bar Ranch.

CHESSMEN INN: J. Filmon­
czyk 430, M. Lehman 406, A. Ra- 
jUh 40'S. S. Motykowski 347.

BAR RANCH: R. Holder 400, 
F Guzik 351, G. Grzybowski 337,
M. Cekus 337, L. Augustyn 400.

SUNNY’S FLORIST: L. Klaja 
281 N. Morris 353, S. Masello 
375’ K. Klaja 365, S. Dicks 352.

RELIANCE S. D.: V. Peluso 
411, M. Verisario 333, D. Stancel 
368,’ J. La Salvia 368, J. Fontana 
498’.

HAPPY HOUR: F. Ludwig 485, 
F O’Hare 359, L. Mueller 421, J. 
Figura 344, L. O’Hare 407.

MAURITZON & CO.: H. Wis­
niewski 319, J. Maycan 358, D. 
Kuczur 376, A. Landoch 378, V. 
Janke 373.

WISHING WELL: B. Opiela 
363, P. Niemiec 363, S. Chowanski 
311, D. Root 398, A. Bryliński 419.

OLD SPOT INN: G. Bonczkow­
ski 299, H. Waskowski 310. D. 
Bonczkowski 451, V. Fritz 462, M. 
Apostle 433.

2nd Federal Savings 
PNA Softball Team 
Schedules Workouts

The 2nd Federal Savings entry 
in the E. John Sierocinski (Execu­
tive Vice-President. 2nd Federal) 
PNA Senior Softball league has 
scheduled workouts for four con­
secutive Friday evenings—May 8- 
15-22-29—in preparation for the 
1959 PNA campaign which opens 
Friday evening, June 5, at Eck­
hart Park, Chicago Ave. and Noble 
St. All four workouts will be held 
at Eckhart Park, according to Ma­
nager Jimmy Hoffman.

Secret Agent X9 By Mel Graff
Registered U S Patent Office
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Pulaski Park’s Annual Gym Show 
And Spring Play Thursday, Friday

FINNISH FIRST—It’s all smiles from Eino Oksanen after his 
victory in the annual Boston marathon. Admiring his medal 
are Johnny Kelley (left), Groton, Conn., who placed second, 
and Gordon Dickson, Hamilton, Ont., who was third. Oksa­
nen, a police detective in Finland, did the 26-mile, 385-yard 
marathon distance in two hours, 22 minutes and 42 seconds.

The annual Pulaski Park Gym 
Show ond Spring Play will be 
presented at Pulaski Park on 
Thursday evening, April 30, and 
Friday evening, May 1, at eight 
o clock, in the auditorium, 1419 
W. Blackhawk St.

The gym show is built around 
a C h i n e s e play, “The Stolen 
Prince.” The narration is done by 
Laura Zielinski, age 11, 1234 N 
Cleaver.

Wing Lee, the little daughter 
of the royal cook is played by 
Nancy Wronkowski, 10, of 1455 
W. Blackhawk.

His little brother, Long Fo, is 
Harriet Marciniak, 11, 1362 W. 
Crystal. Bernadette Stenmer, age 
10, 1406 N. Noble plays the royal 
nurse.

The poor fisherman, Hi Tee, is 
Ursula Kordowski, 11 of 1529 N. 
Bosworth. His wife, Li Mo, is 
played by Carol Piechocki, 1535 
N. Bosworth.

The property man is Wanda 
Szeliga, 10, 1362 West Crystal. 
Lee Mee, the duck, is Antoinette 
Wawczak, 4, 1628 W. Blackhawk.

The little prince who was 
stolen, Joy, is played by Carol 
Zielinski, 9, 1234 N. Cleaver. 
Christine Marciniak 12, 1362 W. 
Crystal and Sandra Kucharski 11, 
1360 W. Evergreen, play the royal 
court soldiers.

Mary Jurgensen, 12, 1248 N. 
Cleaver, plays the role of the 
executioner. Christine Kucharski, 
9, 1360 W. Evergreen, is the gong 
bearer.

The Chinese orchestra consists 
of: Margaret Cooper, 11, 1300 N. 
Cleaver; Tony Bennett, 8, 1340 N. 
Greenview; Joyce and Helen Bo- 
tarf, 6 and 10, 1300 N. Cleaver; 
Phyllis Hayes, 10, 1444 W. Black­
hawk; Sue Barrett, 8, 1355 N. 
Cleaver; Bruce Klem, 8, 1247 N. 
Cleaver; Doris Botarf, 4, 1300 N. 
Cleaver; Elaine Pavcyrz, 9, 1624 
W. Beach Ave.; Eddie Repenning, 
7, 1346 N. Cleaver; * Wesley Ma­
rzec 9, 1234 N. Cleaver; Mary Ko­
ziol, 8, 1406 W. Division; Patsy 
Melton, 12, 1256 N. Noble; Mary

Dugout Dope:
New York—(UPI)—They say 

in the dugouts:
George Kell will be named the 

new Detroit manager if Bill Nor­
man is bounced because of the 
Tigers poor start. Kell won’t have 
to travel far—he announces the 
games on the Tigers’ radio-TV 
chain.

Al Lopez, the genial White Sox 
skipper, sees red every time re­
liever Turk Lown experiments 
with a knuckler.

Sandy Koufax’ big trouble is 
his feet. The Dodger fast-baller 
never has learned to shift them 
properly when making his deli­
very, according to the hitters.

When Fred Haney was with 
Pittsburgh, he figures he was 
stuck with a lot of bonus players. 
So just to get even, Haney, when 
he went to Milwaukee, blocked 
several efforts by the Pirates to 
farm out Johnny O’Brien. Haney 
always liked O’Brien, though. 
That’s why he jumped at the 
chance of getting him from the 
Phillies.

Solly Hemus’ job is safe despite 
the Cardinals’ bad showing. Own­
er Gussie Busch has gone on re­
cord as saying he’s willing to 
write off this season if some of 
the St. Louis youngsters show’ 
signs of making the Cards a pen­
nant threat in a year or two.

Harvey Kuenn has a constant 
chew if tobacco in his mouth. So 
his grand-mother decided to do 
something about it. She presented 
him with his own personal 
spitoon—complete with his name 
in gold lettering on it.

Mickey Mantle may be having 
his troubles at the plate, but the 
Yankees are very happy about 
his off-the-field behavior. They 
claim he’s really buckled down to 
business.

The White Sox made a pitch 
for Del Ennis of the Reds, but 
couldn’t swing the real.

You’d be downright amazed at 
how many ball players label 
Smokey Burgess of Pittsburgh 
“the best hitter in the National 
League.”

When it comes to going back 
on foul -pops hit over his head, 
third baseman Andy Carey of the 
Yankees has no peer among in­
fielders in the American League, 
according to rival players.

Joe Gordon has bluntly told 
his Cleveland Indians he doesn’t 
want them consorting, with the 
enemy, for dinner dates, batting 
tips or any other reason.

Jane Hartwig, 10, 1353 Noble, and 
Marie Whitescarver, 8, of 1237 
Noble.

Stage and Lighting by Mary 
Jurgensen, 12, 1248 N. Cleaver, 
assisted by James Surma, 12, 1630 
W. Blackhawk; John Zawiła, 13, 
1632 W. Blackhawk; Jerome Ma­
lone, 12, 1434 W. Blackhawk, and 
Harry Stateczny, 13, 1410 N. 
Greenview.

Under the supervision of Erv- 
ing Geller, park director, the pro­
gram is directed by Carol Surma, 
gym instructor, and Ida Randine 
Benson, Dramatics Instructor. 
Music is by Johanna Martens.

The St. Stanislaus Kostka High 
School Glee Club and Gym class 
wil participate in the program.

Patterson Ready 
For London, “The 
Leaning Tower”

New York—<U!PI)— There is 
good news today from the City of 
Indianapolis which, after the 
night of May 1, probably will 
give up box fighting for good and 
settle henceforth for auto racing.

On that night, heavyweight 
champion Floyd Patterson will 
“risk” his crown against Brian 
London of England. But don’t be 
misled' by the fact trat Patterson 
is a 10 to 1. favorite with very 
few people willing to risk the 
lonesome dollar.

-Because London’s trainer an­
nounces that Bold Brian, not to be 
confused with another British im- 
misled by the fact that Patterson 
Phil* Scott, is “showing steady 
improvement.” j

This word has not caused Pat­
terson to withdraw from the bout. 
One reason is that in this case 
there is so much room for im­
provement that London is not 
likely to acquire even a faint re­
semblance to a tiger in the hours 
remaining, between now and the 
moment Patterson throws the 
switch.

The most apt description of 
Brian’s chances came from Inge- 
mar Johansson, the Swede who 
made smorgasbord pf the heavy­
weight picture by scrambling Ed­
die Machen and another month 
hence will give Patterson more 
of a go.

Ingemar suggested that London 
would have a much better chance 
if armed with an exe—provided 
he was given the first blow.

Gus D'Amato, the Don Quixote 
of the left jab who pilots Pat­
terson by radar, thus steering 
around most legitimate challen­
gers, will of course regard this 
as another infuriating attack on 
his crampion. D’Amato has cru­
saded long against the LB.C., and 
seems satisfied that all of us type­
writer termites are in its em­
ploy.

There is no personal vendetta 
involved as far as this corner it 
concerned’. Nor will there be any 
quibbling with the Johansson em- 
broglio. 'That one looks like a 
fight. The theory here is simply 
that there are a lot more de­
serving challengers than the lean­
ing tower of London.

SETUPS FOR PATTERSON
The argument here is against 

the series of setups Patterson has 
fought. Trese included Tommy 
Jackson, alias The Hurricane, 
alias The Zephyr; Pete Rade­
macher, a misled amateur, and 
Roy Harris, a press agent’s pipe 
dream. London is a fit follow up. 
But it is these opponents, not the 
critics, who have made Patter­
son look bad.

Sure, even Joe Louis, who will 
be remembered as one of the all- 
time heavyweight champions, had 
his ‘'bum of the month” club. And 
some of them were longer prices 
than London is against Patter­
son who hasn’t been given an op­
portunity to prove his greatness.

So you couldn’t fault Patterson 
for facing a 10 to 1 shot—if he 
had eliminated all of the upper 
echelon first. Louis simply ran 
through all of the available’ chal­
lengers and galloped right to the 
bottom of the barrel.

Patterson started at the bottom 
and kept working down.

It is exhilirating news, how­
ever, that London is “showing 
steady improvement.” Because if 
•he got any worse, even D’Amato 
might have to admit that for this 
one the fans should be paid to 
come in.



6 DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 27-GO KWIETNIA (APRIL), 1959
godzinie 4-ej po południu. Komitet 
wraz z Zarządem zaprasza wszy­
stkich gości i parafian na tę uro­
czystość. — Za Komitet — Anna 
Porębska, przewodnicząca; Apolo­
nia Kmak, prezeska.

Z Pankracowa
Bankiet połączony z programem 

z okazji Srebrnego Jubileuszu (25 
lat istnienia) Tow. Matki Boskiej 
Zwycięskiej przy klasztorze Sióstr 
Franciszkanek w parafii św. Pan­
kracego, odbędzie się w niedzielę, 
26-go kwietnia, w sali szkolnej 
św. Pankracego, przy 40th Place 
i So. Richmond ul. Początek o

Zawiadomienie
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój i ojciec nasz, śp.

Franciszek Siuda
Członek Tow. Tysiąc Walecz­
nych, Gr. 1378 ZNP., po ciężkiej 
chorobie, opatrzony Św. Sakra­
mentami, pożegnał się z tym 
światem, dnia 26-go kwietnia, 
19-59 roku, o godzinie 10-ej wie­
czorem, w średnim wieku. Za­
mieszkiwał pod nr. 4810 So. 
Elizabeth ul.

Zwłoki spoczywają w zakła­
dzie pogrzebowym, pnr. 1256-58 
West 51st St. Bliższe szczegóły 
o pogrzebie będą podane póź­
niej.

W smutku pogrążeni:
Leokadia, żona; Alice i John, 

dzieci; wraz z całą rodziną.
Pogrzebem zajmuje się Jan 

Patka, tel. BOulevard 8-5257. 

Trzy Letni 
Spryciarz
Historyjka 
Jakich Mało
Policja w Evanston natrafi­

ła na spryciarza, który nabił 
ją—jak to się mówi—porząd­
nie w butelkę.

Najbardziej przykrą rzeczą 
dla wytrawnych ewanstoń- 
skich stróżów prawa jest to, 
że spryciarzem tym jest nie­
spełna 3-letni Filipek, właś­
ciwie Philip Horning, który 
poszukując przygód — wszedł 
w zeszły czwartek do domu 
sąsiadów, (państwa Ranę, pod 
numerem 1003 i pół, Brown 
Ave.), a nieznalazwszy tam 
nikogo—powywracał wszyst­
ko co mógł unieść do góry no­
gami i schował sznurek pereł 
wartości 75 dolarów tak do­
brze, że dzisiaj prawdopodob­
nie sam nie wie gdzie i jak.

Zabawa Wiosenna 
Koła Przyjaciół 
Harcerstwa

W sezonie wiosennym, przez 
ostatnich 10 lat Koło Przyjaciół 
Harcerstwa urządza “Wielką Za­
bawę Wiosenną”, połączoną z wy­
borem “Królowej Wiosny”. Zaw­
sze te zabawy cieszyły się niezwy­
kłą popularnością i poparciem ca­
łej Polonii, ze względu na jej ceL 
Całkowity dochód przeznaczany 
jest na młodzierzową pracę har­
cerską, a w szczególności na akcje 
letnie, jak kolonie dla zuchów, 
oraz obozy harcerek i harcerzy. 
Tu należy zaznaczyć, że jest to je­
dyna pomoc finansowa, na którą 
Polskie Harcerstwo w Chicago 
może liczyć, w swojej pracy 
nad wychowaniem naszych dzieci, 
w naszych polskich tradycjach na­
rodowych. “Zabawa Wiosenna” w 
tym roku odbędzie się, w sobotę, 
2go maja, w sali Domu Związku 
Polek przy ulicy 1309 N. Ashland 
Ave. Początek o godz. 8ej wieczo­
rem. Jak zawsze doskonała organi­
zacja, bufet i bar we własnym za­
rządzie, zapewniają miłe spędze­
nie wieczoru. Popularna orkiestra 
“Blue Band” p. Cicheckiego.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka i babcia nasza 
i szwagierka moja, ś.p.

Katarzyna 
Nowacka

(z domu Gołąb) 
Członkini Bractwa Niewiast 
Różańca św. i Tow. M. B. Do­
brej Rady p.o. Sióstr Felicja­
nek, po krótkiej lecz ciężkiej 
chorobie, pożegnała się z tym 
światem, opatrzona Św. Sakra­
mentami. dnia 25-go kwietnia, 
1959 roku, o godzinie 10:05 ra­
no, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 
dnia 29-go kwietnia o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, 
pnr. 4907 Archer Ave. do koś­
cioła św. Brunona a stamtąd na 
cmentarz Z m a r twychwstania 
Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Józef, mąż; Leokadia, Wikto­
ria i Władysława, córki; Stani­
sław Stachnik i Czesław Jeleń, 
zięciowie; 4 wnuki, Anna Kot, 
szwagierka, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje sie Szy­
kowny Funeral Home, telefon: 
REliance 5-7521. (27-28)

, Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado- 
mość, iż najukochańsza żona moja, matka, siostra i babcia nasza, ś.p.

Maria Nieć
(Z DOMU GNIADEK)

po krótkiej chorobie, pożegnała się z tym światem, opatrzona Św. 
Sakramentami, dnia 24-go kwietnia, 1959 roku, o godzinie 2-ej po 
południu, w podeszłym wieku. Zamieszkiwała pnr. 4350 So. Rich­
mond Ave.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 28-go kwietnia o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 4358 S. Richmond ul. do kościoła 
ś.ś. Pięciu Braci Polaków i Męczenników a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Franciszek, mąż; Eugenia Dziewińska, córka; Stanisław, syn; 
Józef Dziewiński, zięć; Rozalia, synowa; (Antoni i Zofia Gniadek, 
brat i bratowa, Rozalia Gniadek, siostra w Polsce); Agnieszka Ka­
nia, siostra; Wojciech Kania, szwagier; Agata Nieć, bratowa; Joann, 
Gloria, Carol, Mary-Jo i Linda, wnuczki; Franciszek, wnuk; wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Edward P. Patka, LAfayette 3-4480.
 (25-27)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, bratowa i ciocia nasza, ś.p.

Maria Nicpoń
(z domu Maniak, żona ś.p. Stanisława, matka ś.p. Heleny)

Członkini Bractwa Niewiast Różańca św. przy parafii Św. Pan­
kracego, po krótkiej lecz ciężkiej chorobie, opatrzona św. Sakra­
mentami pożegnała się z tym światem, dnia 25-go kwietnia, 1959 r., 
o godzinie 12:30 w południe w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29-go kwietnia, 1959 roku, 
o godzinie 9:30 rano z zakładu pogrzebowego pnr. 4401-03 S. Kedzie 
Avenue do kościoła św. Pankracego a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Władysław i Józef, synowie, Wiktoria Tarsa, bratowa; bra- 
tanki i bratanice, oraz kuzyni, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Fortuna Funeral Home, telefon LAfa­
yette 3-7781. (27-28)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy mąż mój, ojciec, dziadek i szwagier nasz 
i pradziadek mój, ś.p.

Albin Szparkowski
po krótkiej chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. 
Sakramentami, dnia 25-go kwietnia, 1959 roku, o godzinie 3:30 nad 
ranem, przeżywszy lat 75, Zamieszkiwał pnr. 626 67th St., Claren­
don Hills, Ill.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 28-go kwietnia o godzinie 
9tej rano, z zakładu pogrzeb, pnr. 39 N. Cass, Westmont, Ill., do 
kościoła Holy Trinity, Westmont, Ill. a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Mary Szparkowska, żona; Wanda B. Verdak i Bernice Karpiń­
ska, córki; Walter Verdak i Edward Karpiński, zięciowie; Josephine 
Amos z mężem William, Edward i Ruth Marie Karpińscy, wnuczki 
i wnuk; Kimberly Ann Amos, prawnuczka; Kazimierz i Helena Lo- 
dosz, szwagier i szwagierka; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Edward C. Schubert Funeral Home, 
WOodland 9-0302.

Na dobitek złego, Filipek 
ma braciszka Pawełka, iden­
tycznie podobnego bliźniaka— 
wobec czego policji trudno 
jest stwierdzić, czy Filipek 
jest Filipkiem, czy też bratem 
swoim — Pawełkiem.

Jak sprawa ta się skończy— 
nie wiadomo. Matka mówi, Fi­
lipek lubi dla psoty do każde­
go kąta zaglądać, rzeczy za­
bierać i chować tak, że nikt 
ich później znaleźć nie może.

A co na to Filipek?
Nic — tylko znacząco się 

uśmiecha.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, syn mój, brat nasz, zięć 
i szwagier nasz, ś.p.

Jan B. Jagoda 
członek Tow. Dzwon Zygmun­
ta, Gr. 1979 Z.N.P.; po ciężkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra­
mentami, dnia 24-go kwietnia, 
1959 roku, o godzinie 7-ęj wie­
czorem, w średnim wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 28-go kwietnia o go­
dzinie 9-ej rano, z zakładu po­
grzeb. Wolniak, 4604 S. Wol­
cott Ave. do kościoła Najsłod­
szego Serca Pana Jezusa a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku po­
grążeni:

Bronisława (z domu Ciciura), 
żona; Agnieszka Jagoda, mat­
ka; Franciszek z żoną Katarzy­
ną, Maria Gajdosik z mężem Jó­
zefem, Anna Gajdosik z mężem 
Janem, Bernice Banik z mę­
żem Stanisławem, brat i brato­
wa; siostry i szwagrowie, Ma­
ria Kroll, ciocia; Stanisław i 
Franciszka Ciciura, teściowie; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Wol­
niak, LAfayette 3-1313. (25-27)

t
Wszystkim krewnym i znajo­

mym donosimy tę smutna wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój i ojciec nasz, brat i dzia­
dek nasz, ś.p.

Antoni Sobański 
po ciężkiej chorobie, opatrzony 
Św. Sakramentami, pożegnał 
się z tym światem, dnia 25-go 
kwietnia, 1959 roku, o godzinie 
1:30 w nocy, w starszym wie­
ku. Zamieszkiwał pnr. 5021 So. 
May ul.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 28-go kwietnia o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzeb. pnr. 1256-58 W. 51sza ul. 
do kościoła św. Jana Bożego a 
stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy Wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Wiktoria (z domu Harancek), 
żona; Jan i Maria, dzieci; He­
lena, synowa; Czesław Gude- 
wicz, zięć; (brat i siostry w Pol­
sce), Helcia, Johnny Joe, Chri­
stine, Wayne i Chester, Jr., 
wnuczki i wnuki, wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Jan 
Patka, tel. BOulevard 8-5257.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, brat nasz, szwagier mój 
i wuj nasz, ś.p.

Józef Markot 
członek Tow. Miłość Ojczyzny, 
Gr. 119 Z.N.P.; po krótkiej lecz 
ciężkiej chorobie, opatrzony 
św. Sakramentami pożegnał się 
z tym światem, dnia 25-go 
kwietnia, 1959 roku, o godzinie 
12:30 po północy, w podeszłym 
wieku.

Pogrzeb odbędzie się we wto­
rek, dnia 28-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego pnr. 1922-24 W. 
Chicago Ave. do kościoła ś.ś. 
Młodzianków a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Katarzyna (z domu Szczech), 
żona; Aniela Krygier, siostra; 
(Stanisław i Julian, bracia 
w Polsce); Zofia Markot, bra­
towa: Karolina Lezon, szwa­
gierka; Stanisława Krygier. 
Antonina Jahnke i Helena 
Augustyn z mężem Władysła­
wem, siostrzenice, Julian Mar­
kot z żoną Zofią, bratanek; 
Helena Talent z mężem Henry­
kiem, pra-siostrzenica; Włady­
sław Lezon, Salomea Zając, Ju­
liusz Lezon i Tadeusz Lezon, 
dalsza rodzina.

Pogrzebem zajmuje się A. L. 
Gazda, tel.: HUmboldt 6-1230.

Co Słychać Na Jakubowie?
Nabożeństwo Majowe

Podczas miesiąca maja, co dzień 
w kościele św. Jakuba odbywać 
się będzie Nabożeństwo Majowe 
ku czci N. M. P. — w niedzielę, o 
2:30 po południu, w soboty po 
Mszy św. o 8-ej, a w te inne dni 
podczas tygodnia, o godz. 7:30 
wieczorem. We wtorki i czwartki 
po angielsku, a w pozostałe dni 
po polsku. Do jak najliczniejszego 
współudziału w tym pięknym a 
tak miłym dla Polaków nabożeń­
stwie, zaprasza się wszystkich pa­
rafian.
Sakrament Bierzmowania

W poniedziałek, 18-go maja, o 
godz. 7:30 wieczorem, w kościele 
św. Jakuba, Sakramentu Bierz­
mowania udzieli Jego Eks. Ks. 
Biskup Bernard Shiel, D.D. Pierw­
sza lekcja dla tych którzy do tego 
sakramentu przystąpią udzielona 
będzie we wtorek, 5-go maja, o 
8-ej wieczorem, w kościele. Próba 
dla wszystkich, nietylko dla bierż- 
mowanych, ale i dla rodziców 
chrzestnych, odbędzie się w czwar­
tek, 14-go maja, o godz. 8-ej wie­
czorem, także w kościele. Sprawą 
tą zajmuje się ks. Sylvester Du­
dziński.
Tow. Apostolstwa Modlitwy

Członkinie Tow. Apostolstwa 
Modlitwy przystąpią do wspólnej

Orędzie Prezesa 
Okręgu 2-go, 
Sok. Pol. w Am.

Druhny i Druhowie: —
Na mocy mego urzędu i władzy 

nadanej przez Konstytucje Sokol­
stwa oraz uchwałą ostatniego 
Zjazdu, niniejszem zwołuje Zjazd 
38-my i Zlot Okręgu 2-go, Sokol­
stwa Polskiego w Ameryce wszy­
stkie Gniazda, na trzy dni, po­
cząwszy od piątku, ifl-go czerwca, 
do 21-go czerwca, 1959 roku, do 
Hotelu Statler Hilton pnr., Wash­
ington Ave. at Ninth i St. Charles 
ul., w St. Louis 1, Missouri.
Otwarcie w Piątek 19 Czerwca

Urzędowe otwarcie Zjazdu od­
będzie się w piątek 19-go czerwca 
przed południem, wobec ważnych 
spraw, jakie na Zjeździe mają być 
rozpatrywane, pożądanym by było 
ażeby każde Gniazdo wybrało de­
legatów i delegatki lub zastępców 
żywych i czynnych, opłacających 
podatki członkowskie, gdyż tylko 
szczerze oddane organizacji człon­
kowstwo radzić powinno nad dob­
rem Sokolstwa.

Konstytucja nasza zez wała na 
wybór jednego delegata lub de­
legatkę na każde 25 członków i 
większy ułamek w każdym gnież- 
dzie, równocześnie z urzędu biorą 
udział jako reprezentanci wszy­
scy członkowie zarządu każdego 
Gniazda oraz z dystynkcji człon­
kowstwo Koła Legji Honorowej 
Sokolstwa.

W Obecnych czasach, jak zau­
ważyłem mało jest chętnych jed­
nostek, które się interesują w 
dziale rozwoju z poświęceniem 
dla powiększenia naszych szere­
gów, dziś odczuwa się brak tego 
głębokiego patryotyzmu i szczere­
go ukochania ideałów naszych za­
łożycieli, jakimi się kierowali nasi 
przodkowie, którzy organizowali i 
pracowali z entuzyjazmem nad 
rozwojem — budową swych ze­
społów.
W Zdrowym Ciele-Zdrowy Duch

Organizacja nasza od zarania 
miała za swój cel podtrzymania 
w młodzieży i w starszych podno­
sić sprawność duchową i fizycz­
ną, wyrabiać karneść, ofiarność 
i cnoty obywatelskie i do dnia 
dzisiejszego trwa przy swym za­
daniu, hasłem w zdrowym ciele 
zdrowy duch.

Wiele poleceń i uchwał zjazdo­
wych, jak ruch młodzieżowy i 
sprawy lokalne, wogóle sprawa 
rozwoju, które winne być przez 
Zjazd rozpatrzone i załatwione, 
pozostawiam jednak wszelkie te 
powyższe sprawy na dobro orga­
nizacji delegatom i reprezentan­
tom Gniazd do załatwienia, prag­
nąłbym jednak, aby w konteście 
przed zjazdowym Gniazda wyka­
zały swój obowiązujący posłuch 
przy powiększaniu członkostwa w 
każdym Gniezdzie.

Wierząc, że Zjazd 38-my Okręgu 
2-go, będzie jednym z najpoważ- 
nych i owocnych na tem terenie 
w naszej organizacji i że przyczy­
ni się wielce w rozbudowie na­
szych szeregów, upraszam więc 
gorąco, aby wszystkie Gniazda 
zabrały się szczerze do pracy 
przed zjazdowej i przygotowane 
przystąpiły do obrad zjazdowych 
oraz biorąc liczny i gromadny 
udział w niedziele po południu w 
Zlocie. Wysyłając pełną liczbę 
wybranych delegatów i z urzędu 
uprzywilijowanych członków za­
rządu Gniazd jak niemniej wy­
syłając liczne zastępy dziatwy i 
młodzieży na Zlot.

Dziękując serdecznie wszystkim 
Gniazdom i wogóle całemu Człon­
kostwu, którzy tak chętnie ze mną 
współpracowali w prowadzeniu 
Waszej i mojej ukochanej organi­
zacji. Dziękując Wielebnemu Du­
chowieństwu i Bratnim Organi­
zacjom za okazaną wiele razy 
życzliwość oraz Radio i Prasie 
polskiej za umieszczanie naszych 
komunikatów, z głębi sokolego 
serca — Czołem, Franciszek Sala, 
Prezes.

Dziś nastąpiło otwarcie Sejmu 
15-go Zjednoczonych Polek w 
Ameryce solenną Mszą św. o go­
dzinie 10-tej rano w kościele św. 
Józefa, przy 48-mej i Hermitage, 
na Town of Lake.

HELENA MATHIS, 
Prezeska Zjedn. Polek w Ameryce

Otwarcie obrad Sejmu zostało 
poprzedzone wczoraj pięknym 
Bankietem oraz zabawą taneczną 
w sali Columbia, przy 4800 So. 
Paulina, w której będą się też 
odbywały obrady Sejmu.

Na bankiet zebrały się delegatki 
Sejmu oraz reprezentacje bratnich 
polonijnych organizacji, przedsta­
wiciele prasy polonijnej i zapro­
szeni goście.

Inwokację odmówił ks. Wł. Ste­
fański z parafii św. Józefa.

W imieniu Zarządu Głównego 
Związku Narodowego Polskiego 
złożyła Sejmowi serdeczne życze­
nia owocnych obrad dyrektorka 
ZNP., p. Bronisława Hełkowska.

Przemówienie powitalne do de­
legatek na Blankiecie wygłosiła 
prezeska Zjednoczonych Polek, p. 
Helena Mathis.

W programie Bankietu wystą­
piła młodzież z tańcem i popisami 
gimnastycznymi. Smaczna kolacja, 
przy dźwiękach doborowej orkie­
stry, krótkie i treściwe przemó­
wienie przew. Wapniarskiej i pre­
zeski Mathis, przyczyniły się do 
miłego nastroju Bankietu.

Sejm będzie Obradował przez 
3 dni — poniedziałek, wtorek, 
środa — w 3-ch sesjach — rannej, 
popołudniowej i wieczornej.

Pielgrzymki 
Do Gietrzwałdu

Olsztyn. —(P).— Trady­
cyjne pielgrzymki do Gietrz­
wałdu organizowane są wio­
sną każdego roku przez wszy­
stkie parafie diecezji Warmiń­
skiej. Jako jedna z pierw­
szych przewidziana jest piel­
grzymka kapłanów tej diece­
zji.

Komunii Św. miesięcznej, w 
Pierwszy Piątek miesiąca na Mszy 
św. o 8-ej rano. Uprasza się wszy­
stkie członkinie by wzięły udział 
w nabożeństwie wieczornym o 
7:30. Po nabożeństwie — w sali 
parafialnej odbędzie się posie­
dzenie, poczem Wieczorek, ku czci 
Matek. Na wieczorku tym podana 
będzie smaczna przekąska i wy­
konany będzie specjalny program. 
Stanowczo opłaci się wszystkim 
członkiniom wziąść udział.
Chór św. Cecylii

Pan Edwin Francikowski, pre­
zes Chóru św. Cecylii, pragnie 
przypomnieć członkom i członki­
niom chóru, iż następne posiedze­
nie chóru odbędzie się w ten wto­
rek, 28-go kwietnia, o godz. 8-ej 
wieczorem. Ponieważ omawiane 
będą nader ważne stprawy obec­
ność wszystkich członkiń i człon­
ków jest bardzo pożądana.
Z Życia Bractwa Dziewic

Bractwo Dziewic Różańca św. 
przystąpi do wspólnej Komunii 
św. w niedzielę, 3-go maja, na 
Mszy św. o 8-ej. Posiedzenie zaś 
odbędzie się w poniedziałek, dn. 
4-go maja, po Nabożeństwie Ma­
jowym. W piątek, 8-go maja, 
Dziewice urządzają Wieczorek ku 
czci swych Matek, po Nabożeń­
stwie Majowym. Panna Waleria 
Nejman, prezeska, zachęca wszyst­
kie członkinie do łaskawego współ­
udziału we wszystkich tych czyn­
nościach.
Z Okazji i Zakończenia 
Roku Szkolnego

Doroczny popis dziatwy Par. Św. 
Jakuba, z okazji uroczystego za­
kończenia roku szkolnego, odbę­
dzie się w niedzielę, 7-go czerwca, 
o godz 3-ciej po południu. Ener­
giczne przygotowania w toku. 
Bliższe szczegóły podane będą o 
swoim czasie.

Z Gminy 79 ZNP
Gmina 79ta ZNP odbędzie 

swe posiedzenie w poniedzia­
łek, 27go kwietnia, w sali Je­
dność, 2300 So. Whipple ul. 
Początek o godz. 8ej wiecz.

Upraszamy delegatów i de­
legatki o liczne przybycie po­
nieważ są ważne sprawy do 
załatwienia. W dzień posie­
dzenia można będzie nabyć pu­
szki dla kwestarek lub dzwo­
nić do wiceprezeski p. Sta­
siak, tel. Bishop 7-4854.

Fr. Buczek, prezes; Adela 
E. Clark, sekr.

Unia Polska 
Bierze Udział 
w Manifestacji

Jak w latach ubiegłych, tak też 
i w tym roku, członkinie i człon­
kowie oraz dziatwa nasza Unii 
Polskiej w Stanach Zjednoczo­
nych Ameryki Północnej, biorą 
czynny udział w wymarszu do 
pomnika Tadeusza Kościuszki w 
Humboldt Parku, by oddać hołd 
bohaterowi dwóch światów w 
rocznicę Konstytucji 3-go Maja.

Cenzor Unii Polskiej, Edward 
Białas apeluje do wszystkich o 
wzięcie jak najliczniejszego udzia­
łu w tej uroczystości narodowej.

Proszone są gminy i grupy unij­
ne, które posiadają sztandary, by 
chorążowie ze sztandarami sta­
wili się na miejsce oznaczone. Tak­
że nasza młodzież unijna ze szkół­
ki Wydziału Kobiet, by w strojach 
narodowych stawiła się do sali p. 
Głąb, 2256 So. Albany ave., o go­
dzinie 1:30 rano, gdzie będzie 
oczekiwał autobus, który zamówił 
Wydział Kobiet. Również chorą­
żowie ze sztandarami proszeni o 
przybycie do sali p. Głąb o 11:30 
rano. Autobus będzie także o go­
dzinie 12-tej przed salą Pułaskie­
go, 1709 So. Ashland ave.

Na północnej stronie Uniści i 
Unistki proszeni są o stawienie 
się ze sztandarami o godzinie 12:30 
w południe. Mamy nadzieję, że 
wszyscy stawią się jak najliczniej, 
aby grupa Unii Polskiej przedsta­
wiała sę okazale. — Edward Bia­
łas, cenzor Unii Polskiej.

INGRID BERGMAN W PARYŻU. Ingrid Bergman, słynna aktorka 
powróciła wraz z swym mężem dr. Lars Schmidtem do Paryża 
po swoim pobycie w Hollywood. Zapytana, czy chciałaby zostać 
w Stanach, oświadczyła, że mimo, że doznała serdecznego tu przy­
jęcia za nic w świecie nie chciałaby zamienić życia w Paryżu, 
gdzie czuje się jak urodzona Francuska.

DULLES PRZYJMUJE NOWĄ ROLE. — Prezydent Eisenhower wraz z towarzyszącym mu wice­
prezydentem Nixonem oraz nowym Sekr. Stanu Christian Herterem udali się do szpitala dla odwie­
dzenia cierpiącego John Foster Dullesa, byłego Se kr. Stanu. W czasie rozmowy była obecną małżon­
ka Dullesa. Prezydent zaproponował Dullesowi przyjęcie nowej roli jako specjalnego Doradcy Pre­
zydenta w sprawach polityki zagranicznej. Propozycja Prezydenta została przyjęta. Nową rolę jaką 
b. Sekr. Stanu Dulles będzie pełnił. Prezydent określił jako jeszcze jeden więcej dowód złożenia 
uznania b. Sekr. Stanu jego wspaniałego ducha i poświęcenia się dla spraw Narodu.

Dalszy Rozwój
Spółdzielczości 
Mieszkaniowej

Dziś Otwarcie Mszą Św. Programu 
Sejmu 15-go Zjedn. Polek w Ameryce

900

Komitet Wykonawczy Sejmu 
stanowią panie: Helena Mathis, 
Maria Brzezińska i Antonina Wil- 
kowska. Na czele Komitetu Ban­
kietu stoi pani Władysława Wap- 
niarska.

Przygotowaniem Sejmu zajął się 
Komitet Przedsejmowy w składzie 
26 pań z przewodniczącą Włady­
sławą Wapniarską na czele.

Patronką Zjedn. Polek w Ame­
ryce jest Matka Boska Nieusta­
jącej Pomocy.

Br. Hełkowska, Dyr. Z.N.P. Złożyła Życzenia 
w Imieniu Zarządu Głównego Z. N. P. — 
Wczoraj Odbył Się Bankiet Sejmowy. — 
Obrady Potrwają 3 Dni w Sali Columbia 
Przy 4800 S. Paulina

Warszawa. —(P). — 
spółdzielni mieszkaniowych 
istnieje obecnie w Polsce, 
zrzeszając 82 tysiące człon­
ków w dwustu trzydziestu 
czterech miastach.

W roku 1959 spółdzielnie 
te wybudują 30 tysięcy izb 
mieszkalnych, przewidywany 
zaś jest dalszy rozwój tej ga­
łęzi spółdzielczości, tak, że na 
rok 1965 ma ona wybudo­
wać ponad 111 tysięcy izb. 
Jak się oblicza, kredyty ban­
kowe uzyskane przez spół­
dzielnie mieszkaniowe wynio­
są w tym roku około 1 miliard 
450 milionów złotych, nato­
miast środki własne członków 
spółdzielni — około 450 mi­
lionów złotych.

Repatriantka z Kazakstanu 
Prosi o Lekarstwa

Repatriantka z dalekiego Ka­
zakstanu, wdowa, lat 62, wró­
ciwszy ciężko chora po przeży­
ciach w Rosji, prosi Rodaków w 
Ameryce o lekarstwa według za­
łączonej recepty. W Kazakstanie 
przebywała 10 lat, gdzie straciła 
męża. Obecnie przebywa chora i 
bez środków do życia w woje­
wództwie Rzeszowskim.

Kto zechciałby pomóc tej bied­
nej repatriantce, niech podejmie 
receptę z Redakcji Dzień. Związ­
kowego i pośle jej potrzebne le­
karstwa.

Repatriantka w Podeszłym 
Wieku Prosi o Używaną 
Odzież i Obuwie

Maria Wróbel — zamieszkała 
Pustków N!r. 391, powiat Dębica, 
woj. Rzeszowskie, — liczy lat 66 
i jest biedną repatriantką z Rosji. 
Żyje razem z chłopcem-sierotą, 
przywiezionym z Rosji, który cho­
dzi obecnie do szkoły. Oboje żyją 
w warunkach skrajnej nędzy. Pro­
si o używaną odzież i obuwie dla 
siebie i dla chłopca.

Prosi o Lekarstwa 
w Zamian za Książki

Zwracam się do Was Kochani 
z prośbą w sprawie lekarstwa. Je­
stem już emerytowanym nauczy­
cielem Liceum Handlowego, gdyż 
w 1950 zachorowałem b. ciężko 
na serce i sklerozę mózgu. Do 
pracy już wrócić nie mogłem.

Chodzi mi o lekarstwo: 1) prze­
ciw sklerozie i wysokiemu ciśnie­
niu krwi, 2) na leczenie prostaty 
“Stilboestrolum” w pastylkach i 
3) dla żony “Modevil” lub “Ata­
rax” tabl. XXX. W zamian mogę 
kupić i posłać jakieś książki np. 
obecnie przygotowuje się b. wiele 
wydawnictw z okresu 1,00'0-lecia 
Państwa Polskiego, historycznych 
i x prehistorii. Wybrałbym naj­
lepsze prace i najcenniejsze. Jako 
geograf mam b. dobre i cenne 
wydawnictwo Atlasu Geograficz­
nego, rysowanego najnowszą me­
todą warstwicową. — Józef Hani- 
szewski, Przemyśl, ul. 3-go Ma­
ja 30, Polska.

Mieszka w Stajni
Mnik Zofia, wieś Rzepiennik 

Biskupi, poczta Rzepiennik Strzy­
żewski, paw. Gorlice, woj. Rze­
szów — błaga o jaką pomoc. Li­
czy ona lat 47, nikogo z rodziny 
ani krewnych nie posiada. Pracu­
je u jednego z gospodarzy w wio­
sce, gdzie mieszka w kąciku w 
stajni. Warunki życia i ciężka 
praca zniszczyły jej zdrowie, pra­
gnęłaby jeszcze przed śmiercią 
czuć się nieco lepiej. Prosi o pa­
czkę lufo inną pomoc.

Czesława Nowak, Chmieleń 216, 
pocz. Lubomierze, pow. Śląski, 
pow. Wrocław, Polska, — poszu­
kuje Czesława Nowaka, zamiesz­
kałego w Chicago. Wymieniony 
przesyłał do Polski noworoczne 
życzenia przez radio.

Poszukuje Rodziny
Michała Zatorskiego

Uprzejmie proszę o odszukanie i 
podanie mi adresu rodziny Micha­

ła Zatorskiego, urodzonego Chuta 
Chodecka, pow. Włocławek. Do 
roku 1939 zamieszkiwał w New 
Yorku, względnie jego dzieci.

Poszukującym jest:— Zatorski 
Wiktor, syn Zatorskiego Jana, za­
mieszkałego w Sobiczewy, pow. 
Włocławek. Adres obecny: Zator­
ski Wiktor, Sopot, ul. W. Budzi- 
sza 6/2, Polska.

Emerytowana Nauczycielka 
Emerytowany Nauczyciel

Zwracam się do Drogich Roda­
ków z prośbą o pomoc. Jestem 
emerytem (nauczyciel), znajduję 
się w ciężkim położeniu material­
nym wskutek wojny, a przy tym 
jestem słabego zdrowia. Wszelka 
pomoc w odzieży i t. p. będzie z 
wdzięcznością przyjęta. — Wojdon 
Andrzej, Dębica, ul. Krakowska 
384, wojew. Rzeszowskie, Polska.

Prośba o Pomoc 
w Odszukaniu 
Ciotek Dubińskich

Niniejszym zwracam się z bar­
dzo uprzejmą prośbą o łaskawe 
odszukanie mojej rodziny, której 
już nie widziałam od 1914 roku.

W 1914 r. otrzymałam list i fo­
tografię, oraz wiadomość, że jedna 
z ciotek wyszła za mąż za górnika.

Poniżej podaję personalia, jakie 
posiadam:

1) Maria Dubińska, córka Ma­
teusza i Marianny, z domu Gin- 
trud, urodzona na Litwie, pow. 
Mariampol, wieś Gudele, lat około 
62 (prawdopodobnie zamieszkuje 
w Filadelfii).

2) Weronika Dubińska, córka 
Mateusza i Marianny z domu Gin>- 
trud, urodzona na Litwie, pow. 
Mariampol, wieś Gudele — ponad 
60 lat (prawdopodobnie zamiesz­
kuje w Filadelfii).

3) Magdalena Dubińska, córka 
Mateusza i Marianny z domu Gin- 
trud, urodzona na Litwie, pow. 
Mariampol, wieś Gudele, — wy­
jechała do USA. w 1914 roku z 
Warszawy, ul. Bednarska 17, — 
wówczas miała lat 16 i w tymże 
roku wyszła za mąż za górnika 
(prawdopodobnie zamieszkuje w 
Chicago).

Ponieważ jestem samotną, bar­
dzo tęsknię za rodziną i chociaż 
na stare lata pragnęłabym połą­
czyć się z rodziną i z nimi sko­
munikować się. Dlatego proszę o 
przychylne i jak najszybsze zała­
twienie mego podania, za co już 
z góry składam swe najserdecz­
niejsze podziękowanie i oczekuję 
z niecierpliwością odpowiedzi. — 
Maria Dubińska, Warszawa-Praga, 
Skrytka pocztowa Nr. 109.

Proszą o Pomoc i Leki
Jadwiga Kubiak, wdowa, Wy­

szogród, ul. Czerwieńska 100/3, 
pow. Płock, Polska, — prosi o 
jakąkolwiek pomoc dla siebie i 
4-ro dzieci. Zaświadczenie ubó­
stwa o władz kościelnych.

Nowak Zuzanna, wieś Nieczajna 
Dolna, pow. Dąbrowa Tarnowska, 
woj. Kraków, Polska, — wdowa, 
chora na płuca, z dwojgiem dzieci, 
lat 3 i 5, prosi o jakąkolwiek po­
moc. Zaświadczenie miejscowego 
proboszcza.

Rodacy z Polski Piszą do Was

Po Zakupno Wartościowego

NAGROBKA 
Lub POMNIKA 

Udajcie Sie Do 

CZARNIKA 
naprzeciw 

Cmentarza Zmartwychwstania 
Jest to Jedyna polska firma 

Przy CMENTARZU 
Otwarte w Niedziele i Świyta 

P. 0. Box 333 Argo, III. 
Tel. GLOBE 8-4443
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Contest begins Sept 15, 1958, closes July 31, 1959

SABENA

Tow. Zwycięstwo pod Grunwal­
dem, Grupa 1192 ZJTJ’.,—w każda

Skautów 
Bożego

Przypominamy pp. delega­
tom i delegaktom Grup Gmi­
ny 39-ej, że stosownie do u- 
chwały Izby — bierzemy u- 
dział w wymarszu do pomni­
ka Kościuszki w Humboldt

Tow. Huzarów Polskich, Grup* 
1860 Z.N.P,—w sali św. Jana Bo­
żego o godzinie 1:30 po południu, 
w każdą drugą niedzielę miesiąca.

się polskie orga- 
przemysłowcy 1 
zaprasza wszyst- 
które jeszcze do

Tow. Evergreen Park, Grup* 
3082 Z.N.P.,—w każdą 2-gą środę 
miesiąca o godzinie 7:30 wieczo­
rem, pnr. 3515 West 97th St, 
Evergreen Park, UL

Dziękczynnej o godzinie 8-ej rano 
w kościele św. Jana Bożego,w nie­
dzielę, 26 kwietnia. Po Mszy św. 
odbędzie się śniadanie dla całego 
zespołu.

Gmina 2-ga ZNP
Bierze Udział

OLDER WOMAN wanted to 
help care for children. Mother 
working at night. Room and 
board, small salary. Phone 
GLadstone 3-6933 anytime be­
fore 4 P. M.

3-cią niedzielę o godzinie 2-giej po 
południu, w sali Kozubowskiego, 
pnr. 4934 So. Loomis St.

Tow. Tysiąc Walecznych, Grup* 
1378 Z.N.P,—w czwartą niedzielę 
każdego miesiąca o godzinie 1:30 
po południu, w sali Dramczarka, 
pnr. 4843 So. Racine Ave.

Posiedzenie Klubu Syrena
Klub Syrena odbędzie miesięcz­

ne posiedzenie we wtorek, dnia 
5 maja, o godzinie 7:30 wiecz. w 
sali Richmond, 4559 So. Richmond 
ul, na które z uwagi na ważność 
omawianych spraw prosimy wszy­
stkich członków. Po posiedzeniu 
przyjęcie z okazji “Dnia Matki”.— 
A. Michałowski, prezes; W. Boruc­
ki, sekr. prot.

Tow. Kosynierów p. d. Tadeusza 
Kościuszki, Grupa 1983 Z.NJ»,— 
w każdą drugą niedzielę miesiąca 
o godzinie 1:30 po południu w sali 
Sherman Park.

delegatki na posiedzenie. Prezeska 
pani Spisak prosi także, ażeby na­
znaczone komisje zabrały się do 
pracy nad rozwojem Centrali 1 dla 
dobra sprawy polskiej. Do Cen­
trali może należeć każdy, kto pra­
gnie pomóc dobrej sprawie i kto 
kocha wszystko co polskie. — Ka­
rolina Spisak, prezeska; Jan Mo- 
lek, sekretarz.

Z Town Of Lake
Kalendarz Zebrań Tow. i Grup
Przy Gminie 123-ej Zw. Nar. Pol

Zabawa Stoliczkowa
Sherman Post Nr. $7

Weterani Posterunku Sherman 
Nr. 27 wspólnie z Legionem PaA, 
urządzają Zabawę Stoliczkową, w 
niedzielę, dnia 17 maja 1959 w sali 
parafialnej Św. Jana Bożego przy 
5129 S. Throop ul, o 2 po poł.

Zarząd wraz z Komitetem zapra­
szają koleżanki i kolegów oraz ca­
łą Polonię do wzięcia udziału. Bę­
dą piękne nagrody i upominki 
przy drzwiach.

ZAKŁADNICY OPOWIADAJĄ O TERRORZE. Zmęczenie i prze­
strach widnieje na twarzach tego małżeństwa po uwolnieniu ich 
■ rąk strajkujących więźniów w więzieniu w Deer Lodge, Mont., 
gdzie byli zakładnikami. Wśród innych zakładników znajdowali 
się strażnicy więzienni, urzędnicy oraz 5 więźniów—stojących 
po stronie strażników. Przez 36 godzin bez przerwy grożono im 
zastrzeleniem, powieszeniem, zakłuciem nożami lub spaleniem. 
Wszyscy zostali zwolnieni cało.

Stała praca dla 
młodych dziewcząt.

1725 W. NORTH

CICERO—2 FLAT BRICK,
6 & 6. Separate boilers, 2 
car garage. Close to trans­
portation. OL. 2-1862 after
7 p. m.

Zabawa Taneczna 
Chóru Nowe Życie

Chór Nowe Życie zaprasza całą 
Polonię na Wiosenną Zabawę Ta­
neczną, która odbędzie się 9-go 
maja, o godz. 9-ej wieczorem, w 
Lions Ballroom, 4306 W. North 
Ave.

Orkiestra A. Kawałkowskiego.
Sala odnowiona, miłe towarzy­

stwo, niespodzianki, świetne za­
kąski, bar we własnym zarządzie 
z najprzedniejszymi napojami po 
cenach własnych.

Parku z okazji naszego świę­
ta Narodowego, by zadoku­
mentować wielkie dzieło na­
szych przodków, jakim była 
Konstytucja 3-go Maja.

W pochodzie tym weźmie 
udział nasza dziatwa Kółka 
Młodzieżowego pod kierow­
nictwem p. Melanii Winiec- 
kiej, dlatego też zapraszamy 
do jak najliczniejszego udzia­
łu pp. chorążych Grup i ich 
członków, by tym wystąpie­
niem pochodowi przysporzyć 
jak największej okazałości.

W dniu tym apelujemy do 
Pań i Panienek, aby jak naj­
liczniej zgłosiły się do roli 
kwestarek. Razem z innymi 
udamy się do kościoła św. 
Trójcy na solenne nabożeń­
stwo. Zbiórka odbędzie się 
przed Domem ZNP już o go­
dzinie 10-ej rano .

Po skończonym nabożeń­
stwie, o godzinie 1-ej, wraz 
z pochodem ruszymy do Par­
ku, gdzie zostanie przeprowa­
dzony program z okazji Świę­
ta Konstytucji 3-go Maja.

Wzywamy nasze Grupy do 
gremialnego udziału wraz z 
naszą dziatwą. Niezapomina- 
jąc o naszych kwestarkach i 
hojną ręką składając ofiary 
na trwały pomnik dla naszej 
młodzieży, który stanie w nie­
długim czasie'. — Za zarząd 
Gminy: Franciszek, Prochot, 
prezes; Helena Marzec, sekr. 
Gminy.

Tow. Sokolic Polskich Z. S.P. 
N°- 133, Grupa 1141 ZJłJ>.,—w 
3-cią środę każdego miesiąca w 
•ali Łączkowskich, pnr 1425 W.

St, o godz. 7:30 wieczorem.

60 WESTINGHOSE 
ELECTRIC DRYERS 

Model DS-8. 3łi years old. used on 
housing project; sold singly or in 
lots. $50 each. Can DElta 8-2700 
between 9 a. m. and 4 p. m.

Corbetta-Price Co, Inc. 
Forrestal Village, N. Chicago,

Tow. Promień Nadziei, Grupa 
1242 Z.N.P, — w 2-gi czwartek 
każdego miesiąca o godzinie 7:30 
wieczorem, w sali Łączkowskich, 
pnr. 1425 W. 51st St.

Komunikat Koła SPK 
Chicago w Sprawie 
Manifestacji 3 Maja

Zarząd Koła S. P. K. Chicago 
podaje do wiadomości wszystkich 
członkiń i członków, że Koło do­
rocznym zwyczajem bierze udział 
w obchodzie rocznicy Konstytucji 
Trzeciego Maja, który odbędzie się 
w niedzielę, 3-go maja.

Szczegóły obchodu podawane są, 
jak zwykle, w komunikatach Ko­
mitetu Manifestacji Trzeciomajo­
wej.

Zbiórka Koła S. P. K. Chicago 
przy Szkole Gordona na ulicy Di­
vision o godz. 12:00.

Zarząd Koła gorąco apeluje do 
wszystkich członków i członkiń 
o wzięcie udziału w obchodzie 
wiekopomnego Dzieła Konstytucji 
Trzeciego Maja,

Wisconsin—Prze* Właściciela
180 akrowa farma z dużym do­
mem, stodoła i inne zabudo­
wania, wszystkie w dobrym sta­
nie, bydło i maszyny, 90 akrów 
pod uprawą, mieści się w środko­
wym Wisconsin w polskiej okoli­
cy. Po informacje telefonować

GRaceland 7-6709

Tow. Gwiazda Zwycięstwa, Gru- 
Ps 1165 Z .NP,—w każdą drugą 
niedzielę o godzinie 2-gie] po po- 
hkLniu, w sali Draniczarka. pnr. 
*843 So. Racin* Ave.

Apel Do Parafian!
Wszelkie wiadomości o zaba­

wach towarzystw kościelnych lub 
ich posiedzeniach, jubileuszach, u- 
roczystościach lub wycieczkach 
piknikowych należy pozostawiać 
w kancelarii na Plebanii. Czytel­
nicy Dziennika Związkowego mo­
gą korzystać ze szpalt bezintere­
sownie i podać o swoi'-’ roczni­
cach, ślubach, weselach, urodzi­
nach swoich dzieci, a także i o 
pogrzebach. Można tekst tych wia­
domości też wysłać wprost na 
adres: Wł. Tomaszewski, 2906 Ar­
cher ave, Chicago 8, Dl. Wiadomo­
ści są zabrane z Plebanii w każdą 
środę przed godz. 11 rano.

Próżna—Przez Właściciela
O 6 dużych pokojach murowana 
rezydencja. Gazowe ogrzewanie 
gorącą wodą. Musicie zobaczyć. 
Taniość. 3411 N. Neenah.

ROUND TRIP TICKET TO 
WARSAW, POLAND

Placówka 2-ga Bierze 
Udział w Obchodzie Majowym

Rok rocznie pod egidą Związku 
Narodowego Polskiego, urządzana 
jest wspaniała manifestacja ce­
lem uczczenia twórców Konstytu­
cji Majowej. W roku bieżącym 
manifestacja ta odbędzie się w

5 POKOJOWY murowany. Blisko 
szkół, kościołów, komunikacji. Ni­
ska wpłata. Właściciel. 5107 So. 
Mason, PÓrtsmouth 7-5666.

5 POKOI ogrzewane, czyste. Na 
Helenowie ARmitage 6-8381.

MŁODYCH 
DZIEWCZĄT 

Z DOŚWIADCZENIEM 
PRZY

Multiple and Hand 
Winding Connecting 

and Lamenating 
of Coils

PRZEZ WŁAŚCICIELA, dochodo­
wa posiadłość, 1% piętrowy mu­
rowany, 7 pokoi na dole, 3 pokoje 
i łazienka na poddaszu, 3 pokoje 
w bezmencie, gazowe ogrzewanie, 
murowany garaż na 3 auta, dobrze 
utrzymany, okolica 57th i Arte­
sian (2428 West). Po umówienie 
się telefonować

PRospect 6-2747

Biller 
Manifest Clerk

Electric typewriter. Liberal com­
pany benefits. Freight line expe­
rience desirable.

Hoover Motor Express 
2500 W. Taylor Street 

TAylor 9-2200

w Obchodzie Maj.
Na ostatnim posiedzeniu, 

Gmina nasza uchwaliła wziąć 
gremialny md ział w manife­
stacji majowej, w niedzielę, 
3 maja, tak w marszrucie do 
Parku Humboldta jakoteż i 
podczas programu.

Wydajemy tą drogą apel do 
chorążych Grup naszych by w 
marszrucie wzięli udział ze 
sztandarami swych Grup. — 
Chcemy przez gremialny u- 
dział i występ wykazać naszą 
solidarność narodową i pod­
kreślić równocześnie, że hi­
storyczne momenty narodu 
polskiego leżą nam na ser­
cu.

Za Gminę Nr. 2 ZNP — Jan 
Ogrodny, prezes; Tadeusz 
Łuczyk, wiceprezes; Janina 
Kloczkowska, wiceiprezeska; 
Józef F. Michalak, sekr.; Mi­
chał Dumański, sekr. fin.; To­
masz Zator, kasjer.

BILLER-TYPIST
EXPERIENCED 

For Electric I.B.M.
Compute Own Extensions

Good Salary 
Insurance, Hospitalization

5 Day Week 
Excellent CTA Transp.

Potrzebujecie Dodatkowych 
Pieniędzy?

Obsługa nowych Routes wie­
czorami lub w soboty. Telefo­
nować tylko od 9 rano do 7 
wieczorem (muszą mówić po 
angielsku). EUclid 3-1900.

Kółko im. Kaz. Brodzińskiego, 
Grupa 962 Z.N.P.,—w sali Łącz­
kowskich, pnr. 1425 W. 51st St. 
"—druga niedziela każdego miesią- 
Ca o godzinie 1:30 po południu.

Tow. Przemysłowców i Rze­
mieślników Polskich, Grupa 621 
ZNP.. zawiadamia, iż miesięczne 
Posiedzenie odbędzie się we wto­
rek, 28-go kwietnia, o godzinie 
7:30 wieczorem w sali Bibl. i Czyt. 
hń. Jul. Słowackiego.

Wszyscy członkowie są proszeni 
o punktualne przybycie. — Adam 
Wróbel, prezes;, S.
sekretarz.

FIRST CONTEST

50 Anniversary Special Prize!

EMBROIDERIES, bedspread*, slip 
covers. Done by experts at prices 
which will result in larger profits 
to you. Satisfied customers our 1 st 
consideration. Custom embroidery 
and quilting.

3625 W. Armitage
HUmboldt 9-5561

PIEKARNIA
na sprzedaż lub do wynajęcia, 
dobre miejsce, w dobrej dziel­
nicy zamieszkałej przez Pola­
ków. wyrobiona przez przeszło 
30 lat, muszę sprzedać szybko 
za najlepszą ofertę.

3230 S. Morgan Street

COLD HEADER 
SET-UP MEN 

Operate and Set-up 
Multiple Station Progressive 
Waterbury FARREL Part

Forming Machines.
WORK TO CLOSE 

TOLERANCES 
2nd SHIFT OPENINGS 
Excellent Wages 

DOLE VALVE CO.
6201 W. Oakton

Morton Grove. Ill. 
ROdney 3-5000 
Niles 7-7100

STENO-TYPIST
Interesting position for young lady 
19 to 24 to handle typing and gen­
eral office duties. Light dictation 
and attractive salary. 5 day week 
and excellent employee benefits.

Call
MOhawk 4-6841

WIEK 18 do 45. Potrzeba mło­
dych kobiet przy pakowaniu od 
6:30 rano do 3ej po południu, także 
od 3 po południu do 11:30 w nocy. 
$1.30 na początek, 5 dni. Zgłosić 
się:

H. Kreutzer Biuro Pracy 
1159 N. Milwaukee

NEW
Proven Money Making 

Opportunity 
Electronics field. Spare time. 

Must have car.
EUclid 3-5242

Apel Centrali 
Międzyorganizacyjnej

Centrala na Town of Lake, przy 
której skupiają 
nizacje, kupcy, 
profesjonaliści, 
kie zrzeszenia, 
Centrali nie należą, ażeby nadesła­
ły swoich reprezentatów na posie­
dzenia, które odbywają się co trze­
ci piątek miesiąca. Zarząd Cen­
trali z panią K. Spisak na czele 
zaprasza wszystkich delegatów i

Gmina 123-cia Z.N.P_w każdy 
pierwszy poniedziałek miesiąca w 
nowej sali pod nazwą Rainbow 
Garden przy 1425 W. 51sza ulica, 
gdzie właścicielami są Bracia 
Łączkowscy.

Ask Fof Mr. Sims

HUMBOLDT 9-0200

APTEKARZA—
Dokumenty nie ważne lecz musi 
mieć referencje i doświadczenie 
oraz zdolność prowadzenia nowo­
czesnej apteki, musi mówić po 
angielsku.

BOulevard 8-6501

NURSEMAID
Duties — Strictly Children 

Private Room and Bath.
Good Salary. — Call:

Hillcrest 6-5932

ROOFING
Wszystka praea gwarantowana. — 
W pełni asekurowani Eksperci Mie­
szkania, Strome dachy, naprawy 1 
Instalowanie nowych. Używamy 
najlepszych materiałów Telefonuj­
cie codziennie, a nawet w niedziele 
po dóbr* poradę i bezpłatne obli­
czenia.

ROckwell 2-8778

ŚMIECH!
HUMOR! 

SATYRA! 
“Serdeczna książka 

w błękitnym kolorze" 
mówią o niej krytycy 

RADIOWE 
IGRASZKI 

MARKA GORDONA 
Cena S3 . 

około S00 stron 
Zamówienia Kierować: 

DZIENNIK 
ZWIĄZKOWY 

1201 Milwaukee Avenue 
Chicago 22. Olinis 
(Na C.OD książek 

nie wysyłamy)

TOOL AAAKER
Minimum of 10 years 

experience 
Repairing jigs 

Fixtures and Tools 
With minimum of supervision 
MUST BE CLASS A. TOOL 

& DIE MAKER WITH 
KNOWLEDGE OF HENRY 

WRIGHT DIES
2nd Shift openings 

Top pay and excellent 
working conditions. 

DOLE VALVE CO. 
6201 W. Oakton 

MORTON GROVE, ILL. 
ROdney 3-5000 

Niles 7-7100

5-lecie Drużyny 494 
**rzy par. Św. Jana

Już w tę środę, 29 kwietnia, o 
Sidzinie 6-ej wieczorem, odbędzie 
s*ę uroczystość 5-lecia Drużyny 

Skautów Ameryki przy para- 
*w. Jama Bożego. Impreza ta 

łączona z kolacją i pięknym 
r>r°gramern urządzona będzie w 

parafialnej przy 52-ej i So. 
Throop ulica-

uczcić swe 5-lecie, drużyna 
94 Tvraz z komisją i Oddziałem 

'Matek, weźmie udział w Mszy

niedzielę, dnia 3-go maja. Wete­
rani Armii Polskiej zawsze biorą 
liczny udział w wymarszu całej 
Polonii do pomnika bohatera 
dwóch światów — Tadeusza Ko­
ściuszki, którego pomnik znajduje 
się w Humboldt Parku.

Na ostatnim posiedzeniu Pla­
cówki 2-giej zapadła jednogłośna 
uchwała, aby wziąść gremialny 
udział tak w wymarszu, jako też 
i w programie, który odbędzie się 
po skończonej paradzie. Pamię­
tajcie więc, Koledzy, i zastosujcie 
się do uchwały i stawcie się wszy­
scy w mundurach, abyśmy godnie 
i poważnie reprezentowali naszą 
żołnierską organizację. Będziemy 
mieć własną orkiestrę.

Ostatnio otrzymaliśmy organiza­
cyjne czapki i wszyscy, którzy je 
zamówiliście, takowe na wymarsz 
otrzymacie. Zbiórka w niedzielę, 
dnia 3-go maja, o godzinie 11-tej 
przed południem w Klubie Pla­
cówki, pnr. 4800 So. Wood St., 
skąd razem wyruszymy do domu 
Okręgu 1-go, a stamtąd na wy­
marsz.

Koledzy, niechaj nikogo nie bę­
dzie, aby w dniu tym nie wziął 
udziału w tej wiekopomnej mani­
festacji majowej.

Z powodu, że dzień Obchodu 
przypada na pierwszą niedzielę, 
więc miesięczne posiedzenie nasze 
Odbędzie się w drugą niedzielę 
miesiąca, czyli 10-go maja, o zwy­
kłym czasie. — Fr. Chowaniec, 
komendant; Justyn Turkiewicz, 
adiutant.

SENNIK! SENNIK! 
Nowoczesny Sennik 

Persko-Egipski 
Wyjaśnia ponad 1,000 

snów!
•ras

w tej samej kslątee
PRAWDZIWE 
PROROCTWA 

MICHALDY 
Królowej so Saby 

czyli 
SYBILLA 

ora* przepowiednie 
KSIĘDZA MARKA 

WERNYHORY I innych 

c5Ł.Sl-25 
Wraz ■ Przesyłka Pocztową 

Dziennik 
Związkowy 

1201 MILWAUKEE AVE. 
Chicago 22. OL 

NA C. O. D. 
KSIĄŻEK NIE WYSYŁAMY

29 KWIETNIA od 10 raną do 9 
wieczorem, 30 kwietnia od 10 ra­
no do 1 w południe, 2944 No. 
Pulaski Rd., Sebee Veterans 
Women’s Auxiliary.

RYNNY, KOMINY 
I DACHY

Płaskie i spadziste, zakładanie 
naprawianie i krycie smołą.

KOMINY, budujemy, reperu­
jemy i fugujemy.

RYNNY sakładamy. lub star* 
naprawiamy, malujemy na *•- 
wnątrz. Wewnątrz pokrywamy 

smołą.
Robota gwarantowana 1 aseku­
rowana. Otwarte codzienni*, 
wieczorami, nocami i w ni*ds. 

LAwndale 1-6047

Już Wyszedł 
z Pod Prasy 

KALENDARZ 
ZWIĄZKOWY 
Na 1959 Rok 

który zawiera 
pytania i odpowiedzi do 
Egzaminu Obywatelskiego 

Cena $1.50

Już Jest do nabyci* 

Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Avenue 

Chicago 22, Illinois 
(N» C.OJ). ni* wysyłamy)

★ PRACA ŻEŃSKA
KOBIET

Do Pomocy Szefowi
w Przemysłowej Stołówce 

w Przygotowywaniu 
Gorących i Zimnych Lunches 
Musi mieć znajomość w przygoto­
wywaniu pożywienia. Zmieniająca 
się szychta. Stała praca. Hojne 
benefity pracownicze. Dobra za­
płata dla dobrych pracowniczek. 
Muszą mówić po angielsku.

Telefonować do Miss Brown
HAymarket 1-7110

SAVE TIME AND CARFARE 
WORK CLOSE TO HOME! 
Immediate Job Opportunities

For

STENOGRAPHER
With General Office Duties. — 
Splendid opportunity for capable 
person.

Clerk - Typist 
Order - Typist

For I. B. M. Electric Machines 
Accuracy and speed essential. 
Good starting salary. Permanent. 
For the convenience of those who 
want evening appointments call:

CLiffside 4-3800, Ext. 6.
THERMOID DIVISION,
3403 W. 48th Place

ORLIKOWSKI
CONSTRUCTION CO.

20% ZNIŻKI
WSZELKIEGO RODZAJU PRZERÓBKI 

BRONISŁAW ORLIKOWSKI, właściciel 
Mieszkańcy Północnej . n 
' ,0,"n ô7e\xtToi'T ABerdeen 4-2423

Tow, Synowie Korony Polskiej, 
Grupa 681 ZNP w każdą 3-cią nie­
dzielę o godzinie 1: 30 po południu 
w sali Draiyczarka, pnr. 4843 So. 
Racine Ave.

Contest open t0 ap readers of the Polish Daily Zgoda
The reader who receives the most yearly Subscriptions 
to the Polish Daily Zgoda will win a round trip to Poland 
via Sabena Belgian Airlines. Minimum subscriptions 
to qualify for the special prize 150 annual subscriptions.

f............................ COUPON---------------------j
CONTEST NO. 1

Please enter yearly subscription for Putrid*" Chic’a’g'eI’m,

Wyborowe Miejsca 
Nowoczesne Apartament. Budynki

652 Aldine, 3',i duże pokoje—........_.*85
5010 Hermitage, 4-5 pokot......»100-»125

538 Belmont, 3-5ft duL pokot.|85-J125 

Zobaczcie się w każdym czasie z 
janitorem w posiadłości.
8 POKOI, ogrzewane gorącą wo­
dą, $115 miesięcznie, 2gie piętro, 
Virginia 7-1074.

Prze* właścicieli. Dla zamknięcia 
spadku. — 6 mieszkaniowy muro­
wany, 2-3’ki, 3-4’ki, 1-6 pokoi, 
lokator ogrzewa, doskonały dla 
.zręcznego. Tylko $16.000. Blisko 
25th i Damen Ave. Telefonować 
do Mrs. Sowa, CAnal 6-6400 w ty­
godniu 9—5; GUnderson 4-1664 
w sobotę,, niedzielę i wieczorami.
Z 3 SYPIALNIAMI drewniany 
dom, kompletnie przerobiony, o- 
kolica Pulaski-Lawrence, przez 
właściciela, wieczorami MUIberry 
5-1176.
$8,000 KUPI 2 mieszkaniowy, 4-5 
pokoi, podatki tylko $56. Dochodu 
$50. miesięcznie plus mieszkanie, 
$1,800 wpłaty. Svoboda, realno- 
ściowiec, 3739 W. 26. LAwndale 
1-7038.

SOUTH HAMMOND, 5 pokojowy, 
nowy gazowy furnes, garaż na 2 
auta, sprzedam na kontrakt. WE 
1-5167.

★ DOMY Z INTERESEM

★ Domy Poza Chicago
NORTH LAKE (okolica Wolf Rd. 1 
North Ave.) 116,500 kupi 5 letni z 3 sy­
pialniami Cape Cod, gazowe ogrzewa­
nie, air conditioned, automatyczna ma­
szyna do prania 1 suszarka, garaż, patio. 
60x140 st. landscaped parcela, wiele do­
datków, blisko szkół i zakupów, telefo­
nować do właściciela, 7 rano do 4 pop 
Fillmore 4-0022. Ext. 7, po 5 telefono­
wać Fillmore 4-5590.

★ CZARNA ZIEMIA
CZARNA ZIEMIA 10 buszłi $4.00; 
20 buszli $6.50. Bishop 7-4654.

BLISKO 26th i Pułaski, narożni­
kowy, 2 składy oraz 2 biura na 
2gim piętrze i 6 pokojowe nowo­
czesne mieszkanie, bezment, go 
rącą wodą ogrzewany olejem, mu­
rowany garaż na 2 auta, idealne 
miejsce, dobra inwestycja, w A-l 
stanie. CRawford 7-0810.

3-6ki i 2 Składy
Automatyczne gorącą wodą ogrze­
wanie, wielka parcela, dobry do­
chód, po informacje telefonować 
HUmboldt 9-4510.

★ osobiste”

Mężczyzny Do 
Ogólnej Pracy 

Fabrycznej 
$1.75 na godzinę na początek 
Musi być zdolny i chętny, poni­
żej 40 lat życia. Musi być fizycz­
nie zdolny. Hojne Benefity Pra­
cownicze.

WAGNER 
INDUSTRIES, Inc. 

7456 NO. WESTERN 
HO. 5-2266

Address
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Wszystko Już Jest Przygotowane Do Pochodu 
i “Manifestacji Majowej” w Parku Humboldta
Sylwetka Polityczna Senatora H. Humphreya, 

Głównego Mówcy Pod Pomnikiem Ko­
ściuszki. — Arietta Wróblewska “Królową 
Parady”. — Apel Wiceprezeski Fr. Dymek. 
—Piękne Nagrody Dla Kapel, Oddziałów 
Mundurowych, Drużyn Młodzieżowych 
i Rydwanów

Już w tą niedzielę odbędzie 
się Pochód i Manifestacja w 
Parku Humboldta przed pom­
nikiem “Naczelnika w Suk­
manie” Tadeusza Kościuszki 
dla uczczenia 168-ej rocznicy 
uchwalenia wiekopomnej Kon­
stytucji 3-go Maja.

Tegoroczne “Manifestacje 
Majowe” z okazji 168-ej rocz­
nicy Konstytucji 3-go Maja 
będą obchodzone wśród Polo­
nii pod hasłem obrony Ziem 
Zachodnich albowiem nadcho­
dzi bardzo ważna chwila hi­
storyczna, która może zadecy­
dować o przyszłości Polski jej 
niepodległości i uznaniu gra­
nicy na Odrze i Nysie.

SEN. HUBERT H. HUMPHREY,
Główny Mówca “Manifestacji 

Majowej”

wchodzi na najszersze wody 
światowej polityki.

Senator Humphrey urodził 
się w 1911 roku w Wallace, 
South Dakota.

Ojciec jego był farmaceutą, 
legislatorem stanowym i ma- 
yorem miasta Huron, S. D.

Sen. Humphrey poszedł cał­
kowicie śladami ojca. Zdobył 
najpierw wykształcenie far­
maceutyczne, potem prawni­
cze i poświęcił się w końcu 
całkowicie polityce, ale szer­
szej od ojca, bo polityce świa­
towej.

Sen. Humphrey zostaje więc 
najpierw profesorem nauk po­
litycznych w Kolegium Maca- 
laster w St. Paul. W latach 
1945-48 jest mayorem miasta 
Minneapolis. W 1948 roku zo­
staje wybrany senatorem ze 
stanu Minnesota i potem wy­
brany powtórnie w 1954 roku.

Jako senator Humphrey 
wchodzi do Komitetu dla 
Spraw Zagranicznych, w któ­
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Właśnie dziś zebrała się 
Konferencja 4-ch Ministrów 
w Paryżu, która będzie -radzi­
ła nad przygotowaniem pro­
gramu “Konferencji Szczyto­
wej” w lecie, na której szefo­
wie 4-ch wielkich mocarstw 
będą omawiali sprawy Euro­
py Środkowo-Wschodniej, a 
więc także i przyszłości Pol­
ski w związku z kryzysem 
Berlina i sprawą zjednocze­
nia Niemiec.

A zatem 168-ma rocznica 
Konstytucji 3-go Maja przy­
pada tym zbiegiem okoliczno­
ści na chwilę mogącą być brze­
mienną w historyczne decyzje.

Sylwetka Głównego Mówcy 
Sen Huberta H. Humphreya

W tak ważnej chwili dziejo­
wej na głównego mówcę “Ma­
nifestacji Majowej” w Chica­
go został zaproszony jeden z 
najwybitniejszych amerykań­
skich polityków z dziedziny 
polityki zagranicznej.

Jest nim senator Hubert H. 
Humphrey, członek Senackie­
go Komitetu dla Spraw Za­
granicznych.

Warto więc zapoznać się z 
sylwetką polityczną tego wiel­
kiego Amerykanina, młodsze­
go pokolenia, który śmiało 

rym wkrótce zostaje przewo­
dniczącym Podkomitetu dla 
Spraw Afryki i Bliskiego 
Wschodu. Na tym stanowisku 
sen. Humphrey prowadzi pra­
ce badawcze nad polityczny­
mi zagadnieniami Bliskiego 
Wschodu i Europy Południo­
wej, opracowując z tych stu­
diów specjalny raport w kry­
tycznym roku 1957.

Nadto sen. Humphrey za­
siada też jako członek w se­
nackim Komitecie dla Spraw 
Europy.

Jako zwolennik międzyna­
rodowej współpracy i wzaje­
mnego bezpieczeństwa sen.

•i t :”4 V

Malownicze oddziały Harcerzy i Zuchów—w Pochodzie Majowym

Apelują Do Kompanii Harvester
By Nie Opuszczała Chicago
Unia Robotników Zatrudnionych w Zakładach 

Harvestera Przy Western i Blue Island, 
Apeluje w Tej Sprawie Do Mayora Daley

Unia zjednoczonych praco­
wników automobilowych (U- 
nited Auto Workers), rozpo­
częła w zeszłą niedzielę kam­
panię, której celem jest prze­
konanie i nakłonienie kiero­
wników kompanii Interna­
tional Harvester do kontynu­
owania produkcji w wielkich 
i znanych ogólnie od lat za­
kładach McCormick Works, 
mieszczących się przy ulicach 
Western ave. i Blue Island.

Na specjalnym wiecu w nie­
dzielę, wspomniana wyżej u- 
nia, reprezentująca około 
3,800 robotników zatrudnio­
nych obecnie w International 
Harvester pod powyższym ad­
resem, postanowiła zwrócić 
się z tą sprawą do mayora 
Daley, by przy jego pomocy 
przekonać kompanię Harve­
ster, iż zakłady przy Blue Is­
land i Western ave., aczkol­
wiek są stare — dadzą się od­

powiednio zmodernizować i 
mogą dalej służyć pożyte­
cznie tak kompanii jak i mia­
stu.

Daniel Giblin, jeden z kie­
rowników unii UAW, dowo­
dzi, że zamknięcie fabryk 
Harvester nąrazi południowo- 
zachodnią stronę miasta na 
stratę około 20 milionów do­
larów, jakie corocznie idą w 
cyrkulację m mieście za po­
średnictwem robotników za­
trudnionych obecnie w tej fa­
bryce.

Komp. International Har­
vester ogłosiła 17-go kwie­
tnia, iż zamierza przenieść 
swe operacje z wyżej wspo­
mnianych zakładów przy We­
stern i Blue Island do swych 
nowocześniejszych fabryk, 
mieszczących sę w miastach 
East Moline, Memphis i Can­
ton, UL, oraz w Hamilton, On­
tario w Kanadzie. 

“Lie Detector” Nie 
Może Być Dowodem

Aparat do wykrywania 
kłamstwa (lie detector) nie 
może służyć jako dowód w 
procesach z powodu swej nie­
dokładności.

Taką opinię wydał ekspert 
w tej dziedzinie, a mianowicie 
Fred E. Inbau, były dyrek­
tor laboratorium policyjno- 
kryminalnego i profesor pra­
wa na Uniwersytecie North­
western.

Powiedział on, że “lie de­
tector” musi pozostać jedy­
nie pomocniczym środkiem w 
śledztwie tak długo, dopóki 
nie zostanie udoskonalony.

W każdym badaniu przy 
pomocy tego aparatu najważ­
niejszą rolę odgrywa zdolność 
operatora—powiedział Inbau. 
Najmniej 6 miesięcy nauki 
jest wymagane, jak należy 
prawidłowo badać podejrza­
nego przy użyciu tego apa­
ratu.

E. J. FRANK MFG. CO.
WIRE DISPLAYS 

Manufacturers of Wire Displays— 
Counter Racks—Floor Racks 
Special Decorative Effects, 

Silk Screening.
5724 W. Armitage, BE 7-7911

ARLETTA WRÓBLEWSKA, 
“Królowa Parady”

I

Humphrey popiera aktywnie 
organizację NATO i 4 Punk­
towy Program oraz program 
światowego handlu. W tym 
charakterze sen. Humphrey 
prezentuje się światu jako 
zdecydowany zwolennik prze­
ciwstawienia się Sowietom na 
każdym polu ich ekspansji, 
to jest dyplomatycznie, eko­
nomicznie, kulturalnie i mili­
tarnie. W tym celu zalecał on 
pomoc gospodarczą dla naro­
dów gospodarczo upośledzo­
nych.

Uznając Sowiety za głów­
nego wroga światowego po­
koju i groźbę dla reszty wol­
nego świata sen. Humphrey 
udaje się w ubiegłym roku do 
Moskwy celem osobistego po­
znania czołowych czerwo­
nych wodzów. W tej podróży 
odbywa kilkugodzinną rozmo­
wę z następcą Stalina Nikitą 
Chruszczowem, w której po 
powrocie z Rosji sen. Hum­
phrey zdaje sprawozdanie 
prez. Eisenhowerowi.

Stąd przemówienie w Par­
kin Humboldta, pod pomni­
kiem Kościuszki, polityka o 
tak szerokiej światowej skali 
i osobistej znajomości czer­
wonego wodza Chruszczowa, 
a zarazem zdecydowanego 
wroga komunizmu I zwolen­
nika wyzwolenia narodów u- 
jarzmionych, należy oczeki­
wać naprawdę z wielkim za­
ciekawieniem. .
Wszystko Jest Przygotowane

Do Pochodu i Manifestacji 
Majowej w Chicago wszystko 
już jest przygotowane. 
Wszystkie organizacje zgło­
siły już swe oddziały marszo­
we, kapele 1 rydwany. Królo­
wą Parady została wybrana 
w tym roku panna Arietta 
Wróblewska z Gminy 120 
ZNP. Gmina 120 ZNP wygra­
ła pierwszą nagrodę w Zbiór­
kach dorocznych Gmin ZNP 
Okr. 12 i 13 — Trzecio-Majo- 
wych, dlatego przysługiwał 
tej Gminie w tym roku wybór 
Królowej Parady.

Dalsze nagrody przypadły 
Gminom 123, 39, 41 i 75, stąd 
z tych Gmin pochodzą znów 
damy dworu “Królowej Para­
dy”, którymi zostały panny: 
Bronisława Marczewska, 
Franciszka Goryl, Marianna 
Foszcz i Stella Soska.
Nagrody Konkursowe

Tegoroczna Parada Majo­
wa będzie stała pod znkiem 
licznego udziału Dziatwy i 
Młodzieży oraz kapel i rydwa­
nów.

Wiceprezeska ZNP a zara­
zem przewodnicząca Wydzia­
łu Oświaty ZNP p. Franciszka 
Dymek, która kieruje całą 
imprezą, apeluje gorąco do 
organizacji, aby z uwagi na 
historyczną chwilę, w jakiej 
odbywa się “Manifestacja 
Majowa”, wystawiły jak naj­
liczniejsze i jak najbrwniej- 
sze swe oddziały, kapele i ryd­
wany. W związku z tym Wy­
dział Oświaty ustalił nastę­
pujące nagrody:
Dla Kapel:

Nagroda 1-sza — $50.00 w 
gotówce i Puhar.

Nagroda 2-ga — $25.00 w 
gotówce i Puhar.

Nagroda 3-cia — Puhar.
Dla Drużyn Trębaczy
i Doboszy:

Nagroda 1-sza — $50.00 w 
gotówce i Puhar.

Nagroda 2-ga — $25.00 w 
gotówce i Puhar.

Nagroda 3-cia — Puhar.
Dla Grup Umundurowanych 
Lub w Kostiumach

Nagroda dla wyróżniającej 
się Grupy (Starszej)—Puhar.

Nagroda dla wyróżniającej 
się Grupy (Młodszej)—Puhar.

Nagroda dla najliczniejszej 
Grupy (Starszej)—Puhar.

Nagroda dla najliczniejszej 
Grupy (Młodszej)—Puhar.
Dla Rydwanów:

Nagroda 1-sza — Puhar
Nagroda 2-ga — Puhar .... 
Nagroda 3-cia — Puhar.

Dziś Rozpoczął Się Proces Melquista 
Oskarżonego o Mord Bonnie L Scott 
Proces Potrwa Przypuszczalnie 2 Do 3 Tygo­

dnie i Będzie Przesłuchanych
40 Świadków

Dziś w Sądzie Okręgowym 
powiatu Du Page rozpoczął 
się proces w słynnej sprawie 
o zamordowanie lo-letniej u- 
czennicy Bonnie Leigh Scott, 
której nagie zwłoki z odciętą 
nożem głową znaleziono w 
miejscu zagajonym przy szo­
sie La Grange, w odległości 
ćwierć mili od ulicy 95-ej, w 
dniu 15 listopada ub. roku. 
Podejrzanym o dokonanie te­
go mordu został 23-letni 
Charles L. Melquist z Villa 
Park, który w czasie śledz­
twa przyznał się do winy.

W razie uznania go win­
nym tego ohydnego mordu 
Melquistowi grozi kara śmier­
ci na krześle elektrycznym.

Akt oskarżenia jest oparty 
przede wszystkim na przy­
znaniu się Melquista w toku 
śledztwa.

Adwokat Melquista, Ro­
bert J. McDonnell, zapowiada, 
że zaczepi w procesie war­
tość dowodową tych zeznań 
Melquista, zarzucając zgo­
dnie z tym, co teraz twierdzi 
sam Melquist, że zostały one 
na nim wymuszone przez po­
licję w czasie śledztwa. Pro­
ces będzie prowadził sędzia 
Mel Abrahamson.

Dedykacja 
Szkoły 
Madonna
Arb. Meyer Dokonał 
Poświęcenia Nowej 
Uczelni Katolickiej
Wyższa szkoła dla dzie­

wcząt, Madonna High School, 
wybudowana kosztem 3 mi­
lionów dolarów, została w ze­
szłą niedzielę poświęcona w 
specjalnych ceremoniach de­
dykacyjnych, w których wzię­
ły udział liczne rzesze, a któ­
re odbyły się pod kierownic­
twem arcybiskupa archidie­
cezji chicagoskiej, Alberta G. 
Mayera, przy asyście licznych 
księży z pobliskich parafii.

Szkoła mieści się na Bel­
mont Ave., między Pulaski 
Rd. i Karlov Ave.

Nowy gmach szkolny, w 
którym uczy się obecnie 655 
studentek (w znacznej mie­
rze polskiego pochodzenia) 
ma pomieszczenie dla około 
1,000 dziewcząt, jak stwier­
dzają kierowniczki szkoły, 
Siostry Franciszkanki od Bło­
gosławionej Kunegundy.

Głównymi asystentami w 
ceremoniach dedykacyjnych 
arcybiskupa Mayera byli księ­
ża Władysłtw Szczypała z pa­
rafii Św. Władysława, 5342 
Roscoe ul. i Andrzej Kłoska z 
parafii Św. Stanisława Bisku­
pa i Męczennika, 5352 Belden 
ul. w Cragin.

Ks. Szczypuła jest kapela­
nem Klubu Matek, a ks. Kło­
ska jest kapelanem Klubu Oj­
ców przy szkole Madonna.

Nowa szkoła stoi na wiel­
kim placu, zajmującym cały 
blok kwadratowy, na którym 
znajduje się także starszy bu­
dynek, w którym dawniej 
mieściła się szkoła dla głu­
choniemych, Effetha.

RICHTERS PAINT CO.
SPRING HEADQUARTERS

For All Home Decorating Needs 
at lowest prices.Imported and Domestic Wallpaper 

Name Brand Paints.
Open Mon. and Thur, till 9 P.M.

Proces potrwa przypusz­
czalnie od 2 do 3 tygodni i 
będzie przesłuchanych 35 
świadków oskarżenia i 5 
świadków obrony.

Bandyta Zabrał 
Biżuterię o Wartości 
6,100 Dolarów

W niedzielę wieczorem, w 
miejscu do zaparkowania aut 
na Bellevue pl., między Mi­
chigan ave. a ulicą Rush, na­
pad! na parę małżeńską nie­
znany im osobnik, który pod 
groźbą uiżycia broni obrabo­
wał obu małżonków, a póź­
niej uciekł autem swego 
wspólnika.

Ofiarą napadu padli — Sol 
Kalish, lat 50, z 6514 N. Bos­
worth ave., kierownik sklepu 
Master Jewelers Inc., przy 
3248 Lincoln ave., oraz jego 
żona, Florence, 46. Bandyta 
ukazał się dopiero wtedy, gdy 
Florence usiadła na przednim 
siedzeniu auta a Kalish ob­
chodził auto, kierując się do 
drzwiczek z drugiej strony 
auta. Bandyta kazał Kalisho- 
wi wejść do auta i tam kazał 
sobie oddć biżuterię, jaką 
miała na sobie Florence Ka­
lish.

Zabrał on zegarek damski 
wysadzany brylantami o war­
tości 2,000 doi., branzoletkę 
ślubną wartości 750 doi., pier­
ścionek wartości 1,250 doi., 
pierścień męski i zegarek. Łą­
czna wartość zabranych 
przedmiotów wynosiła 6,100 
dolarów, ponadto $250 w go­
tówce.

Zbyt Długi Sen Może 
Zabić Człowieka

W ten sposób wyraził się 
dr Herbert O. Sieker .przema­
wiając w czasie rozpoczęcia 
się dorocznej konwencji leka­
rzy American College of Phy­
sicians w hotelu Conrad Hil­
ton w środę wieczorem. Dr. 
Sieker oraz dwóch innych le­
karzy przeprowadzili na te- 
terenie Uniwersytetu Duke w 
Durham, N. C., szereg do­
świadczeń, które wykazały, 
że gdy człowiek śpi zbyt dłu­
go, w krwi jego zachodzą pe­
wne zmiany.

Zmiany te mogą się okazać 
zgubnymi dla człowieka, gdy 
jego sen trwa przez ponad 
normalny czas, gdy śpi on 
zbyt długo. Osoba śpiąca od­
dycha znacznie wolniej, dzię­
ki czemu dwutlenek węgla, 
który powinien być usunięty 
z organizmu nagromadza się 
w obiegu krwi.

Gdy osoba śpi około 10 go­
dzin, sen nie powoduje żad­
nych zmian szkodliwych dla 
organizmu, lecz gdy sen trwa 
16 godzin, nagromadzenie 
dwutlenku węgla może stać 
się już szkodliwym. Zachodzą 
działania jak przy zażyciu 
środków nasennych.

Im dłużej osoba śpi, tym 
większą odczuwa potrzebę 
dalszego snu, jest bardziej 
śpiąca. Tym więcej nagroma­
dza się w krwi dwutlenku "wę­
gla. Podobne zjawisko zna- 
chodzimy naprzykład u ludzi 
otyłych,u których wydzielenie 
dwutlenku węgla nie odbywa 
się normalnie i ludzie tacy lu­
bią długo spać.

Nadmierna ilość dwutlenku 
w krwi powoduje szkodliwe 
zmiany dla organizmu i może 
spowodować nawet śmierć.4408 N. Milwaukee, PE 6-4510
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WulM — MATKI ELŻBIETY W WATYKAN*.—
Królowa-Matka, Elżbieta wraz z towarzyszącą jej Księżniczką 
Margaret przyjęte zostały z wszelkimi honorami w Watykanie. 
Wizyta u Papieża Jan XXIII trwała 20 minut. Na zdjęciu—przy­
bycie ich do Watykanu, z lewej widać (na lewo) Szambelan 
Papieski, Nasalli Rocca, który dokonał oficjalnego powitania. 
Królowa udała się do Watykanu mimo protestów ze strony pro­
testantów w Anglii.

Ważne Zebranie Okręgu 12-go
Zw. Nar. Pol. w Sprawie Rozwoju
Prezesi, Sekr. Fin. i Organizatorzy i Organiza­

torki Grup i Gmin Ókr. 12-go Z. N. P. Pro­
szeni o Przybycie Do Sali Kościuszko 30-go 
Kwietnia

Zawiadamia się Prezesów, 
Prezeski, Sekretarzy i Sekre­
tarki Finansowe, Organizato­
rów i Organizatorki Okręgu 
12go ZNP oraz wszystkich, 
którzy się interesują sprawą 
rozwoju Związku Narodowego 
Polskiego, że w czwartek, 30go 
kwietnia odbędzie się ważne 
zebranie o godz. 8ej wieczo­
rem w sali Kościuszko pnr. 
1758 W. 48ma ul. w Chicago.

Na porządku dziennym bę­
dzie między innymi wykład na 
temat Rozwoju ZNP, dlatego 
pożądanym jest, aby wszyscy 
bezwzględnie pp. Sekretarze i 
Sekretarki Finansowe, oraz 
Organizatorzy i Organizator­
ki Gmin i Grup przynależnych 
do Okr. 12 ZNP, wzięli udział

w tym tak bardzo ważnym ze­
braniu. Koniecznym również 
jest przyniesienie ze sobą pod­
ręcznika z opłatami na certy­
fikaty ZNP.

Na posiedzeniu będą obecni 
Dystryktowi O r g a nizatorzy 
Okręgu 12go ZNP.

W imieniu Okręgu 12 ZNP 
oraz własnym prosimy Was, 
drodzy Bracia i Siostry, o jak 
najliczniejsze wzięcie udziału 
w powyższym zebraniu,

Z bratnim pozdrowieniem, 
Franciszek Jendryaszek 
Komisarz Okr. 12 ZNP 
Maria Gierut-Szeląg 
Komisarka Okr. 12 ZNP 
Franciszek M. Prochot 
Przew. Kom. Rozwoju Okr. 12

Starcia Między Bandami Młodzieży 
w Południowej Części Miasta 
Przyczyną Zajść Jest Zazdrość o Dziewczęta.

W Niedzielnym Zajściu Padły Strzały 
Rewolwerowe

Antagonizm między mło­
dzieżą z przedmieść a mło­
dzieżą z miasta, wzrastające 
na sile starcia między ban­
dami gangsterskimi trapią- 
cemi rodziców chłopców i 
zakłócającemi spokój publi­
czny znowu znalazły swój 
epilog w niedzielę, w połu­
dniowej części miasta w zaj­
ściu na 112a ul. i Avenue M.

Banda młodzieńców z Ham­
mond zatrzymała auto wio­
zące 4 młodzieńców z Chi­
cago, pragnąc nie dopuścić 
ich do zobaczenia się z dziew­
czętami z Hammond. Gdy u- 
siłowania zatrzymania się au­
ta i przyjęcia bójki nie dopro­
wadziły do skutku, a auto z 
Chicago skręciło w bok i po­
częło szybko jechać z powro-

Środki Ochronne 
Przed Wojną 
Bakteriologiczną

Gen. Marshall Stubbs, szef 
służby chemicznej armii, któ­
ry przemawiał w czwartek na 
zebraniu Stow. Chemicznego 
oddziałów wojskowych w Do­
wództwie 5 Armii, wyjawił 
nieco szczegółów, co do planu 
ochrony wojska przed ewen­
tualnym atakiem chemicznym 
i bakteriologicznym, jaki by 
mógł zastosować nieprzyja­
ciel. Wyjawił on, że przepro­
wadzono już z dodatnimi wy­
nikami próby skonstruowania 
odpowiedniej maski (bez po­
chłaniacza) dla wojskowych 
oddziałów. Projektowana ma­
ska została przyjęta i produk­
cja jej została zarządzona. 
Opracowanie podobnej maski 
dla osób cywilnych przekaza­
ne zostało czynnikom obrony 
cywilnej.

Generał oznajmił również, 
że służba zaopatrywania woj­
ska ma w opracowaniu skon­
struowanie całego ubioru dla 
żołnierza, chroniącego go 
przed skutkami ataku broni 
chemicznej.

Odnośnie zaś zabezpieczenia 
przed skutkami ewent. broni 
bakteriologicznej, armia musi 
zyć zaopatrzona w zastrzyki, 
nad którymi pracują labora­
toria chemiczne przy użyciu 
pomocy ze strony rządowej.

Przygotowuje się również 
sposób szybkiego wykrywania 
bakterii w wypadku użycia 
ich przez nieprzyjaciela-

tem w stronę miasta, ze stro­
ny bandy z Hammond padły 
strzały. Ranni zostali w 
głowę dwaj młodzieńcy z auta 
konkurentów miejskich. Ran-, 
nym został Harold Ciecierski, 
lat 16, z 9834 Avenue L oraz 
Anthony Oberman, lat 17, t 
10043 Avenue M. Obaj zosta­
li przewiezieni do szpitala w 
South Chicago, gdzie stwier­
dzono na szczęście, że ra­
ny ich nie są zbyt ciężkie.
Zajścia między młodzieżą

Policja w ostatnich 3 mie­
siącach ma wiele kłopotów z 
likwidowaniem zajść, stale 
wybuchających między ban­
dami młodzieżowymi z przed­
mieść i miejskimi. Powodem 
jest zązdrość o dziewczęta. W 
bójkach policja odbierała czę­
sto broń taką jak kawałki 
—łańcuchów zakładanych w 
zimie na opony, kawałki że­
laza, łyżki używane do zdej­
mowania opon itp. W bójkach 
nie używano jednak rewolwe­
rów. W zajściu w niedzielę, 
młodzież z Hammond 
po raz pierwszy broni pal­
nej. Rezultat na szczęście 
nie było groźny, lecz świad­
czy o wzrastającem rozwy­
drzeniu i zapalczywości mię­
dzy bandami.

Dwóch innych młodzieńców, 
siedzących w aucie z Chicago, 
wyszli cało w zajściu niedziel­
nym. Są to Cyril Smotrilla, lat 
19,10846 Avenue N oraz Allan. 
Larson, lat 17, z 10656 Ave­
nue J.

DZIECKO MIAŁO SZCZĘŚCIE —

MUNOZ FURNITURE STORE 
We pay highes prices tor furniture, rugs and appliances 

and sell them at lowest prices. 
DEPENDABLE MOVERS.
818 W. 18th STREET 

CA 6-3985 

3-Ietnia Kathleen Edwards wypa­
dła z okna drugiego pietra w 
swym domu w Chicago, doznając 
jedynie podbicia sobie oczu i zra­
nienia czoła. Szczęśliwa, nie zdaje 
sobie sprawy, że mogła stracić ży­
cie. Na zdjęciu obok jest ojciec 
dziecka.

Świetny Prezent Dla Młodzieży

W PUSTYNI IW PUSZCZY
HENRYKA SIENKIEWICZA

Arcydzieło powieściowe dla młodzieży, a ledno- 
cześnie książka którą i przyjemnością prze­
czyta każdy człowiek dorosły przypominając so­
bie orzygody i przeżycia dzielnego Stacha i miłei 
Nelly
Estetyczna trwara oprawa, ładny papier i wy­
raźny druk czyni z tej książki dzieło literackie, 
które warto mieć w swej domowej bibliotece

W PUSTYNI IW PUSZCZY
Można juz naoywać S2.50

w Cenie
Pisząc na adres:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.

Chicago 22. (11.
UWAGA:—Na C.OD książek ale wysyłamy


